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Finanse an ąieiskie w Polsce. 
Oryginalny plan ufundowania w Warszawie oddziału jednego z wiel
kich banków angielskich, któryby zużytkował odłogiem leżące nasze 

oszczędności. 
W i e l k a pożyczka angielsko-polska 
polskiego oraz udział w naszem 

(mieszana) dla rządu 
życiu przemysłowem. 

Telegram własny Jl Republiki*' od naszego londyńskiego korespondenta. 
Londyński korespondent „II. Republiki" (E. S.) donosi: 
W tutejszych sferach wysokich f inansów dyskutowa

ny fest z dużym zainteresowaniem projekt jednego z naj
większych banków w sprawie pomocy f inansowej dla 
Polski. 

W rarorcle, z łożonym zarządowi banku przez rze
czoznawców w początkach stycznia r. b. sytuacja Polski 
uważana jest za o w.ele lepsza niż przypuszcza opinja 
za równo w Polsce, rak i zagranicą. Pomijając westje 
lechn czno-skarbowe oraz problematy pohtyczne, okazuje 
się, iż g łównym powodem obecnego naszego gospodar
czego prześnienia jest zupełny zanik zaufania mas do 
kredytu wogóle, a w szczególności do banków. W Polsce 
znajdują się wielkfe kapitały w postaci obcych walut uta
jonych I nie znajdujących zastosowania w życiu ekonO-
mścznem. Ludzie obawiają się powierzyć komukolwiek 
swe dolarowe i funtowe oszczędności w przekonaniu, iż 
zostaną skrzywdzeni przy odbiorze pieniędzy. Ostatnie 
zarządzenia dewizowe oraz praktyki niektórych banków i 
ich niewypłacalność przyczyniły się do wytworzenia na
strojów nieufności I paniki 

W o b e c t a i e g o p o ł o ż e n i a ( e d e n z w i e l k i c h b a n k ó w a n g i e l 
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Równocześnie z otwarciem filji swe] 
w Warszawie zainteresowany bank angielski 
ma zamiar wszcząć pertraktacje z rządem 
polskim w sprawie udzielenia rządowi wiel
kiej pożyczki, przyczym jest rzeczą jasną, iż 
na pożyczką tę pójdą w pierwszym rzędzie 
zebrane w banku polskie kapitały, W ten 
sposób zostaną z jednej strony wciągnięte 
do polskiego życia gospodarczego odłogiem 
leżące nasze pieniądze, z drugiej zaś — nie 
nastąpi obciążenie pożyczkami polskiemi za
granicznych rynków pieniężnych. Rola ban
ku angielskiego w całej tej sprawie będzie 
właściwie rolą obustronnego gwaranta. 

F i n a n s i ś c i l o n d y ń s c y w c a ł e j t e i s p r a w i e a b s t r a h u j ą z u p e ł 
n i e o d w a r u n k ó w p o l i t y c z n y c h , b ę d ą d ą ż y ć n a t o m i a s t d o p e w n y c h 
z a b e z p i e c z e ń p r a w n y c h w d z i e d z i n i e o p r o c e n t o w a n i a i s p ł a t y 
d ł u g u p a ń s t w o w e g o . P y z a t y m banie t e n m a z a m i a r przyjąć cayn-

R z e c z o z n a o u c y b a n k u t e g o s ą p r z e k o n a n i , I i w c i ą g u k r ó t - n y u d z a ł w g o s p o d a r c z y m Zyclu P o l s k i d r o g ą k r e d y t u , o r a ż d z i e r 
k i e g o c z a s u t e g o o d d c i a ł w a r s z a w s k i z o s t a n i e n a s y c o n y w k ł a d a m , ż a w y l f i n a n s o w a n i a p r z e d s i ę b i o r s t w z a r ó w n o p a ń s t w o w y c h , jak 
p o l s k i e m i w o b c y c n w a l u t a c h , p r z y c z y m z a z w r o t w k ł a d ó w z a w s z e 11 p r y w a t n y c h . 

(9 

jn] o godzinie 1 2 w południe 
k« ukaże sią 

1 „Express" 
| f l k tóry , prócz boga tego mater
i i jału aktualnego zawierać będzie 

p pierwszy kupon 
FU c z w a r t e g o g i g a n t y c z n e g o W] 

k o n k u r s u d o l a r o w o * z y w n o - " 
ś c i o w e g o na b e < p ł a t n e pre-

w m e d la C z y t e l n i k ó w 
S „ E z p r e s s u " . PJ? 

Trzęsienie ziemi. 
Berlin, 7 lutego. 

W miejscowości Rcichenhall odczu
to wczoraj wieczorem silne trzęsienie 
iicmi. któro trwało przeszło dziesięć se 
«und. Trzęsienie ziemi było tak silne, 
te. w mieiscowości tej powypadały 
wszystkie szyby z domów oraz zaryso
wane tostały ściany, 

Min. Moraczewshi ustąpił. 
Do liroKu tego skłonił go zły stan zdrowia oraz tarcia 

w sprawie podatku majątkowego 
Jak P. P. S. obsadzt należną lei teką, zadecydwe dopiero w środą C. K. W 

Warszawski sprawozdawca parla
mentarny „II. Republiki" telefonuje: 

Częściowy kryzys ministerialny za
powiedziany i oczekiwany od dłuższe
go czasu stal się wczoraj faktem doko
nanym. 

Minister robdt publicznych p. Mora-
czewskl w godzinach popołudniowych 
ZIOZYL NA RĘCE PREMJERA 

SKRZYŃSKIEGO . PROŚBĘ O DY
MISJĘ. 

O tym kroku p. Moraczewsklego 
mówiono Już w kuluarach od dłuższego 
czasu. 

Oncgdaj po dość burzllwera posie
dzeniu klubu P. P. S., na którem wałko 
wano nieszczęsna nowelę do ustawy o 
podatku JŁ'uJP:tI'rwynj pogłoska o rezy
gnacji min. Moraczewsklego zaczęła 
nabierać cech prawdopodobieństwa. 

Jednak pewni posłowie socjalisty
czni, do których zwrócił się koresoon-

dent „U. Republiki" onegdajsr ;j nocy o 
potwierdzenie tej wiadomości katego
rycznie jej zaprzeczyli. 

— Prawda — mówili — towarzysz 
Moraczewski od dłuższego czasu nlcdo 
maga 1 uporczywa choroba (min. Mora
czewshi chodzi do pracy z obandażo
wana głowa) nadwyrężyła jego siły I 
mocno nadszarpnęła nerwy. 

Jednak ule należy z tego wyciągać 
ostatecznych konsekwencji, chociaż z 
drugiej strony — twierdził poseł socja
listyczny — minister Moraczewski nie
jednokrotnie wykazywał chęć opusz
czenia gabinetu. 

A więc słyszeliśmy dalej: 
— Jeszcze w każdym, razie tow. Mo 

raczdwskł nie ustępuje!... 
Tak wyglądała sytuacja 0o wczoraj 

szego popołudnia, gdy o tyra samym 
czasie wiadomość, o rezygnacji p. Mo
raczewsklego przedostała się do klubu 

sprawozdawców parlamentarnych. 
Min. Moraczewskl widocznie 
DECYZJĘ POWZIĄŁ SAM, 

gdyż nie wszyscy posłowie P. P. S. 
byli o tera powiadomieni 1 o kroku swe 
go towarzysza dowiedzieli się dopiero 
od dziennikarzy. 

Nie można powiedzieć, aby byli ta 
wiadomością zachwyceni. 

Istotna przyczyna rezygnacji p. Mo
raczewsklego Jest rzeczywiście prze
wlekła choroba, chociaż kropla, która 
dopełniła czary goryczy Jest sprawa 
pedatku majątkowego. 

Jedno z.drugim skłoniło p. min. Mo 
raczewsklogo do tego ostatecznego 
kroku. 

Dymisja MIN. MOPACZEWSKlEOO 
ZOSTAŁA PRZEZ P. SKRZYŃSKIE
GO PRZYJĘTA. 

Ciąg d a l s z y na s t r o n i c y 2 - e | . 
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(Dokończenie.) 

Sprawa obsadzenia teki przez P P S . 
przedstawia się, Jak następuje: 

Oto ostatni kongres tego stronnic
twa uchwalił, iż w sprawach teki 1 
stosunku P. P . S. do koalicji decyduje 
C. K. W .P. P . S. • 

Tym razem C. K. W. zbierze sie 
dopiero w środę, 

w którym to dniu zapadnię decyzja: 
Co się tyczy stosunku P P S . do ko

alicji, 

me należy przypuszczać, aby stosunek 
ten z powodu dymisji p. Moraczewskie 
go uległ przynajmniej w najbliższym 

czasie jakiejkolwiek zmianie. 
W kołach politycznych stanowczo 

twierdza, iż koalicja utrzymana będzie 
conajmnlej, aż do czasu załatwienia 
sprawy wejścia Polski do rady Ligi na
rodów. 

Jeszcze nadzwyczajne tylko wypad
ki wewnętrzne mogłyby ten stan zmie
nić. 

Dlatego też w kuluarach sejmowych 
dymisja p. Moraczewsklego nie zrobiła 
większego wrażenia. 

Jako ewentualnych następców ustę
pującego ministra wymieniają następu
jących kandydatów: posłów Hausnera, 
Jaworowskiego i Żuławskiego, chociaż 
ktoś lansował t e ł nazwisko młodego 
posła Niedziałkowskiego. 

Rozłam 
wśród sjonistów. 

Kilku posłów zgłosiło wystąpię 
nie z rady naczelnej stronnictwa 

.Waraz. kor cap. „H. Republiki" telef: 
Obradowało tutaj prezydium rady 

naczelnej organizacji sjonistycznej w 
związku z ostatnieml w y dążeniami w 
kole żydowskiem. 

Postanowiono zwołać telegraficznie 
na nadchodzący wtorek pełną radę na
czelną. 

Jak się dowiaduje korespondent „II. 
Republiki" wschodnio - małopolscy sio-
ulścl, posłowie: Reich, Rozmaryn, Som 
merstcln, Schreiber, Eisenstein i senator 
Wurcel zgłosltl wystąpienie z rady na* 
czelnej organizacji sjonistycznej. 

Powodem tej rezygnacji Jest złama
nie dyscypliny partyjnej przez niektó
rych członków koła, albowiem swego 
czasu rada naczelna postanowiła, że wy 
tyczne polityki sjonistycznej na terenie 
parlamentarnym ustali zjazd zwołany 
do Łodzi na 7 I 8 marca. 

Tymczasem poseł Schlpper i jego ad 
hereiicl nie doczekali się tego terminu i 
wywołali znany incydent. 

Polska jest mocarstwem 
i dlatego winno ńam przysługiwać prawo do stałe 

go miejsca w radzie Ligi narodów. 
Co pisze o tei ważnej sprawie prasa francuska'*. 
Paryż, 6 lutego. 

Nawiązując do sprawy ewentualne
go powiększenia liczby stałych miejsc 
w radzie Ligi narodów, „Le Matin" pi
sze: Byłoby zupełnie naturalnem. gdy 
by Polska, która brała tak ważny udział 
w konferencji locarneńsklej, i która re
prezentuje 30 miljonów ludności, otrzy
mała stałe miejsce w radzie. Tego sa
mego zdania jest „Gaulois". Dziennik 
ten przewiduje, że z chwilą wejścia do 
Ligi narodów, Niemcy spowodują dys
kusję, której celem byłoby poddanie 
stopniowej rewizji sprawy ciężarów, ja 
kie ponosi Rzesza na podstawie trak
tatu pokojowego. 

„Depeche de Toulouse" j dwuty
godnik „Correspondence Uniwerselle" 
poświęcają długie artykuły kwestji u-
dzielenia Polsce stałego miejsca w ra
dzie Ligi narodów. 

„Depeche de Toulouse", omawiając 
artykuł Herriota. zamieszczony w 
„Messager Polonais", podkreśla 
życzliwe Polsce stanowisko demokra
tów francuskich, pragnących wszelkie 
sporne kwestje. w których wchodzi w 
grę interes Polski, rozstrzygnąć w du
chu układów locarneńskicli i w duchu 
Ligi narodów, której 

premjer Skrzyński Iest też świetnym 
rzecznikiem. 

Ośrodkiem tych kwestji jest sprawa u-
dzielenia Polsce stałego miejsca w ra
dzie Ligi narodów. 

„Depeche de Toulouse" nie ukrywa, 
że pomyślne załatwienie tej sprawy 
wymaga wielkich wysiłków ze strony 
dyplomacji francuskiej, a w szeczegól-
nóści socjaliści i radykali poprą wszel-
kiemi siłami słuszne żądania Polski. 

W „Correspondence Universelle" 
sen. Joseph Courier, wiceprezes grupy 
parlamentarnej francusko - polskiej, wo 
bec przypuszczalnego wstąpienia Nie-

) 

miec do rady Ligi narodów, wykazuje 
konieczność udzielenia takiego miejsca 
lównież i Polsce, czego wymaga jej 

mocarstwowe stanowisko i szynki 
rozrost ludności, 

które czynią Polskę wielkiem pańs
twem mającem prawo domagać się sa
moistnej obrony swycii interesów, a nic 
pozostawiania ich jedynie pieczv jej 
sojuszniczki Francji. 

Nasi śpółzawodnicy 
Kto ubiega s«ę po za Polska 

o stałe miejsce w Lidze 
Narodów. 

Paryż, 6 lutego. 
„Matin" pisze, że nietylko Polska 

będzie się domagać stałego miejsca w 
radzie ligi narodów, lecz — poza Hisz-
panją i reprezentacją państw neutral
nych — zwrócą się z tem do ligi naro
dów również państwa Ameryki Połu
dniowej. 

Czesi uznają Rosję sowiecką. 
Wymiana not dyplomatycznych odbędzie się dziś. 

Praga, 6 lutego. 
„Prawo Lidu" podaje, iż w dniu ju

trzejszym nastąpi ogłoszenie not, wy
mienionych pomiędzy rządem sowietów 
i Czechosłowacją w sprawie uznania 
Rosji de jure. 

„Prager Tageblatt" stwierdza, iż w 
sprawie tej odbyła się wczoraj rozmo
wa między ministerm Beneszem a 
przedstawicielem sowietów w Pradze 
Owsiejenko. 

„Prawo Lidu" oświadcza, iż wyklu
czoną jest możliwość zmiany w decy

zjach obu rządów. Zdaje się być rzeczą 
pewną, że w polityce wewnętrznej, za 
równo Rosji sowieckiej jak 1 Czechosło 
wacji nie nastąpią co do uznania żadne 
zmiany. Zbliżenie Rosji do Europy mo
że się odbić tylko korzystnie na demo
kratycznym rozwoju Rosji. Socjaldemo
kracja wita uznanie Rosji, jako etap w 
twórczej polityce Czechosłowacji, co 
nie przesądza jednak korzyści ekono
micznych, jakie wypłyną z nowego sta 
nu rzeczy. 

Lloyd George umizga się do Labour Party 
• l e n i e c h c e z r e z y g n o w a ć z li bera li s t y c z n y c h z a s a d s w e g o 

s t r o n n i c t w a . 

Liberałowie bowiem bronią przedsię
biorczości i inicjatywy. 

Jeżeli jednak współpraca ta ozna
czać ma wzmocnienie inicjatywy drogą 
przejęcia przez państwo takich przed
siębiorstw, w których 

przedsiębiorca prywatny zawiódł 
z tych lub innych przyczyn, tak jak to 
miało miejsce ze sprawą elektryfikacji 
kraju, lub rolną, to w takim wypadku li
berałowie gotowi będą pójść ręka w rę
kę z labour zystami. 

Jak wiadomo, poprawka Labour Par 
ty odrzucona dostała 299 głosami prze
ciwko 112. Po głosowaniu przemawiał 
ponownie Lloyd George, opowiadając 
się gorąco za propozycją konserwaty
stów zwołania konferencji wszystkich 
stronnictw politycznych dla omówienia 
sprawy bezrobocia. 

/ Londyn, 6 lutego. 
Polska Agencja Telegraficzna. 

Przemawiając wczoraj w izbie gmin, 
Lloyd George dal wyraz swym poglądom 
na sprawę wspólnej platformy działol-
ności stronnictwa liberalnego i Labour 
Party. Oświadczył, on, i e jeżeli współ
praca liberałów z Labour Party ozna
czać ma bezkrytyczne przyjęcie przez 
liberałów wszelkich formułek nacjona
lizacji, począwszy od produkcji rolnej, 
a kończąc na fabrykach odzieży i in
nych artykułów pierwszej potrzeby, je
śli dalej pod pojęciem nacjonalizacji ro
zumiana jest kontrola państwowa nad 
bankami i działalnością kredytową, oraz 
wogóle kontrola wszelkiej działalności 
przemysłowej, — to w ten sposób 
nie dojdzie sie. nigdy do stworzenia o-

wej wspólnej platformy. 

Amerykanie chcą wy
dzierżawić 

huty cynkowe, a sowiety chcą 
nawiązać bliskie z nami 

stosunki handlowe. 
Sprawozdawca parlamentarny „H. 

Republiki" telefonuje: 
Minister przemysłu I handlu p. Osiec 

ki przyjął wczoraj posła sowieckiego w 
Warszawie p. Wojkowa, przedstawicie
la handlu Rosji sowieckiej p. Nazarc-
nlusa oraz sowiecka delegację handlo- • 
wa w osobach pp. Matrosowa i Mały-
szewa, którzy złożyli p. ministrowi wi
zytę i omawiali z nim sprawę nawiąza
nia bliższych stosunków gospodarczych 
pomiędzy Polską a Rosją. 

Następnie p. minister Osiecki konfe
rował z przedstawicielem amerykań
skiego trustu cynkowego Ifarrimanem 
w sprawie projektowanego przez niego 
nabycia hut cynkowych na Górnym 
Śląsku. 

Przeciw „faszystom" 
polskim 

wystąpić chce... N. P, R. 
W nadchodzący wtorek dbędzic się 

tu wielkie zgromadzenie związków N. 
P. R. w sprawie ostatnich strajków. 

Na zgromadzeniu tein omawiana be 
dzie również sytuacja gospodarcza. 
. W zgromadzeniu oprócz posłów we

zmą udział reprezentanci organizacji 
zawodowych. 

Między innemi omawiana'będzie rów 
nież sprawa samoobrony robotniczej 
przeciw bojówkom faszystowskim i in
nym tego rodzaju organizacjom prawi
cy. 

Towarzystwo Ubezpieczeń . . O R Z E Ł " Sp. Akc. w Warszawie. 
Oddział w Łodz i , • — IM 

podaje do wiadomości Szanownej Klijentcll, że biuro Oddziału przeniesione zostało na ulicę 

PiotrKowsRa Nr. 57 (dom Banku Dyskontowego Warszawskiego) Te l 976. 
Biuro Dyrekcji Towarzystwa w Warszawie, mieści się obecnie przy ul. Ś-to Krzysklej Ss 30 (dom Własny). 1594 
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wystawa Palestyńska 
5OOOOOOOOeeG03OSOO?.3C3OOOGeoOOOOOOOOOOOeOOOOOOOOOOOOOOOO 

— J zhlr. iii Izitti i i f l i ż y s i l n e j i — 5 0 
urządzenia kompletne i sztoki: pojedyncze na dogodnych warunkach po cenach konkurencyjnycji poleca 

mebli I . 'NASIELSKI, tylko Perkowska § , Tel. 47-09. 
U W A G A : Ż a d n e j f Iji n « e p o s i a d a m . ^ U W A G A ; Ż a d n e j f i t j i n i e p o s i a d a m . 
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ta sz i ca d o M u s s o l i n i e g o Staszic, jeden z najbardziej zasłu-
iycl) i światłych polaków, jakich 

wydal cały naródj skarży się niejedno 
krotnie w swych pismach na brak w 
Polsce zmysłu pracy. 

Pracujemy'-— powiada — nie tyl
ko za majo, ale l zbyt słabo, nieinten-
sywnie. Tylko dlatego Polska pozo
stała w tyle,za Zachodem przynaj
mniej o lat trzysta. 

Pamięci Staszica poświęcamy dziś 
tylko uroczyste obchody, ale wartoby 
iakże baczniejszą uwagę zwrócić na 
iego słowa. 

Rozmawialiśmy często z ludźmi, 
Kt^ży długie lata,,przebyli na obczy
źnie,-w Ameryce, ^Francji, Anglji, w 
Niemczech. Wrócili do rodzinnych pie 
teszy i powtarzają z zachwytem: 

- Boże, jak tu się łatwo żyje!... 
I dlatego właśnie zbliżeni jesteśmy 

rSo. wschodu* a.nie do Europy. >> 
U nas urzędnik państwowy, czy 

prywatny pridc?za$ godzin pracy pije 
herbatę, czyta gazetki, rozmawia, (lir 
tuje,' obmyśla filozoficzne . syśtdmaty. 
Kierownik przedsiębiorstwa przyjmu
je interesantów, rozmawia z nimi dłu
go i szeroko o interesie* ale nie odntó-
w] sobie przyjemności pogadania tak
że o polityce i złych czasach. Na ulicy 
w dzień powszedni ludzie spacerują 
c obie, stają, wstępują do kawiarni. 

'Amerykanin na ulicy nie zdejmuje 
kapelusza 'przy ukłonie dla zyskania 
czasu; skinienie głowy lub podniesie
nie ręki wystarczy w zupełności. Dy
sponent w biurze, rozmawiając przez 
telefon, podpisuje korespondencję. U-
rżędnik nie traci ani sekundy. Ford za 
bronił palenia , papierosów w biurach, 
gdyż statystyki jego wykazały, iż 
czas stracony na palenie kosztuje go 
rocznie wiele tysięcy dolarów. 

Czy jest to krępowanie ludzkiej 
wolności dó -pajwyższych granic? Nie, 
To tylko zrozumienie tempa pracy, 
artystyczne doprowadzenie jej do per
fekcji, dyktowane szacunkiem dla nie] 
l miłością. 

Praca tak weszła w krew naro
dów, że nieznośnym wysiłkiem jest 
właśnie' prMnp.v/ahie. ; 

Czy zamiłowanie do sportu nie jest 
kontynuowaniem Hdei pracy? ' Polega 
ono tylko na zmianje formy,pracy, 
ale nie na przerwie. Sport trenuje nle-
tylko ciało, umożliwiając mu wydat
niejszy wysiłek, ale oddziaływa na na 
sze duchowe predyspozycje, zabijając 
chęć do „dolce lar niente". 

I kiedy toczy się u nas poważna 
dyskusja nad długością dnia robocze
go, musimy( uważać takie stawianie 
sprawy za zbyt wąskie. Proste mecha 
niczne przedłużenie dnia roboczego 
dać może zaledwo minimalne rezulta
ty, jeśli dbać się nie będzie 0 rzecz da 
leko większą, poważniejszą — kultu
rę pracy. Nasze ustawodawstwo so 
cjalne daje formy ochrony robotnika, 
ale nie wypełnia treści. 

Rzecz dziwna! Robotnik polski u-
ważany jest zagranicą ża pierwszo 
rzędny materja? fabryczny: jest chę 
tny. zdolny, inteligentny i pracowity. 
Wchodzi w skład mechanizmu pracy 
obcego społeczeństwa, jako niezwy 
kle użyteczne, cenne kółko. Tylko w 
polsce sypią się nań żale i narzekania! 
w?Y nie trzeba czasem udzielić mu dy
spensy i nie zwajić winy na złą orga
nizację pracy, na.brak jąkichkolwiek-
">adż w tym kierunku wysiłków, aby 

zmienić naszą „psychologję zamiłowa
nia do słodkiego próżniactwa, 

Tu nie chodzi o ilość godzin nie
wolniczego wykonywania mechanicz
nych ruchów przy warsztacie, ale o 
rezultat ostateczny, o całokształt owo 
ców pracy, A właśnie pod tym wzglę
dem jesteśmy niesłychanie upośledze
ni, stoimy poza Europą, według s łów 
Staszica, conajmniej o lat t rzysta . 

Wdrażamy się do tego od dzieciń
stwa. Już nasza szkoła nie jest szko.łą 
wychowania, kształcenia charakteru 
woli i wysiłku, ale tylko szkołą mecha 
nicznego nauczania. 

Przed kilku dniami „Berliner Ta-
geblatt" upublikowało wyniki ankiety 
rozpisanej na temat: „Czy nauka ma
tematyki szkolnej konieczna jest dla 
rozwoju logicznego myślenia?" Wyni
ki ankiety są wprost oszałamiające. 
Ni mniej ni więcej, tylko gwiazda nau
ki spółczesnej, prof. Einstein, odpowie 
dział, iż uważa za zupełnie wystarcza 
jące, jeśli nauka matematyki ograni
czy się w szkole średniej do poznania 
zasad elementarnych arytmetyki i al
gebry oraz podstawowych pojęć geO-
inctrji. ,>;;: • •"" ' 

A tymczasem nam wbijano do glo 

wy teorję funkcji, dwumian Newtona, 
cosinhusy i tangensy, aby spoczęły w 
mózgach obok klasyfikacji roślin Li-
neusza, krystalografii, nauki o pocho
dnych węgla, szczegółowym opisie 
pochodów krzyżowych i tajników ła
cińskiej gramatyki... 

Ale nikt nas nie uczył tego, co jest 
podstawą, źródłem i celem życia, ob
jawem spółczesnej kultury, nieodzow
nym pierwiastkiem rozwoju — nikt 
nas nie uczył pracy. 

Teorja faszyzmu, tak gorączkowo 
,,dorabiana" ostatnio przez Mussoli
niego do własnej jego praktyki, włą
czyła „honor p r a c y " do zasad patr io
tyzmu. Największym przestępstwem 
przeciw państwu — głosi il Duce — 
jest lenistwo, największą cnotą, obo
wiązkiem i godnością — praca. 

Narzędzie pracy w twej ręce — 
woła — jest cenniejszym klejnotem, 
niż książęca korona w herbie. 

Mniejsza z tym, jakie są uboczne 
cele mussolinizmu. Chodzi o tak zasa
dniczą rzecz, jak zaszczepienie in
stynktu pracy najleniwszemu ze wszy
stkich narodów Europy włochowŁ 
MussoHni potrafi to uczynić. 

Jeden ze znanych pisarzy polskich 

z którym rozmawialiśmy o Ameryce, 
gdzie mieszkał przez kilka lat, mówił: 

— Życie w Ameryce dla człowie
ka, wychowanego w naszych warun
kach jest nieznośne. Z zacisznej wsi 
polskie}, gdzie w cieniu lip pisałem po 
kilka godzin dzjennie, a pozatym czy
tałem sobie, polowałem i popijałem 
mleczko i miodek, wpadł człowiek w 
wir i zgiełk Nowego Świata, gdzie to
ruje się sobie łokciami drogę i życie. 
W najwyższym napięciu muskułów -
nerwów, zdolności wysiłków i pracy 
zdobywałem ciężko chleb codzienny. 
W Ameryce bogactwa są udziałem 
wyjątków, masa żyje z pracy rąk i po
tu czoła. Brrr... Gdybym chclat tuta] 
w Polsce tak pracować, jak pracowa
łem w Ameryce, zrobiłbym chyba mil 
jony... Ale tu jest o wiele łatwiej żyć 
i dlatego się nie chce... 

Tak. W Polsce jest o wiele łatwiej 
żyć. I dlatego się nie chce. Taka jest 
ogólna atmosfera. A kiedy przychodzi 
ciężki kryzys, płacze się i załamuje rę 
ce. Ręce, które nie są przyzwyczajo
ne do morderczej, ślepej, zaciętej, 
wścieklej pracy... 

Czesław Ołtaszewsfil. 

Przyczyną wojen nie jest Konkurencja, 
lecz nienawiść rasowa, ambicja, fanatyzm i szowinizm. 

Porozumienie gospodarcze między narodami jest 

Umieszczamy potdte] artykuł zna
komitego uczonego, prof. Karola 
Glde.'a, zaznaczając, Iz z nlektóreml 
wywodami jego nie zawsze można 
się zgodzić. Red. 

Paryż, w styczniu. 
Komunałem już prawie stała się opi-

nja, że źródłem wojen są konflikty na
tury ekonomicznej i że, w rezultacie, je
dyną droga wiodącą do pokoju między
narodowego, Jest i może być system po 
rozumień ekonomicznych. 

Socjaliści sa tego samego zdania; 
formułują je w sposób nieco krańcowy, 
twierdząc, iż wojny wynikają z ustroju 
kapitalistycznego, fatem chimerą była
by nadzieja osiągnięcia pokoju nie po
przedzona przez obalenie ustroju kapi
talistycznego. • 

Teza powyższą wydaje m| się nie
właściwą i. zdaniem mojem, zawiera o-
na małą tylko cząstkę prawdy. 

Wystarczy stwierdzić, o ile chodzi 
o kapitalizm i jego związek przyczno-
w y z wojną, niż ustrój, który nazywa
my kapitalistycznym dntirje się od wczo 
rai, wówczas, gdy wojna Jest nieodłącz
nym towarzyszem ludzkości od je] za
rania. 

Skoro wojna poprzedziła o tysiące 
lat narodziny kapitalizmu, niema żadnej 
racji do przypuszczenia, iż nie zdoła go 
przeżyć. 

Teorja, która ogranicza się do stwier 
dzenla, Iż każdej wojny przyczyną są 
konfl'kty ekonomiczne, jest tylko przy
datkiem doktryny t zw. materializmu 
historycznego, tłumaczącej powstanie 
każdej cywilizacji względami natury e-
konomlcznej. . 

Ale gdy. przyglądam się historii wlel 
kich wojen wojnom 'Greków z Per
sami, wojnom imperium rzymskiego, wy 
prawom krzyżrwym, wojnie stuletniej 
między Francją a Anglja. wojnom wy
znaniowym we Francji, wojnie trzydzie 
stoletniej w Niemczech,, wojnom W. Rc 

możliwe! 
wolucji i Cesarstwa, wojnie r. 1859 i 
1870. a wreszcie i ostatniej, wielkiej woj 
nie — stwierdzam Istnienie czynników 
wszelkiej natury: nienawiści rasowe], 
ambicji Damilacych", fanatyzmu, szowi
nizmu e t c , ż trudem tylko mogę się do
szukać czynników natury ekonomicznej. 

Ale nawet I w wojnach kolonialnych 
nieraz trudno się doszukać czynnika e-
konomiczuego, tam, gdzie wydawałby 
się najłatwiejszym do odnalezienia. 

Podbó] Algieru w roku 1830 nie miał 
żadnego nadkładu ekonomicznego, do te 
go stopnia, iż w ciacu 30 lat domagała 
sie oninja publiczna ewakuowania te] 
kolonji. 

Nie inaczej mflała się rzecz i Sahara, 
a obecnie z Syria. 

Przvcrladajac się ostatniej wojnie | ba 
dając jej źródła dostrzegam nienawiść 
(słuszną być może) serbów do austrja-
ków, ambicje cara opanowanego przez 
miraż tradvcji, ukazującej mu Konstan-
tyuonjol jako cel, megalomanię cesarza 
i-'1' ni!.'' 1<'' *'*' rane krwawiąca w boku 
Francji, Anglie sprowokowaną atakiem 
na Belgję. Stany Zjednoczone sprowo
kowane zatopieniem „Lusitanji" e tc ,e tc . 

Oczywiście, można tu przytoczyć i 
motywy natury ekonomicznej': walkę 
konkurencyjną o budowę koje! bagda-
dzkiej, o kopalnie rudy w Matokku, ry
walizację handlowa między Niemcami a 
Ariglją..., ale te przyczyny same przez 
si$ nie wystarczyłyby. jeszcze v do w y 
wołania wojny. 

Skoro podłożem przestępstw i kon
fliktów indywidualnych są częściej afek 
ty niż interesy, stosuje się to tembar-
dzicj do genezy konfliktów między na
rodami. 

P t^ i i«rłnak nie wytw"'0 ąbyAmy mle 
li uważać ~a zbędne I bezcelowe próby 
zrrranizov.ani'i porozumienia i pokoju 
ekonomicznego. 

Nie wierząc jednak w wyłączne dzia 
łanie czynników ekonomicznych jako 
sprężyn pokoju lub wojny, nie możemy 

jednak przeoczyć ich wpływu pośrednie 
go: między narodami mogą nawiązywać 
się nici stosunków handlowych i gospo 
darczych, które przyczyniają sie późnie] 
do wytworzenia wzajemnych sympatii. 

W tym celu skuteczna i właściwą 
byłaby kampanja, dążąca do usunięcia 
przeszkód 1 tam na drodze ku swobod
nej wymianie l krążeniu osób, towarów, 
wartości, idei — jak to: paszporty, cfa, 
zakazy eksportu kapitałów, restrykcje 
imłgracyjne e t c 

Nie wydaje się nam jednak możli-. 
wcm, aby system „lalsser passer" mógt 
sam przez się zabezpieczyć Istnienie po 
koju. albowiem pierwszym, bezpośred
nim jego skutkiem byłoby wzmożeni* 
walki konkurencyjnej o rynki zbytu. 

Cclowszym od systemu wolnego ban 
dlu wydaje sie przeto, gdy chodzi o po
kój, system traktatów handlowych I to 
nic bilateralnych, lecz opatrzonych kjau 
zulą, t zw. największego uprzywllejpwa 
nia, gwarantujących zatem każdemu pan" 
stwu otrzymanie tych samych przywile 
jów, które otrzymało iuż jedno z nich. 

Na wyższym stopniu rozwoju stosun 
ków międzypaństwowych należałoby za 
stąpić regime traktatowy przez organi
zację wielkich kooperatyw między pań 
stwami, mających za zadanie regula

cję nletylko wymiany, ale i produkcji, 
kolonizacji, podziału surowców e t c 

Tego rodzaju unje ekonomiczne mię
dzy trzema, czterema, pięcioma narodą 
mi mogłyby w dalszej perspektywie u-
jąć w orbitę swych wpływów I Inne na
rody, aż wreszcie na rozszerzonej tak 
podstawie działania powstałaby Liga 
ekonomiczna narodów; będąca odpowie 
dnikiem i dopełnieniem Llgł narodów o 
charakterze politycznym. 

KAROL GIDE. 
profesor ekonomji politycznej w 
College de France, yice-prezy-
dent zarządu francuskich stowa

rzyszeń pokojowych. 
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Z frontu iiezrobocia 
W ubiegłym tygodniu ilość 

bezrobotnych nie zwiększy
ła się. 

W państwowych urzędzie no^rcdnic 
twa pracy w Łodzi w dniu 6. 2. 26 r. 
było zarejestrowanych 64.365 'oezrobot 
nych. Z zasiłków korzystało w ub. ty 
sodniu 45.330 bezrobotnych. W tym 
brało 23.903 bezrobotnych zasiłki usta
wowe wypłacane z funduszu bezrobo
cia, oraz 21.436 bezrobotnych zasiłki do 
raźne wypłacane ze skarbu państwa. 

W ubiegłym tygodniu straciło pracę 
1.299 robotników, otrzymało zaś pracę 
1.303 robotników, do pracy zostało w y 
słanych 134 robotników. 

Urząd rozporządza 577 wolnemi miej 
•icami dla robotników różnych zawo
dów. 

P. Bednarczyk wciąż 
urlopuje 

i pobiera z kasy miejskiej 
pensy j kę. 1 

Jak się dowiadujemy, zawieszony w 
czynnościach b. ławnik wydziału gospo 
darczego p. Bednarczyk, przeciwko 
któremu toczy się dochodzenie, dotych
czas pobiera pensję magistracka, a na 
onegdajszem posiedzeniu magistrat u-
'dzielił mu urlopu zdrowotnego. 

Sprawa ta ma być przedmiotem in
terpelacji w radzie miejskiej, przyczem 
podniesiona zostanie kwestja zbyt czę
stych wyjazdów ławników na rachu
nek miasta, b. 

Bezrobotni majstrowie 
otrzymują również zapo

mogi. 
Zwiększające się w Łodzi bezrobo

tne spowodowało również redukcję 
majstrów fabrycznych w całym szere
gu mniejszych i większych przesłę-
blorstw. Przedstawiciele związku maj 
Strów zwrócili się przeto do przew. 
żarz. funduszu insp. Kuliczkowskiego o 
przeprowadzenie rejestracji 1 ewentual
nie wypłatę zapomóg w lokalu związku 
przy i l . Pańskiej. 

Insp. Kuliczkowski przychylił się do 
przedłożeń a wobec zakończenia przed 
10-ciu dniami rejestracji bezrobotnych 
majstrów fabrycznych wczoraj przed 
południem rozpoczęły się w lokalu zwią 
zku wypłaty zasiłków. 

Ha rzecz bezrobotnych 
opodatkowały się przed
siębiorstwa przemysłowe 

i handlowe. 
Organizacje gospodarcze zwróciły 

się do swych członków ze specjalnym 
okólnikiem w sprawie niesienia pomocy 
pozbawionym pracy. W okólniku tym 
wskazują,na konieczność podjęcia m e r 
gicznoj akcji zbierania ofiar oraz o jak-
najszybsze realizowanie Drzv>"daja-
cych z repartycji na poszczególne przed 
siębiorstwa przemysłowe i handlowe 
sum. 

W a r s z a w a , K r ó l e w s k a 3 5 . 

Nadeszły wiosenne modele 
paryskie 

i a l . Moniuszki 1| 
m. 12. Tol 4 84. 

Wikt im n ie p r z e s z k a d z a ł . 

Gawędzili do późnej nocy, 
uchwalając bezkrytycznie wszystkie wnioski triumfującego magistratu 
Pusle ławy opozycji były grożnem memento dla obecnych władz mSejshicb 

Refleksje. 
Zaraz przy wejściu na salę obrad, uderzył 

nas dziwny widok — lawy lewicy świeciły pust 
kamL 

Żaden radny z opozycji nie chciał być na
wet śwlatlklem uchwalania przez większość po
szczególnych punktów budżetu. 

Frakcje rządzące stawiły sie natomiast in 
corpore. 

Niema w tem nic zresztą dziwnego — mu
siały, boć wisiało nad niemi nakształt mlecza 
Damoklesa rozporządzenie ministerstwa spraw 
wewnętrznych z dnia 9 stycznia 1926 r-. a prze
cież każdy chce dziś Jeździć na koniu 1 rękoma 
1 nogami trzymać się swego „krzesełka". 

Nastrój na sali cmentarny. 
Nikomu nie chce się myśleć, zastanawiać. 
Przyszli — bo musieli, ale z pewnością wię

cej ich Interesował, przy uchwalaniu budżetu 
m. Łodzi, Ich własny, domowy budżet, wydatki 
na papierosy, służącą I buciki dla dzieci-

Zachowanie się radnych z większości było 
wlęce] niż skandaliczne. Widać było, że zaśle
pienie partyjne nlctylko, że zabiło wszystkie 
uczucia praworządności I obiektywizmu, ale ka
zało zapomnieć Im również o dobrem wycho
waniu-

Postępek r> Dwornicklego trzeba nazwać po 
Imieniu. — Jest to zwyczajne chamstwo! 

Podczas releratów I dyskusji na sali było 24 
—28 radnych — reszta, Jak zwykle, popijała ber 
batkę w bufecie. 

Tak nasza większość uchwalała na kolanie 
budżet, ułożony w ten sam sposób, W. 

O godz. S.10 p. Fichna otworzył po
siedzenie rady. 

Referent budżetu r. Feifer zabiera 
głos i pół godziny polemizuje z... nie
obecnymi radnymi z opozycji. 

Bardzo „mądre i rzeczowe" odpo
wiedzi r. Feifra skierowane w stronę... 
pustych ław wywołały szczere zdziwię 
nie i śmiech nawet wśród radnych więk 
szóści. 

Nie zrażając się tem wcale, r. Feifer 
kontynuował swe przemówienie, aż 
wreszcie, ku zadowoleniu wszystkich, 
skończył. 

Przy drugiem czytaniu działu I bud
żetu, t. j . budżetu rady miejskiej, r. Ho
lenderski zapytuje na co idą wydatki, 
przewidziane w budżecie a mianowicie: 

Punkt I, str. 1. — Do dyspozycji pre
zesa rady — 4.000 zł. Punkt II, str. 1 — 
Do dyspozycji prezydjum rady — 10 ty 
sięcy zł.? 

R. Fiedler: — Nie pamiętam... 
R. Holenderski: — Jako referent te

go działu, powinien pan pamiętać. 
R. Fiedler: — Nie spodziewałem się 

tego pytania, to też nie interesowałem 
sie niem specjalnie... 

Komentarze są chyba zbyteczne. 
Następnie głos zabiera r. Fichna, ge

neralny mówca N.P.R-U. 
Zaczyna od polemiki z r. Rapalskim, 

Kempnerem i t. p. Odpiera zarzuty tych 
że, co do wydatków na wykonanie por 
tretów pierwszych prezesów rady pp. 
Sułowskiego I Remiszewskiego. 

ZAWIADAMIAMY 
nlniejszem, i e z dniem 1 stycznia 1926 roku powierzyliśmy firmie 
B r a c i a I g n a t o w l c z , Łódź, al. Piotrkowska 96, wyłączną sprzedaż 
naszych win bordoskich białych i czerwonych na Łódź i okolicę. 

Prosząc o łaskawe zwracanie się do firmy B r a c i a I g n a t o w l c z 
z całkowitem okazywanem nam dotychczas zaufaniem, pozostajemy 

z poważaniem 

Schroder & Schyler & Cie 
Maison fondee en 1739 

Bordeaux. 

W związku z powyższem zawiadomieniem polecamy P. T. Od
biorcom stale obfity wybór oryginalnych win Ilrmy Schróder & Schy
ler & Cle po cenacb bardzo przystępnych ze składu naszego oraz 
do wysyłki bezpośrednio z Bordeaux. 

W3S-D 
Bracia Ignatowicz, 
Piotrkowska 96, tel. 8*33. 

Emisarjusz centrali szpiegowskiej w Gdańsku 
aresztowany w Grodzisku. 

Z Warszawy donoszą nam: 
Policja polityczna województwa war 

szawskiego od dłuższego już czasu ob
serwowała urzędnika urzędu skarbowe
go w Grodzisku, Ukraińca Pawła Szczu 
nil a, jako podejrzanego o knowania 

antypaństwowe I szpiegostwo 
na rzecz jednego z państw ościennych. 

Podejrzenie okazało " ! e słuszne. N 

P r z e d s t a w i c i e oolicji żyrardowsk ; ej 
dokonali wczoraj rewizji w mieszkaniu 
Szczuruka., Wyniki były tak kompromi 
tującc, że Szczuruk został 

natychmiast aresztowany 
i odstawiony do więzienia w Żyrardo
wie. 

Paweł Szczuruk jest ukraińcem. Uro
dził się w Kijowie. W czasie odwrotu 
bolszewików z Ukrainy wstąp'! w 
Zwiahlu 

do armji polskiej. 
Po służbie przyjechał do Żyrardowa 

i po pewnym czasie otrzyma! posadc 
państwową w Grodzisku. 

Chcąc przypodobać się swym wfa 
dzom Szczuruk 

przyjął katolicyzm. 
Po pewnym czasie objął stanowisko 

kontrolera skarbowego z pensją X stop
iła — 180 zł. miesięcznie. 

W tym czasie 
ożenił sie z ubogą panną 

Władysławą Petrykows^ą 
Sielanka trwała krótko. Młody mał

żonek upijał się stale. 
Wreszcie na dwa tygodnie przed a-

resztowanrem 
porzucił żonę z maleństwem. 

Porzucona kobieta, bez środków 'do 
życia, us'łowata otruć się esencją octo
wą. Nic zdołała jednak wypić całej bu-

jteleczki gryzącego płynu. Zachłysnęła 
się. Nieszczęśliwa z poparzoną jamą ust
ną przewiozło pogotowie kasy.chorych 
do szpitala fabrycznego. 

Istnieje przypuszczenie,'że Szczuiuk 
dz'ałał z polecen'a 

centrali szpiegowskie] w Gdańsku. 
Wskazuje na to liczna koresponden

cja otrzymywana przezeń z Gdańska, a 
i pisaną szyfrem. 

Unergiczne śledztwo trwa. 

— I to ci panowie nazywają wyrzu
caniem pieniędzy — woła r. Fichna — 
Że dano zarobić kilka tysięcy złotych 
malarzowi, który z pewnością zdycha 
z głodu. 

Głos z galer]!: Tylko bydło zdycha! 
Następnie r. Fdchna atakuje ostro 

prasę opozycyjną, zarzucając jej brak 
obiektywizmu. (Jest to monopol NPR-u) 

Reasumując przemówienie r. FIchny 
należy stwierdzić, że składało się ono 
tylko z frazesów demagogicznych i nie 
zawierało jednak nic konkretnego. 

Wogóle p. Fichna miał łatwą „robo
tę". 

Opozycji nie było, a trzodka jego po 
pleczników biła brawo jak... w teatrze. 

Dość obszerna dyskusja wywiązała 
się nad sprawą podwyższenia opłat za 
wynajęcie sali rady. 

Tu byliśmy świadkami bardzo cieką 
weqo precedensu. 

Oto, przewodniczący r. Wolczynski 
poddał wnioski r, Szwajga, tyczące sic 
budżetu, pod głosowanie. 

R. Szwajg zwraca uwagę, i e regula
min przewiduje, i i wnioski takie odsyła 
się do komisji. 

Głosowanie było doskonałym obraz
kiem stosunków panujących w radzie. 

Przy głosowaniu 7 wypowiedziało 
się za, 5 •— przeciw reszta nie orjentU-
jąc się wstrzymuje się od głosowania. 

Przewodniczący Wolczynski: — Pro
szę, żeby panowie radni wszyscy głoso
wali. 

Wynik drugiego głosowania: 6 — za 
(r. Zubert cofnął się) 14 — przeciw. 

Następnie r. Szwajg proponuje ieby 
fundusz dyspozycyjny dla prezesa rady 
zmniejszyć z 4000 do 1000, a dla pre
zydjum rady z 10.000 do 4 . 0 0 0 . 

Obie poprawki przepadają w głoso
waniu. 

W chwili gdy r. Szwajg wchodzi na 
trybunę r. Dzwonnicki rzuca uwagę: 

— Ten z kulawą nogą.... i podaje r 
Szwajgowi krzesło. 

Przewodniczący nie reaguje na to 
skandaliczne zachowanie sję r. Dwer
nickiego i dopiero pod presją dr. Szwai-
ga zwraca mu uwagę. 

R. Bialer w imieniu frakcji żydów-
skich wyraża protest przeciwko zacho
waniu się r. Dwornickiego i przewod
niczącego i zaznacza, że jeśli incydent 
podobny powtórzy się, radni frakcji ży
dowskich opuszczą salę obard. 

Należy dodać, że p. Dwernicki jest 
kierpwnikiem III lecznicy kasy cborycb 
a więc człowiekiem inteligentnym, wo-
be c czego czyn jego należy jeszcze bar
dziej napiętnować. 

W urzędowem głosowaniu uchwalo
no przyjąć budżet I wydziału t.j. radl1 

miejskiej. 
Dział II, — prezydjalny został przy

jęty-
Wszystkie bez wyjątku poprawki i , 

Holenderskiego i Szwajga odrzucono, na 
t ->miast 
przyjęto wszystkie poprawki magistratu, 
w tym wypadku nie bardzo „oszczędno
ściowe". 

Pozatem przyjęto wniosek wyasy^no 
wania dodatkowo 45.000 zł, na subsydja 
które podzieli komisja skarbowo-sbudże 
towa. 

Poprawki r. Holenderskiego dotyczy 
ły głównie 
zmniejszenia funduszów na powóz dla 

prezydenta, 
oraz funduszów reprezentacyjnych i za
pasowych, nic więc też w tem dziwnego 
że panom z większości nie na rękę one 
były. ! }i J 

Następnie przystąpiono do wydziału 
kultury i oświaty. 

R. Idzikowski w prawie godzinnem 
przemówieniu starał się dowieść, że bud 
tel tego wydziału nie został okrojony i 
żc wszystko jest w najlepszym porząde 
czku. 

Dalszy przebieg dyskusji nad wyraz 
jałowi. 
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TEATR MIEJSKI* 
D?is, w niedziele. '6' godz. 330 po raz bez

względnie ostatni czarująca komedja Niccode-
irjiego „Świt, dzieii i noc" z udziałem Marjl 
Malickiej i Aleksandra Węgierko. — Ceny zc 
względu na porę popołudniową przedstawienia 
— zniżone., 

Wieczorem po raz siódmy od wystawienia 
nrzemila, pogodna komedja salonowa de Flers'a 
1 Cąfllavct'a „Ładna hlstorja" z Zofją Czapliń
ską, Marja Malicką i_ Aleksandrem Węgierko. 

• Będzie to zarazem' ostatni w tym sezonie wy
stęp utalentowanego artysty na naszej • scenie. 

•Jutro, po,raz ósmy „Swiet 3 Joanna" Shaw'a 
tym razem po cenach zniżonych (od 50 groszy). 
'.V roli tytułowej Marja Malicka. 

TEATR POPULARNY. 
DzJs,1 w niedzielę, o ąodz. 4 popołudniu po 

cenach zniżonych historyczny dramat w 8-lu 
a urazach „Krzyżacy" H. Sienkiewicza. 

Wieczorem, po cenach zniżonych (od 2 zl. 
do 5p gr.) przedostatnie w sezonie przedstawie
nie zabawnej krotochwll! w 3 aktach „Jar
mark ^ małżeński?4. '"" ' • 

OSTATNIE WYSTCPY UKRAIŃSKIEGO 
TEATRU-

Dziś, w niedziele, o godz. 8.30 wlecz- odegra 
nra, będzie opera komiczna' p. t-' „Cygańskie cza
ry"! która we wszystkich • miastach cieszyła się 
mebywajeni powodzeniem. W operze tej bierze 
ńiclzlał całkowity zespół oraz balet 1, chór. Jutro, 
,w poniedziałek,'wystawiona będzie opera>ludo
wa p. t. „Zaporożce za Dunajem" 1 wreszcie we 
wtorek pstatujc, pożegnalne przedstawienie, na 
którem odegrana będzie słynna opera ludowa 
p. t. ;,Natałka Półtawka". 

ARTYŚCI I PRACOWNICY TEATRU 
MIEJSKIEGO — BEZROBOTNYM. 

W nadchodzącą sobotę zapustną, t . j . w noc 
r. .• soboty,-;db la-13-go na niedzielę, o godz. 11.45 
wieczorem, .artyści, teatru miejskiego Wespół z 
personelcirj technicznym oraz przy udziale i pod 
kierunkiem' dyrekcji teatru, urządzają specjalne 

.widowisko kabaretowe p. n. — „Wesołek Kar
nawałowy", ^którego caty dochód brutto ofia
rowany będzie komitetowi wojewódzkiemu 
ofiar dla bezrobotnych. , A . r . 

Z MIEJSKIEJ GALERJI SZTUKI. 
Piękna wystawa W. Wachtla trwać będzie 

do końca, hjeż-ącegp tygodnia; Mimo niesprzyja
jących warunków, djTck'cja miejskiej galerii 
sztuki nie. szczędzi stacąnl. kosztów, by zapo
znać łódzkie-'-.społeczeństwo z 'najszlachetniejsza; 

"i Następna wystawa obejmie zbiorowe prace 
malarskie i graficzne Franciszka Siedleckiego, 
flraz Ignacego iŁópićńsklegó,' dwu pionierów pol 
kiej grafiki, Rnza;tem"'zttany 1 utalentowany pór 
ireci.śta Józef Kidpń,. wystąpi z T8- portretami; 
lódzklclfosobistosći oraz.20'jńnyral. — Oprócz 
wspomnianych, wystawione będą prace:'Woj
ciecha Kossaka, ' Zofji Stankicwiczówtiy oraz 
Terpilowskiego i Augustynowicza. 

ODCZYT płk. IWANOWSKIEGO. 
W dniu 5 b. m. w sali stowarzysze

nia techników, szef sztabu O. K. 4 pik. 
S. G.. Iwanowski Stefan, wygłosił - od-
czjyt • p. t. „Problem ekonomiczny w woj 
'iic współczesnej'^ >' ' 

Podkreśliwszy na wstępie ważność 
zagadnień ekonomicznych w życiu naro 
do w wogóle prelegent zaanalizowal dro 
hiazgowp Ścisła zależność, istniejącą 
między zagadnieniami,, natury czysto c-
konoiiiicznęj, ą problemem, obrony, pań
stwa, i wskazał na kphiecznośść* jak 
najdalej idącego uprzemysłowienia kra 
iu. wobec stwierdzonego już faktu, że 
trjn tylko naród w przyszłości obroni 
swą niezależność, który będzie posiadał 
fak rozwinięty przemysł, że .podoła 
wszystkim olbrzymim i różnorodnym 
zapotrzebowaniom na wszelkiego ro
dzaju' mafcr j jv i sprzęt techniczny, ja 
kich'domagać się będzie siła zbrojna 
patWwa od chwili ogłoszenia mobili
zacji.' 

Zarówno piękna forma, jak 1 głębo
ko j wszechstronnie Ujęta treść odczytu 
sprawiły, żc obecni na odczycie słucha 
li prelegenta z nie słabnącym zacieka
wieniem. 

ODCZYT TADEUSZA WIENIAWY -
DŁUGOSZOWSKIEGO. 

W piątek, diiia 12 lutego r. b. 6 godz. 
3 wiecz w sali Filharmonii, Narutowicza 
nr. 20 wygłosi odczyt znany publicy
sta Tadeusz Winiawa - Długoszowski 
na temat „Wój z Wierzchosławic" (Win 
centy Witos — król chłopów). 

Bilety Już sprzedaje kasa Filharmo
nii i sekretariat stowarzyszenia wolno
myślicieli, Gdańska- 87 ód 6—9 wlecz, 

Czytajcie 
-~T:rr"Trt7:"' 

Łódź przez pryzmat statystyki sądu handlowego. 
-:os-

Kryzys zniszczył na jsolidnie jsze firmy 
Ilość i rodzaj spraw sądowych najdobitniej ilustrują załamanie 

się życia gospodarczego Łodzi. 
W roku 1925 ogłoszono ogółem 59 upadłości 

W roku 1925 wpłynęło do wydziału 
handlowego sądu okręgowego 1876 po
wództw, na ogólną sumę 11,000,000 zł. 

W roku 1924 cyfrv te przedstawiały 
się: 1534 i 3,000,000 zł. 

Jak widzimy więc suma powództw 
wniesionych w roku 1925 Iest więcej niż 
trzykrotnie większa niż w roku 1924. 

Przypisać to należy przedewszyst-
kiem uregulowaniu stosunków prywat
noprawnych przez rozporządzenie pre
zydenta Rzeczypospolitej z 14 maja 
1924 r. jak również wzmożeniu się ru
chu handlowego i wymiany. 

Ponadto w roku 1925 wydział han
dlowy sądu okręgowego zasądził try
bem klauzul egzekucyjnych należność z 
4000 weksli na ogólną sumę 7,800,000 zł. 

Te same cyfry w roku 1924 przedsta 
wiają się: 5764 i 4,034,000 zł. 
Jak widzimy więc wartość powództw 

wekslowych w 1925 r. wzrosła o 93 pro 
cent w stosunku do roku 1924. 

Weksli zagranicznych złożono w r. 
192.5 — 19 na sumę 3,470,000 zł. 

W 1925 r. ogłoszono ogółem 59 n-
padłości. 

Liczba upadłości ogłoszonych w r. 
1924 wynosi 25. 

.lak widzimy więc w 1925-r. ogłoszo 

no o 136 proc. upadłości więcej niż w 
roku 1924. 

Pobieżny rzut Oka na powyższe ze
stawienie nasuwa przypuszczenie, że 
stan rzeczy w stosunku do roku poprze 
dniego zmienił się naogół nieznacznie, 

i że z działalności wydziału handlowego 
za rok sprawozdawczy 1925 nie ujawni 
ły się żadne groźniejsze symptomy, któ 
reby wskazywały na pogorszenie się sy 
tuacji finansowej łódzkich sfer kupiec
kich i przemysłowych. 

Co się tyczy zmniejszenia się ilości 
weksli zgłoszonych do sądu dla nada
nia im rygoru klauzuli egzekucyjnej w 
1925 'X. o 30 proc. mniej niż w roku po
przednim, (4009 i 5764), to zmniejszenie 
to jest tylko iluzoryczne; 
powstało ono sztucznie na skutek zmla 
ny praktyki przy nadawaniu aktom kia 

zul egzekucyjnych. 
Mianowicie: w roku poprzednim klau 

zule nadawano każdemu wekslowi od
dzielnie, w roku zaś sprawozdawczym 
dopuszczono łącznie kilka weksli do je
dnego podania i na skutek tego nastąpi
ło zmniejszenie się ilości spraw tego ro
dzaju. 

Jeżeli podzielimy wartość ogólną po 

OGŁOSZENIE. 
IV. Urząd Skarbowy podatków i opłat skarbowych w Łodzi podaje "do 

ogólnej wiadomości, że w Łodzi, dnia 10-go lutego rb. pomiędzy godz. 10 rano 
a 4 popol. odbędą się publiczne sprzedaże Z licytacji zajętych ruchomości u na
stępujących dłużników skarbowych: 

1. Ajzenszmidt M. Ch., Nowomiejska 11, 10 szt. towaru wełnianego. 
2. Ajzen Gersżon, Nowomiejska 13, nici. 
3. Berger Hersz Lajb, Nowomiejska 17, tkanina bawełniana. 
4. Bornsztajn Szlama, Pomorska 20, 60 paczek wełny 
5„ Berger M. i S., Wschodnia 20, meble. 
6. Bialer Ryfka, Pomorska 6, meble. 
7. Braun Antoni, Bał. Rynek 3, buty. 
8. Cukier Izrael, Brzezińska 5, art. spożywcze. 
9. Dykman Chil, Nowomiejska 19, talerze i szklanki 
10. Defeciński Jan, Franciszkańska 61, meble. 
11. D§b M., Brzezińska 6, 300 desek 1 cal. i 30 desek" 2 r calowych 
12. Dimant Chaim Chaskiel, Kościelna 6, towary kolonialne. 
13. Eljasz Icek. Brzezińska 36-33. 8 worków mąki. 
14. Faktor Benjamin, Wolborska 21, 10 paczek przędzy. 
15. Fajersztajn M., Stary Rynek 3, towary kolonjalne. 
16. Gerszonowicz A. M.jI St. Rynek 1, mąka i mydło. 
17. Goldbcrg Ch., Północna 14, 250 butelek wódki i 50 butelek wina 
18. Gidalcwicz J., Północna 11, wyroby lniane. 
19. Góralski W.. Pomorska 40, tkanina bawełniana. 
20. Herszkowicz f S-ka, Nowomiejska 21, tkanina wełniana 
21. Jasiński Teodor, Północna 36, pianino. 
22. Koprowski H. i Ruszecki, Nowomiejska 1, skórki fokowe, 

23. Kirszner H., Brzezińska 21, meble. 
24. Langfus Ch., Północna 6, mąka i kasza. 
25. Lcsman Jankiel, Nowomiejska 31, 200 gros guzików. 
26. Landowicz H., Północna 16. 2 skrzynie zapałek 
27. litrowski Szl., Pomorska 60, SOOtuz. pończoch 
28 .Mincs M., Wolborska 1, mąka i meble.? 
29. Najfcld Fajwel. Lipowa 68, meble 

*30. Osełko Abram, Brzezińska 10, meble i maszyna do szycia. 
31. Pacanowski A. D., Pomorska 52, 600 kilo papieru. 

32. Rozeman Icek, Nowomiejska 17, skóra i meble. 
33. Rozęnblum Szaja, Pomorska 4, tkanina bawełniana. 
34. Rabinowlcz N., Północna 12, owoce suszone. 
35. Rabinowicz Abram, Brzezińska 9, maszyna do szyota, meble. 
36. Szajnfarber B„ Północna 24, maszyna do pisania, 2 konie i 3 wozy 
37. Śliwkowicz Wolf, Północna 16, 50 tuz. mydła toalet. 
38. Sztrauch Bracia, Kościelna I, ryż, cebula i śledzie. 

; • 39. Tencer Izrael, St. Rynek 11. towary kolonjalne. 
• 40. Tajblum Jakób, Nowomiejska 19, swcatry i chustki 

41. Wieluński Uszer, Nowomiejska 21, tkanina bawełniana. 
42. Wiazowski Henoch, Zgierska 17, meble. 
43. Zilberberg Abr., Zgierska 9, mąka i meble. 

Zasekwestrowane ruchomości można obejrzeć w dniu sprzedaży na miej
scu licytacji. i 

Naczelnik Urzędu: 

( - ) 
Ł ó d ź , dn ia 5 - g o l u t e g o 1 9 2 6 r. 

wództw na Ilość spraw, to da to w 1925 
r. wartość powództwa średnią 4057 zł. 

Co się tyczy weksli, to taka sama 
cyfra wyniesie 1950 zł. 

Jeżeli wziąć pod uwagę faktyczny 
stan rzeczy, mianowicie, że wartość po 
wództw w 75 proc. spraw nie przekra
czała 1000 zł., dojdziemy do przekona
nia, że 
na pozostałe 25 proc. przypadnie z górą 

po 13 rys. zL 
Kiedy w roku 192Ą wartość po

wództw wahała się od 500 do 0000 zl., 
w roku 1925 mamy więcej ni;: 450 
spraw o wartości powództw, przekra
czających kwotę 13 tys. zl. 

Tranzakcje na tak wysokie sumy 
mogą zawierać tylko przedsiębiorstwa 
poważne, a to z charakteru swego zwy 
kły regulować należności 1 nie dopu
szczać do interwehcjl sądu, a jeżeli do 
tego dopuściły, mimowoli nasuwa się 
mniemanie o 
załamaniu się ich zdolności płatnicze]. 

Mniemanie to znajduje potwierdzenie 
w znacznej liczbie spraw z wyciągów z 
ksiąg handlowych — 332 (w 1924 r. — 
144), a zatem zwiększenie o 130 proc-, 
przy przeciętnej wartości powództw — 
6473 zł. 

Rachunki otwarte na tak wysokie 
sumy mogą mleć tylko przedsiębiorst
wa poważne, solidnie wywiązujące się 
ze swych zobowiązań, i jeżeli one, nara 
zając się częstokroć na utratę zaufania, 
dopuszczają do .wytaczania spraw 
przed sądem, 
jest to najlepszym dowodem, ze kryzys 
gospodarczy dotknął te wars twy han

dlowe i przemysłowe naszego miasta, 
i kiedy w roku 1924 zdawał się on być 
zjawiskiem przejściowem, w roku spra 
wozdawczym w 1925 stal się — chro-
nicznem, co można zaobserwować przy 
porównaniu wpływu spraw w poszcze
gólnych okresach. 

Ten smutny stan rzeczy pogorszony, 
jeszcze znaczną liczbą upadłości (wpły 
nęło podań 59, ogłoszono 53) i nadzo
rów sądowych (wpłynęło podań 21, za
rządzono nadzór nad majątkiem 15 firm) 
dowodzi zaniku płynnych środków ma

terialnych a miejscowych firm; 
bezwarunkowo ten stan rzeczy wpły
nął na zmniejszenie do nich zaufania za 
granicy. 

W roku 1924 było zaledwie 8 spraw 
z weksli zagranicznych na stosunkowo 
nieznaczną kwotę 46 tys. 079 zl., w ro
ku zaś 1925 było już 
19 spraw w trybie zwykłym na bardzo 
już poważna sumę 3 i pół miliona zł. 

i około 100 spraw, w trybie klauzuli 
egzekucyjnej. 

Ponadto należy podkreślić, że około 
50 proc. spraw z wyciągów z ksiąg han 
dlowych są to sprawy z powództwa za 
panicznych firm. 

Dla charakterystyki należy podkre
ślić jeszcze zwiększenie się liczby po
świadczeń ksiąg handlowych (w roku 
1924 — 3140, w roku 1925 — 3616). 

Ciekawe to, wobec licznej likwidacji 
przedsiębiorstw zjawisko, należy tjuma 
czyć z jednej strony 
chęcią posiadania wiarogodnego mate

riału do wymiaru podatków, 
z drugiej zaś — wobec częstych i różno 
rodnych sporów, zdobycia dowodów 
dla ewentualnej obrony przed sądem, 
co spowodowało firmy nięprow-adzącc 
Icśiąg handlwyćh do ich założenia, (b) 

Z „KROPLI MLEKA". 
Towarzystwo „Kropla Mleka* otwie 

ra w dniu l marca r. b. nową przycho
dnią p rzy u!. Kielma 9. W tej przychodni 
jak i w każdej innej przyjmowane będą. 
wszystkie matki zgłaszające się z nie
mowlętami po po radę , mleko sterylizo
w a n e lub mieszankę leczniczą. 

Do nowe j p rzychodni potrzebno sąv 
szafa, stół , k rzes ła , wieszadła. Może 
znajdą się szlachetni ofiarodawcy dla: 
te.i tak b a r d z o pożyteczne j instytucji ł 
zechcą, zgłosić się do „Kropli Mleka" 
P i o t r k o w s k a 103. od irodz. 10—2 pp. 



Jlr. „H D S T P O W A N A RFPTiRJ TKA* 

Ostatnie dni ! Hino-Teatr CA5IN0 
Wielki dramat salonowo-życlowy, osnuty na tle zgangrenowanego życia Paryża p. t . : 

" I L E ) 

1 Ostatnie d n i ! $ 

Tratfedja kobiety, kt6ra pozwoliła sie, 
włc<ć choćby ta alcrat iwtata, upojona 
czar.m pierwszego aatn-na-iam. o kto-

ram marzyła całe tych . 

yi ~j7f% € Ł °y r w S tf* I fr ł 
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| | Część artystyczna. W j o i . N a t a | j a Lisienko ' ^ k T Mozżuchina. Cgtł< artystyczna. 

Wy.ie.py artyttów scen war.rawakich: Walerji Dobo»z-MarKow«Kiej, Heleny Sławińskie), Janiny Kozłowskie) i Ludwika Ssmpolińskłego. 

Początek o godz. 2-aj. j|| J| 
Od 2-el — 4-eJ, na seans kinematograficzny, cena wszystkich miejsc ZL 1 Orkbłłrt^a 

Pannie Marji Kurcroków-
nie z powodu zgonu Je] 
ojca, wyrażają głębokie 
współczucie 

Kierownik i koleżanki 
szkoły iiniHlie) 
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Casino. 
„Szczęście... Złoto... 
Lzy"—dramat salonowy 

z Natalją Lisienko. 
W y s t ę p y S e m p o l i ń s k i e g o , D o b o s z 

M a r k o w s k i e , S t a w i ń s k i e ) 
i K o z ł o w s k i e ) . 

Mimy z Natalją Lisenko maja już za
pewnione powodzenie. 

Artystka tej miary, potrafi z najjnar 
niejszej kreacji wydobyć czar poezji, a 
cóż dopiero z postaci tak świetne], jaką 
Jest biedna, opuszczona matka, zbłąka
na wśród gwarnych ulic Paryża. 

Obraz wytwórni „Albatros" prosty 
i nieskomplikowany w ujęciu narracyj-
nem, lecz świetnie wyreżyserowany — 
wywołuje szczery zachwyt wśród pu
bliczności, przejętej zarówno rzewną 
treścią, jąk i skondensowaną grą śwlct 
nej artystki. 

Część artystyczna — jak zwykle — 
bogata i urozmaicona. 

Na specjalne wyróżnienie zasługuje 
p. Ludwik Sempoliński w ostatnich pio
senkach („Ta pani ma kochanka!...", 
, 0 d A do Z") I pani Helena Sławińska. 

Pani Dobosz-Markowska robi „Per
skie oko", a pani Janina Kozłowska ko
niecznie chce, by mówiono jej „ ty" —-
na cp zresztą każdy, przypuszczam chęt 
nic się zgodzi. Cines. 

Bezrobotni inżynierowie 
niech się zarejestrują 

w stowarzyszeniu. 
Stowarzyszenie inżynierów w War

szawie (ślizka 28) pragnąc przyjść z po 
mocą kolegom Inżynieriom, których wa
runki obecne zmuszają do szukania pra 
zy poza krajem, rozpoczęło akcję w 
tym kierunku. 

Uprasza się przeto kolegów, których 
sprawa ta osobiście Interesuje o natych 
miastowe nadesłanie adresu swego z po 
daniem specjalności 1 zamierzonego kra 
|u wyjazdu do stowarzyszenia Inżynie
rów w Warszawie. 

Płaci czy nie płaci? 
Wydział ochrony kredytu przy sto

warzyszeniu kupców m. Łodzi informu
je nas iż firma Mojżesz Scharf w Kra
kowie, Dłetlowska 40 nie płaci w Łodzi 
należności z tytułu otwartych rachun
ków, ale wywiązuje się z własnych ak-

PODW1ECZOREK KLUBOWY 
W ZWIĄZKU HANDLOWCÓW. 
Dziś, w niedzielę, o godz. 5-ej po po

łudniu odbędzie się w związku zawodo
wym pracowników handlowych i biuro 
wych m. Łodzi, Al. Kościuszki 21, po
dwieczorek klubowy. 

Prawo wstępu mają członkowie i 
wprowadzeni goście. 

Po krótkich lecz ciężkich cierpieniach zmarł naaz najukochańszy syn, brat i bratanek 

b. p. CHAIMEK HAMER 
w kwiecie wieku lat 20 

Wyprowadzenie drofiłch nam zwłok odbędzie sie dzisiaj, dn. 7-11 o i. 12V. pp. z domu 
żałoby z ul. Zakąlncj ł i 3 . S t r o . l i a l f i Rodz ina , 

Dyrektor Kmita jest zadowolony. 
:o:-

II 
Postulaty pracowników zasługują na cał

kowite poparcie. 
Wzmagające s*ę bezrobocie na tere -

nie okręgu przemysłowego łódzkiego 
zmusiło organa naczelne fund. bezrob. 
do wydatnego zainteresowania się Ło
dzią. 

W piątek wteczorem przybył do Ło
dzi dyr. fund. bezrob. p. Zygmunt Kmita 
w celu zbadania wyników generalnej 
kontrol 1 domowej, przeprowadzonej u w 
Łodżf oraz zapoznania się z warunkami 
pracy. 

P . dyr. Kmita, w towarzystwie czton 
ków, prjSybyłej przed 3-ma dniami ko
misji z Warszawy oraz w tow. przew. 
zarządu Insp. Kuliczkowsklego cw*edzll 
w ciągu dnia wczorajszego biuro głów
ne fundusu przy ulicy Nawrot oraz biu
ra poszczególnych oddziałów rozrzuco 
nc po mieście. 

Członkowie komisj1, oraz dyr. Kmita 
stwierdzili, Iż 

biura funkcjonują bardzo sprawnie. 
a praca personelu jest bardzo wydatna 
1 produkcyjna. 

Członkowie komisji badali równ'eż 
warunki pracy na prowincji: w Zgierzu 
1 Pabianicach, stwierdzając, żo zarówno 
w Łodzi, Jak I w Nurach prowlncjona) 
nych praca jest bardzo Intensywna ! wy 
czerpująca, a 
p( stulały pracowników zasługują bez
względnie na ponarcle i przyr ' 1 - »«»• 

potraktowanie. 
Wczoraj wieczorem nastąpił odłizd 

do Warszawy przyczem Inspekcja lutcj-
sz.cro fum' iszu sWontfa c z ł n ' ó w ko
misji do opracowania szeregu przychyl
nych wniosków, które w najbliższym 
czasie mają być zrealizowane. 

Wielka Sprzedaż Reklamowa 

do f50°|o rabatu 
w Magazynie Jarosławskim 

Piotrkowska 19 — tel. 29-61. 
W 
A 

G U S T A W M O b E N D A i S Y N 
B i e l s k o , Fabryka S u k n a I W y r o b ó w K a m g a r n o w y c h 

S K Ł A D F A B R Y C Z N Y : 

Łódź, ul. PIOTRKOWSKA 47 
S p r z e d a ż de ta l i czna . Ceny fabryczne 
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front. 

Obiady nadal będą 
wydawane. 

M i n i s t e r s t w o pracy w y a s y g n o 
w a ł o 10 tys- z ł . n a t e n cel . 

Organizacje pracowników umysło
wych podjęły za pośrednictwem woje
wództwa energiczną akcję w mm. pra
cy w sprawie wydawania obiadów ró
wnież i tym pracownikorn umysłowym, 
którzy pobierają zapomogi, a nie jak do
tąd. 
tym tylko, którzy zapomóg wogóle nic 

pobierają. 
Zaniepokojeni wśród organ!*-

cownlków umysłowych wywołał fakt. 
że fundusz przeznaczony przez woje
wódzki komtfet obywatelski starczy za
ledwie na 2 dni. 

Na skutek tej energicznej interwen
cji min. pracy specjalnym telefonogra-
tnem zakomunikował, że 
przekazuje niezwłodcznle pięć tys. zł. na 

obiady, 
a w najbliższych dniach prześle Jeszcze 
pięć tys. na ten cel. 

Jednocześnie krzywdząca ogół o r a -
cownlczy decyzla w sprawie wydawa
nia obiadów pewnej tylko kategorii pra
cowników umysłowych ma być uchy
lona. 

Raut lłgl morskiej i rzecz
nej. 

Raut - koncert ligi morskiej i rzecz
nej, który pod protektoratem p. woje
wody Darowskicgo wraz z małżonką 
odbędzie się we środę, dn. 10 b. m. 
wzbudził niezwykłe zainteresowanie 
nletylko w naszem mieście, lecz i poza 
Łodzią. 

Z Gdańska zgłosili swe przybycie 
admirał Borowski z małżonką, z Toru
nia komandor Petetenz, z Warszawy 
przybędą prezes ligi morskiej i rzecz
nej red. Uzlembfo i dyrektor zarządu 
centralnego ligi komandor Pistel oraz 
szereg zaproszonych osobistości. Poza-
timi codziennie napływała do sekreta -
rjatu z poza Łodzi liczne zgłoszenia o 
zaproszenia na raut. 

Salony rady miejskiej będą udeko
rowane w stylu morskim, a program 
koncertu przewiduje szereg niezwy
kłych atrakc)!. M. In. wystąpi niewi
dziana u nas dotychczas na estradzie 
urocza p. Marja Malicka, artystka tea
trów w Łodzi 1 Warszawo , oraz szereg 
najwybitniejszych sił artystycznych 
naszego miasta, jak również podwójny 
kwartet sympatycznych „Szopinistów" 
l użyczona bezinteresownie przez ko
mendę pułku orkiestra 31 p. p. Str z 
Kaniowskich. 

Ze względu na propagandowy cha
rakter rautu, cenę wstępu ustalono bar 
dzo niską, bo tylko złote, przyczem ko
mitet podejmować będzie bezpłatnie 
uczestników rautu. 

Zgłoszenia na listę zaproszeń przyi 
muie codziennie sekretariat w lokalu li 
gi (Piotrkowska 92) od godz. 3 do "i 
oraz miejska galerja sztuki od 10 nu 
do 11 wlecz. Telefony komitetu 115 
220. 

Z UZDROWISKA. 
Kancelarja Instytucji zawiadamia, że 

zapis chorych na wyjazd na sezon 1-szy 
dla kobiet do „Uzdrowiska" odbędzie 
się we wtorek dn. 9 bm. od godziny 3 do 
5 po południu. 

Kandydatki winne sie zgłosić w kan 
celarji przy ulicy Cegielnianej Nr. 57 z 
dowodem osobistym w oznaczonym ter 
minie. 

http://Wy.ie.py
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Projekt pomnika p. wiceprezydenta miasta 
inż, Wacława Wojewódzkiego, twórcy nieudanego 

projektu kanalizacji. 

Rysował Wacław Drozdowski. 
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PODATt-K UTERACKO . N A I : K O W T 

nia s tycznia 1928 
rozpoczniemy nową rachubę czasu. 

Każdy miesiąc zawierać będzie 2 6 dni robocz 
Walka o rcir.rmę kalendarza datuje Kię 

od bardzo dawnych czasów. Porządek, 
I-.lory zaprowadził Cezar w 4 5 roku 
przed N. Clir, w istniejącym Ho tamtej 
chwili chat.sie, został zmieniony <uż 
przez, następcę jego, Augusta. 

Niektórym miesiącom odebrano po 
kilka dni, innym dodano, tak że w kalcn 
larzu powstało zamieszanie, które prze 
• rwało setki lat. 

Dopiero w 1502 roku zmieniono zno 
wu rachubę czasu. Papież Grzegorz wy 
dat rozporządzenie, mocą którego w cią 
^u 4 0 0 lat mają wypaść z kalendarza 3 
dni przestępne, W ten sposób lata 1700, 
1800 i 1900 nie były przestępne, nato
miast rok 2 0 0 0 będzie znowu wykazy
wał 29 lutego. 

Ten przekształcony gregorjański ka
lendarz wprawdzie również nie jest cal 
kiem dokładny, ale błąd wynosi tylko 24 
godziny na 3 6 0 0 lat. 

Świat rzymsko-katolicki i protestan
cki szvbko zastosowały się do nowego 
porządku i tylko grecko-katolicki koś
ciół odrzucał tą inowację aż do 1923 
roku. Dopiero pod wpływem rządu so
wieckiego i tutaj przyjęto grcgorjańską 
reformę kalendarza. 

Aby usunąć wszelkie duże błędy, 
tkwiące jeszcze w dzisiejszym kalenda
rzu, zaproponowała liga narodów nową 
reformą, której celem jest wprowadze
nie dla całego roku pewnej jednolitości, 
przyczem oczywiście 7-dniowy tydzień 
ma być zachowany. 

Wielki fizyk szwedzki Svante Arr-
henius proponuje następujący podział 
roku: 

Nową rachubę czasu należy rozpo
cząć w dniu 1 stycznia 1928 lub 1933 ro
ku, przypadającym w niedzielę. 

W zwykłym roku (obok którego ma 
nadal być utrzymany rok przestępny) 
każdy kwartał, z wyjątkiem ostatnie
go, ma się składać z 13 równych tygodni 
t. j, 9! dnia, tak że 1 kwietnia, 1. lipiec i 
1. październik również przypadną na nie 
dziele. 

Do ostatniego kwartału doczepiony 
będzie jeden dzień, 31 grudzień. 

Aby nowy rok mógł się rozpocząć 
niedzielą, musi 31 grudzień być świętem 
nie wlicza nem do tygodnia. 

W ten sam sposób musi być potrakto 
wany dzień przestępny, noszący datę 31 
czerwca, podczas gdy w zwykłych la
tach czerwiec liczyć będzie tylko 30 dni. 

Pierwszy miesiąc każdego kwartału 
liczyć ma 31 dni, w tem 5 niedziel, nato
miast pozostałe miesiące — po 30 dni i 
cztery niedziele. Do tego doszłaby je
szcze wigilja Nowego Roku i dzień 31 
czerwca w roku przestępnym, jako świę 
la. 

Dzięki temu osiągniętoby przedew-
szystkiem, żc każda data co rok przypa 
dać będzie na ten sam dzień w tygodniu 
a pozatem żc każdy miesiąc zawierać 
będzie 26 dni roboczych, nie licząc oczy 
wiście innych świąt kościelnych i pań-
twowych. 

Ponieważ wszelakie pensjo płacone 
są przeważnie w stosunku miesięcznym 
vice taka zmiana, jest również calowa 7 

gospodarczego punktu widzeniu w prze
ciwieństwie do dzisiejszego porztfdKt:,' 
rzeczy, gdy za krótszy ó 10 proc luty 
p ! a c ; s ię ty i eż , co np. za styczeń 

Możnaby również u s t a n o w i ć Wielka 
noc i Zielone Świą tk i w określone nie
dziela kwietnia i maja. 

W większości państw istnieje zw y
czaj, te wszelkie targi, kongresy i i n n e 
zgromadzenia pizerzucanc są na tydzień 
w i e l k a n o c n y , ponieważ w tym okresie 
praca ulega ograniczeniu, 

1 w tym wypadku jest bardzo wska
zana stabilizacja daty Wielkiejnocy c z e 
go brak w obecnym kalendarzu. Należy 
jednak wątpić, czy propozycja Arrheniu 
sa. zmierzająca do przeniesienia święta 
Bożego Narodzenia z 24 na 31 grudnia i 

tnypoczynania ten sposób raciH'hV 
czasu od Narodzenia Chryslusa, dn su? 
w ż.ycii' wpi i.w; dzić, aczkolwiek wrio-
*.ck jeg.' -cst niezbicie logiczny. , 

Zastrzeżecie ta laka reforma jest 
zby; drobna aby dla niej wvdivać spot 
ialnc rozporządzenia nic wytrzyniuitf 
kryjyki Do jakiego stopnia ludzio nie 
zastanawiają sie nad temi kwestiami, 
wynika choćby 7 tego, żiri ten sani sę
dzia, który w dzień 1 stycznia skazuje 
kogoś na 6 miesięcy więzienia, wyzna
cza mu 181 dni kary, a jeśli Czyni ło w 
dniu 1 lipca, to kara trwać będzie 184 
dm, 

Niesprawiedliwem jest również, aby 
za oożyczkę w styczniu i lutym pobie
rać ten sam procent miesięcznie. Takich 
rzekomych drobnostek jest wiele, a 
wszystkie one wskazują, że reforma ka
lendarza jest potrzebą palącą. H. 3 . 

HERBERT EULENBURG 
znany poeta niemiecki, ukończył wlaś 

nie 53 rok życia. 

Cesarz Jałiob I, władca Sahary 
otrzymał tron i berło od... prasy francuskiej. 

Ośmieszony miljarder, Lebandy, jest oburzony 
i nieszczęśliwy. 

W epoce pamiętników, wspomnień i 
rewalacji osobistych warto również od
dać głos nie aktorom historji, ale zwyk
łemu obserwatorowi. Takim właśnie gło 
sem obserwatora jest wyszła w tych 
dniach z druku książeczka dr. Wilhelma 
Neiucny p. t. „Z kalejdoskopu dzienni
karza". 

Na 150 stronicach zostaje czytelnik 
wprowadzony w świat najważniejszych 
osób i wydarzeń XX wieku. 

Nemeny był w Serajewie, gdy za
mordowano tam Franciszka Ferdynan
da, Przedtem miał on z następcą tronu 
rozmowę w Konopiszt, na temat przek
ształcenia* monarchji naddunajskiej. 

Był on w Zabrzu, gdy butny pruski 
junkier Forster o mało co nie wywołał 
wielkiej wojny światowej, która zresztą 
i tak potem wybuchła. 

Król Karol rumuński przyjął go w 
1915 roku w Bukareszcie i mówił z nim 
o swych .planach politycznych. 

Eleonora Duse i Franie Wcdekind 
pozwolili mu zajrzeć do sanktuarjum ich 
twórczości 

Na niemieckim okręcie „Vaterłand" 
jeździł podczas wojny do Ameryki, w 
1920 roku był świadkiem czetwonych 
okrucieństw w Rosji. 

Znał esobiście Franciszka Józeia, 
Wilhelma II, Karola, Mussotinśego,, 
dAnnunzia, Hindenburga i innych wo
dzów z okresu wielkiej wojny... 

W roku !920 siedział Nemęny pewne 
go razu w Rzymie w jednej z raibar-

Na statku ...Bsrcnybcri". posiadającym— własną drukarnie 
Mail*' wydaje podczas podróży okrętu .•edziena: pibrttc : 

maciami otrzymanemi przez radjo. 

londyńska 
iamowszemi 

,.Daily 
infor-

dziej uczęszczanych kawiarń. Nagle roz 
legio się obok niego nazwisko Lebandy. 

I.ebaudyi V To był przecie* władca 
pustyni, cesarz Sahary, jak go nazywa
ła prasa całego świata. 

Jacąucs Lebaudy, francuski multi-
miljoner, który na długo przed wybu
chem wojny pozwolił sobie narzucić zc 
strony pewnego sprytnego beduina dek
ret i tytuł cesarza Sahary. 

Pisma zamieszczały wówczas szpal
ty sprawozdań o nim, o jego jachcie i o 
jego fabryce cukru we Francji. 

Donosiły one, że Lebaudy z pomocą 
swoich miljonów chce stworzyć z pusty 
ni kwitnący kraj, nowy raj na ziemi. 

W międzyczasie prasa przyniosła wia
domość o śmierci Lebaudy'ego. 

Nemeny podszedł do owego pana, 
którego nazywano Lebaudy. 

Był to wysoki, sympatyczny czło-1 

wiek, w wieku lat 60, z małą szpiczastą 
bródką i bardzo ożywioną minką i gesty 
kulać ją. 

—Ależ panic Lebaudy, przecież pan 
umarł! Pisma juz przed wybuchem woj
ny zamieściły pański nekrolog.... 

— Dzienniki pisały już wogóle o mnie 
niesłychane brednie — odparł zagadnie 
ty z niechęcią. — Przez szereg lat... Jak 
pan widzi, żyję. Muszę panu powiedzieć 
że czuję wstręt do gazet... 

Następnie zaczął opowiadać o swej 
przeszłości, przyczem oświadczył, że 
Sahary wogóle nie zna. 

—- Cała ta historja była zwykłem 
oszczerstwem. Nawet przez chwilę nie 
używałem tytułu „cesarza Sahary '. 

Posiadam wielkie cukrownie w Alza 
cii i w południowej Francji i wyłącznie 
im SK . poświęcam. 

Hcduińskiemu łotrzykowi podawa
łem kilka franków, ale nie za tytuł które 
go mi en zresztą wcale nic „udzielał", a 
poproslu 7. litości. Pomagałem • wszyst
kim potrzebującym, którzy się do mnie 
zwracali. 

Dyplom, który rai przez wdzięczność 
wręczył, 'położyłem gdzieś i nawet %:••>. 
nic pamiętam, gdzie. 

Ale jakaś francuska, gazeta prowinc 
tonalna według relacji owego beduin? 
który napewno zarobił na tem pieniądze 
opisała tą historię j v ten sposób raz na 
zaw/.t •traciłem spókói 

Frusa światowi; poświęciła moicj mi 
żernej osobie wiele uwagi. Gdy się na

stępnie zacząłem interesować lotnictwem 
i zakupiłem fabrykę samolotów, jedno z 
nisro paryskich napisało, że cesarz • Ja-
Uób I. buduje zamki napowietrzne na 
Saharze. 

Przez dziesięć lat świat kpił ze mnie. 

Po konferencji w Algeciras — mówił 
dalej Lebaudy — zaofiarowałem rządo
wi francuskiemu jeden z moich r.ajclosko 
nalszych modelów balonu sterowego. 

Model ten pochłonął wiele milionów, 
ale ja miałem zawsze słabość do lotnict 
wa, balon ten został przez lud przezwa 
ny klasztorem Sahary. 

To mnie dobiło. Usunąłem się z po 
wierzchni życia i oto spędzam resztki 
swego żywota w świecie, jeżdżąc i pod 
różując. 

Boże drogi, gdyby mi chociaż T . / 
wreszcie dano święty spokój. Ale jesz
cze dzisiaj, gdy tylko usłyszą moje naz
wisko, natychmiast przypominają so
bie: Ach, Lebaudy! To jest przecież ce
sarz Sahary I 

— Nienawidzę prasy! Czuje dla niej 
wstręt nieodparty i niewyslowioną po
gardę! 

Tak mówił człowiek, którego prasa 
uczyniła wielkim, sławnym i... śmiesz
nym!^ Szperacz, 

ROSY WERGING, 
znakomita tancerka, święci chcecie 

tryumfy w Sztokholmie, 



Figlarz, złodziei, czy wariat? 
Syn znanego w Ameryce uczonego, przywódcą bandy włamywaczy 

„Boha te r sk i e czyny" m ł o d e g o FSmta, z a k u w a j ą 
życie całej rodzą 

( S p e c j a l n a s ł u ż b a k o r e s p o n d e n c y j n a „II. R e p u b l i k i . " ) 
Nowy Jork, w styczniu. 

\V kołach najlepszego towarzystwa 
nowojorski ego • wzbudza Wielką sensa
cje zaaresztowanie pewnego ifilodzicń-

nazwiskiem Cuvie'r Ci. Flint. 
Trzydziestoletni yankes, schwytany 

Przez policje pod: zarzutem kradzieży, 
test synem znanego w Ameryce histo
ryka i wybitnego uczonego, którego dzie 
w-z zakresu dziejów Ameryki cioszą się 
*V Nowym Świecie lakiem samem powa 
żanicm, jak prace Mommśena w Kuro
wic. 

Niebywale bogata rodzina zaareszto 
^'auego w dniu aresztowania opuściła 
•Nowy Jork. aby uniknąć bezpośrednich 
Antków tego skandalu towarzyskiego. 

Miody Ciivicn G.. Flint, który odzie
dziczy! nietytko wielkie- nazwisko, ale i 
Wielki majątek, który zapewniłby mu 
beztroski żywot, uie po raz pierwszy 
Sprawia rodzinie poważno kłopoty. 

Miody Flint jest dziwakiem, Jcdyncm 
'esro dążeniem jest zwrócenie na siebie 
Publicznej uwagi zapomocą dziwucz-
'ii '? o r— ' . ' i | s z a l o " f M ó w . 

Przed niedawnym "czasem sadzono. 
*c jest on obłąkany, i rodzina zamkne-

go na kilka miesięcy w domu w&rja-
iÓW. Jednak hn̂ atlifl lekarskie wykaza
ne Flint, jest zdrów; na umyśle, wobec 
c cgo przywrócono mu wolność: 
• O „bohaterskich czynach" Flinta mo 

Źn&by naoisać gruby tom. W Ameryce 
Znalazł sie już' nawet autor sceniczny, 
l<tóry udramatyzewał jedno z przeżyć 
młodego Flinta. 
'•• Premjera tej komcdjl. noszącej tytuł 
nSzalony fhriei", miała powodzenie. Ale 
! ,u drugie• przA-Vtcv'.M<ie |yawił się Flint 
^ towarzystwie dziesięciu przyjaciół i 
*alnscenizował v'r " s ' r*rtany skandal. 

On i jego pomocnicy zajęli najlepsze 
•oże. Na dany znak oddali oni w stronę 
*ldownl dwr"~scie ślepych strzałów 
Rewolwerowych, które wywołały 
tyśnid publiczności niesłychaną panikę. 

Zaaresztowano go ^•^awdzię , ale 
Mzed uprowadzeniem zdążył on jeszcze 
Przemówić do uciekających gości, gro-
^ c , że następnego dnia powtórzy swe 
l i c z e n i a strzeleckie w teatrze. 
. S k a z a n o gO wówczas na trzy tygo-
^lie więzienia; Ale cel swój osiągnął: 
totukę zdjęto z repertuaru. 

Pewnego dnia w jednem z pism w 
'Estonie ukazało się wielkie ogłoszenie 
następującej treści: 

„Niewolnik, białej rasy, silny, zdro
wy, o wykwintnych manierach, syn ele
ganckiej rodziny, chciałby się sprzedać. 
C e n a 10 tysięcy dolarów". 

Zbytecznem • jest dodawać, żc tym 
Wystawiającym się na sprzedaż białym 
pewoinikiem był młody Flint. Przyjacie 
| e Jego potraktowali to, jako żart. Ale 
•ata Flint tym razem stracił cierpliwość. 

Cofnął on na dwa miesiące obfite 
^ sParcia, z których korzystał obiecują-

y synalek. Krok ojca nie odniósł jednak 
° czekiwanego skutku. Młody człowiek 
^Wiadomi! swego" rodzica, że zamierza 
*ię przyłączyć do bandy obwiesiów cho 
u^cycli po muracli drapaczy nieba, je-
ffl subsydja miesięczne nie zostaną mu 
0 r z y wrócone. 

Stary Flint poddał się. 
. .Niebawem między młodym Flintem i jakimś innym gagatlcicm w jednym z 
Cocnyc), klubów staiuił oryginalny za
gład. 
(. Młody Filut zobowiązał sic, że w ruch 
,^'ym punkcie jednej avenue będzie roz 
•awał banknoty dolarowe, aby dowieść, 
Dn 1'e "da mu sie rozdać większej sumy 
«art ' Przechodnie bftiia ""o omijali, 
•łUząc, że rozdaie ulotki reklamowe. 

( ! rzeczywiście Flint wygrał zakład 
j-wia część spacerowiczów nic chciała 
^ zyJAć zaofia rowanych im banknotów. 

7 , m 'ydzyczasic jednak jakiś policjant 
tow i l l a i n ' °dz iońca uwagę i zaaresz 
• u , podejrzewając, że jest to jakiś 

,0U>-Icjski trick. 
„U ystatnio Flint zdaie się urzeczywist
nię i i ' z c s w v c b ffróźb i przyłączył 
żn- , bandy wlamywaczów. Jak już za 
t o w 7 " " z o s t a * 0 1 1 niedawno zaaresz 
, c d

 a , , y w związku z ograbieniem willi 
7<rgo z n o w o ! - ' - ( - ' m i l j o n e r ó w . 

l c ' i amerykański krezus jest nie

zmordowanym zbier. )"im dzieł sztuki. 
P" c !ada on w swej wi 1 " nieprzebrane 
skarby, wśrc' ' któcyfj' żil^ldują sie 
wspaniale antyczne meble. Wszystko, 
co najdroższe i najlcnsz'1. wędruje już od 
dłuższego c y s t e i n a ' Z licy
tacji p o r - ' . i c h do Nov:""i Yorku, a 
stamtąd do wilii owego milionera. 

Posiada on m. in. równie:'' łóżko, na 
' ' n umarł Napoleon, a k f -o auten 
t"czno''ć Je 
oliwość. 

podawana w wat-

Otóż przed dwoma tygodniami wła
mano się do tej willi. W ręce opryszków 
wpadły starożytne meble wartości kil
kuset tysięcy dolarów. Przywódcą ban
dy włamywaczy miał być podobno mło
dy Flint. 

Zaprzecza on wprawdzie kategorycz 
nie, ale nie ulega już dzisiaj wątpliwości 
że od sędziego śledczego droga jego pro 
wadzić będzie albo do więzienia, albo 
do domu \yarjatów. 
do domu warjatów. G. E. 

P r z v ; e m n o £ : i z i m o w e w P a r y ż u w e d ł u g r y c i n y z 1810 r o k u . 

Znakomity skrzypek-wirtuoz, Gaston Cuyiiher, 

zemdlał z głodu na uliey. 
W jego starem palcie znaleziono własnoręczne listy 

cara Mikołaja i złotą tabakierę szacha perskiego. 
( S p e c j a l n a s ł u ż b a k o r e s p o n d e n c y j n a „II. Republ ik i") 

Paryż, w lutym. 
Stary zegar wieżowy na kościele w 

Dijon wybił właśnie północ, gdy jakiś 
starszy jegomość, któremu z twarzy i u-
bioru patrzało, że jest obcym w tem riitę 
ście, zatrzymał się u żelaznych wrót ka 
tedry. 

Twarz jego była blada z zimna. 
Chciał wejść do kościoła i właśnie po
łożył rękę na klamce, aby otworzyć od-
drzwia. W tej samej chwili upadł zemdlo 
ny ua ziemię. 

Po upływie kilku minut policjant zna 
lazł nieprzytomnego człowieka, sprowa 
dził samochód i odwiózł nieznajomego 
do pobliskiego szpitala. 

Bezdomny przybysz trzymał kurczo 
wo w zaciśniętych * rękach pudło ze 
skrzypcami, z któremi nie chciał sic roz 
stac ani na chwilę. 

Wszelkie próby przywrócenia go do 
przytomności spełzły ua niczem, lak że 
musiano biedaka położyć do łóżka z pu 
(Heni. 

Przeszukano jego garderobę, aby 
stwierdzić nazwisko. Jednak w kiesze
niach nie znaleziono żadnego dokumen
tu, któryby pozwolił stwierdzić iden
tyczność 1 osoby. 

Elegancko ubrany człowiek nie pósia 
dał pozatem ani centyma przy duszy. 
Daremnie łamano sobie głowę; nad tem. 
kim jest tajemniczy nieznajomy, który o 
północy zemdlał na głównym placu w 
Dijon. 

Na jedwabnej chusteczce do npsa zna 
leziono monogram „O. C." To chwilowo 
musiało wystarczyć. 

Dopiero po upływie 48 godzin nie
znajomy odzyskał przytomność. Na py
tanie, kim jest i jak się nazywa, odpo
wiedział szeregiem zdań, i słów bez 
związku, i 

Badający go sądzili, żc mają do czy 
iiienia z obłąkanym. 

. Dopiero po pewnym czasie stuło się 
jasnem, żc człowiek ten cierpi na zanik 
pamięci. 

Zapomniał on swe nazwisko i nie po 
trafił wytłomaczyć, w jaki sposób do
stał się do Dijon i czego tam szuka. 
Otwarto pudło zc skrzypcami. 

Oczom zóbrWycjj ukazał się wspa
niały instrument, arcydzieło znakomite
go mistrza z 18 wieku. 

Nieznajomy przez szereg tygodni po 
zostawał w szpitalu w Dijon, aż wresz
cie zarząd postanowił przywróconego 
w międzyczasie do zdrowia pacjenta o-
desłać do przytułku dla starców. 

Na , r ' " pewnego poranku, tuż przed 
p r z e w i e ? ' " " ' ^ do przytułku, człowiek, 
który dotąd milczał, zaczął mówić. 
Przypomniał sobie swe nazwisko i opo
wiedział następującą niewiarogodną 
wprost historię: 

— Przybywam z Paryża i jechałem 
do Monte Carlo. Skradziono; mi portfel, 
w którym miałem 150 tysięcy franków. 
Musiałem przerwać podróż i po trzech 
dniach włóczęgi o głodzie i chłodzie ze
mdlałem przed kościołem. 

Jestem słynnym skrzypkiem - wir
tuozem. Nazwisko moje brzmi Gaston 
Cuvillier. 

Ongiś byłem ulubieńccm papieża w 
kapeli sykstyńskicj. Obecnie źle mi się 
powodzi i prawdopodobnie trudno wam 
będzie uwierzyć, że dawniej tykałem 
się z wielu ukoronowanymi władcami i 
byłem mile widzianym gościem 'niemal 
na wszystkich europejskich dworach. 

Nieszczęśliwy car Mikołaj wyróżnił 
mnie swą przyjaźnią i spędziłem nieje
den piękny miesiąc na zamku w Car-
skicm Sioic, 

Byłem dekorowany najwyższymi or 
derami rosyjskimi. Szach perski miano
wał mnie swym nadwornym muzykiem 
i zatrzymał mnie na przeciąg 3 lą̂ t w Te 
lieranie. 

Jcdynem, co mi pozostało po kradzic 
iy , która uczyniła ze mnie żebraka, jest 
złota tabakierka, podarowana mi w swo 
im czasie przez szacha perskiego. 

Nie uwierzono t£uv« opowiadaniu i 

Najmłodsza i najstarsza. 
Najmłodsza debiutantką na arenie literackiej 

była rok tomu poetka francuska Lucja Dumont, 
licząca 12 wiosenek. Pomimo swego młodego wit 
ka panna Lucja zdążyła już wyda: tomik poezji 
i zarobić sobie na pewien rozgłos 

Innego rodzaju debiutanlkę posiadała iii? 
ratura hiszpańska. Donna Leandra Fajarncs Vis 
conti opublikowała niedawno swe pierwsze dzio-" 
ło literackie — sporą powieść. Dcbiut.intba li
czy tylko 95 lat. Nie traci zraz i" naduci i <o-
biecuje swemu wydawcy jeszezr. dwr <ł»;r-la. 
które ma „na warsztacie". 

Mozy są zaiste figlarne. 

Waąon - dancing. 
Lndzlom, ogarniętom szałom tańca, przesta

ły już wystarczać dancingi w kawiarniach i re
stauracjach. 

Maszą tańczyć ciągle i wszędzie 
Pasję tę uwzględniają władze kolejowe an 

gielskie, dając pozwolenie na dołączenie do po
ciągu linii Londyn — Bringhton wagonu - dan
cingu. 

Będzie to pierwszy pociąg z Wancingicm; po 
mysł i pieniądze na ten cel dał 80-lctni si: 
Alired YarroT, który poraź pierwszy w życiu 
poszedł do dancingu parę tygodni temu i zo
stał opętany czerem jazz - bandu i nowych-tań
ców. 

Ponieważ sir YarroT, zmuszony jest do bar
dzo częstych podróży z Londynu do Bringhton, 
więc uiundował wagon - dancing, aby nie być 
pozbawionym ani jednego wieczora dancingo
wej muzyki i widoku tańczących par. 

Brak lekarstw w Rosji. 
Sowiecki „Wniesztorg" regulujący przywóz 

1 wywóz towarów określi minimom przywożą 
środków leczniczych, które się nader niekorzy
stnie odbija na stanie zdrowotnym ludności. 

Na całą Rosję sprowadzono lekarstw na r. 
1924-25 zaledwie, za siedem miljonów rubli zło
tych. Wynika z tego, że naprzykład szpital, w 
którym rocznie leczy się około tysiąca ludzi o» 
trzymuje lekarstw za 120 rubli. Apteki pozba
wione środków leczniczych żądają niesłychanych 
sum za każde sprzedane lekarstwo. Należą one 
zatem do nielicznych przedsiębiorstw dzisiejsze! 
Rośli, które mają ogromne dochody. 

Że jednak apteki jak wszystko inna są zna-
cjonalizowanc dochody idą na różne inne cele. 
a mimo nawoływań całej prasy „Wnieszt->.)i' nie 
che: nic zrobić dla uzdrowienia tych stosncków. 

Podbiegunowy redaktor. 
W Godthaab w Grcnlaudji zmarł w ośmdzle-

siątym czwartym roku życia redaktor pisma dl; 
Eskimosów Lars Molier. Mimo duńskiego na
zwiska był on czystej krwi Eskimosem 

Pismo pod tytułem „Alnagagdlintit" założo
ne przez Moliera w 1861 roku wychodziło zra
zu tylko jeden raz do roku. Molier, który po 
przednio pracował w drukarni kopenhaskiej wy
szkolony był w swoim fachu i przez dziesiątki 
lat sam składał gazetę. 

Ponadto wykonał czcionki dla swej drukarni 
a cały tekst również przez niego był pisany. 
Z czasem, gdy pismo się rozwinęło, wyposa
żył drukarnię w nowoczesne urządzenia i odtąd 
wychodziło raz na miesiąc. 

Polarny redaktor, obdarzony dużym talen
tem dziennikarskim znał dobrze upodobania 
swoich rodaków a interesujące ich sprawy umir.l 
przedstawiać jasno i z humorem. Molier odzna
czony był orderem Daneborga, a w czasie swe
go pobytu w Kopenhadze przyjęty był na po
słuchaniu przez króla, który mu oświadczył: 

— Jesteś pan pierwszym eskimosem, jakie* 
go widzę"... 

— To się doskonale składa, odparł Mollei 
bo pan jest pierwszym królem ,którcgo ja wi
dzę" — 

Gdy król duński bawił w 1921 roku w Gren
landii Molier podejmował go w swoim domu. 
Praca jego miała duże znaczenie dla duńskie? 
kolonizacji, o czem obecnie prasa kopenhaska 
szeroko się rozpisuje. 

wezwano jego autora, aby pokazał ta
bakierkę. 
Polecił on przywieźć swe zimowe pal
to i odpruł nożyczkami podszewkę. 

Zebrani ujrzeli wspaniałą tabakierkę, 
w której perskicini literami napisane by 
ło nazwisko, 

Pozatem w palcie znaleziono cały szc 
reg dokumentów. potwierdzających 
szczegóły opowiadania tego dziwnego 
człowieka. W jego posiadaniu znajdują 
się adresowane do niego własnoręczne 
listy cara Mikołaja. 

Dyrektor .szpitala pożyczył temu nie 
szczęśliwcowi 1000 franków i kazał go 
odstawić ua dworzec, gdzie wsiadł <'•' 
pociągu, zdążającego do Monie '•': -'• 



DODATEK LITERACKO . NADKOWY 

Mesjasz, Który zbawi ludzkość 
został prokamowany w Madrasie w obecności 20 tys. delegatów 

przybyłych z całego św ata, 
on zapobiec nowej wojnie europejskiej. 

Dnia 11 styczni." W Madra&ie, w Ind 
ach angielskich, 'idbyłu sit; wielka cc-

I - o r a prok lamowani ! ) nowego Mesla 
... J. Krishnamurli. hindusa, wyclio-

WUÓea uniwersytetu Oksfordzkicgo i 
itdcpta nauk teozoficznych. 

Krishnamurli, młody trzydziestoletni 
człowiek, o którym ani świat, ani nieźli 
'• ;opo -.ckcje międzynarodowego towa-
rzyrf.wą teoz.oticzncgo nic dotąd nie s l y 
•..;:r. pdkryty został i wypromowany 
!>-:'v'. k i e r o w n i c z k ę ruchu ieozoficzne-

• 0 I . \nn.ir-Besant. 
Anegdotyczna strona tego wydarze-

i K I G R Y W I Su zresztą mniejsza role. 
'•.'.•.•<: v.;.\: znaczenie zjawisku temu, 
<!• -v • cznetmi pozornie nadroą okoiicz-
' ! o i n w których Ono powstało 

Uroczystość madraska odbyła sic w 
óboeności JKłOOfl delegatów przyby-
\\xh z całego świata. Śród tych mas 
c-•!•.!• -\'.nicl) trzy -rv. r.rlc delegatów ro
n i . ... !'.;ft',va'o Azię; wszystkie kraje i 
v:-tkic rasy świata dnly sobie jednak 
rer '../.••••ów n.n tarasie niudraskicj świą-
tyru ;.ońca. Stany Zjednoczone przysła
ły delegatów, Australia i Nowa Ze-

71, Holandia — 33. Anglja 
Danja-

sr.tąby i tanki koalicji ile orędzie Wilso-
n a, jego pióro. 

On, ów niepraktyczny idealista i 
iiictasta, rzucił na szalę wo(ny najwięk
szy ciężar: Ideał i entuzjazm. 

Orędzie Wilsona rzuciło królewski 
płaszcz nadziei i ideałów na busincss'o 
we. plany wojenne, na umowy sekretne, 
targi, koncesje. 

Rok 1918 i trzymiesięczne obrady 
,,grubsi czwórki" oglądały pyrr'iuscwe 
zwycięstwo Lloyd Georgc'a, Clemen
ceau, i Orlando a klęskę Wilsona. 

Idealista Wilson przegrał. Sen o zło
tym wieku rozwiał się. Entuzjazm r. 
1917 pierzchnął, został katzenjammer i 
niesmak. 

Ale dziś, po 6 latach trjumfu mężów 
trzeźwych, realistów, cyników ancien 
regime'u, wytrawnych mężów stanu, 
przekonywa się świat, że jednak jedy
nym widzącym śród ślepców był ongi 
wuson, 

Czem jest Locarno jeśli nic próbą 
przebłagania ducha Włison'a? 

Czyliż nie Wilson pierwszy zrozu
miał i rzucił w świat tę myśl, iż od woj 

ny r. 1914 nie można już kroczyć dalej 
ku wojnie, która stała się polityczną i 
ekonomiczną, a więc narzędziem wytę
pienia bez reszty? Czy mowy Briand'a, 
Chamberlain'a nie są echem wilsonow-
skiem? 

A jak wielką i potężną była fala, 
którą niby wstrząs podziemny wynios
ło na wierzch orędzie Wilsona, tak też 
wielkim był odpływ zawiedzionych na
dziei, owe głębokie ruchy majowe, któ
re wzburzyły Niemcy, Węgry, Włochy, 
owo nieustające do dziś wahanie między 
biegunem demokracji a dyktaturą. 

To też nic jest przypadkiem owo za 
baczenie się ruchu teozoficznego o ak
cję mesjańistyczną. Przeniesienie tej ak
cji z Europy do Azji, tranzlokacja jej na 
teren bardziej prymitywny i szukanie 
oparcia wśród niezmierzonych mas lu
dów azjatyckich dla zamierzeń mających 
oorodzić ludzkość jest znakomitym przy 
kładem i dowodem tego rozdarcia i u-
pndku duchowego, który zapanował w 
Europie po przekreśleniu orędzia Wil
sona. 

W. P. 

To i owo z całego świata. 
Najtaniej I naldroże... 

W e wszystkich krajach koszty utrzymai 
wzrosły znacznie, a mianowicie o 80 do 100 n< 

Wprawdzie w niektórych państwach wy 
ntleniają jeszcze wyższe sumy wzrostu, ale 1 

to kraje ze zdeprecjonowaną waluta; Jeśli Jednał 
ich koszty utrzymania przeliczyć na złote, t< 
przeważnie okazuje sie, że życie w tych krajach 
Jest tańsze, niż gdzieindziej. Dotyczy to szcze
gólnie Francji. Kraj ten wykazuje nominalny 
wzrost drożyzny o 440 procent; po uwzględnie
nie spadku -franka okazuje sie Jednak, że cyfra 
indeksowa wynosi tylko 97 proo, że wlec w* 
Francji żyje się o 3 proc. tanie], .niż przed wolna 

Mulej korzystnie przedstawia się sytości* 
we Włoszech; tam cyfra Indeksowa wynosi 120 
procent. 

Z kolei następują Niemcy z cyfra 146,8 proc* 
Na tym poziomie znajdują tlę cyfry większości 
krajów europejskich. 

Wyższy stosunek procentowy wykazują* 
Szwajcaria — 168 p r o c Anglja — 169 proc I 
Norwegia z rekordowym Indeksem 193 procent 
Norwegja jest chwilowo najdroższym krajoir 
na świecie. Kto w przyszłym sezonie wyciecz
kowym brać bodzie za punkt wyjścia koszty u-
trzymania — a nie ulega najmniejsze] wątpliwo
ści, żc większość podróżujących przedewszyst-
klem z tem sto liczy — ten napewno omijać bo
dzie Norwegie, uważając natomiast Francie z t 
ra] turystyczny. 

5 |ł d 
•unie Besan*, która po Blawatskicj 

objęła k i e r o w n i c t w o międzynarodowe
go u c h u t e o z o l i c z n e u o przepowiadała 
o;. JU s z e ś c i u zjawienie s ię mesjasza, 

wybrańca, mającego 7 ba w i ć ludzkość, 
( ' c z a i l i go wreszcie rum.A w osobie 
1 • • ;v:ant>:>-łi. który dat się przenonać 
ic] v vwo.-Jom o konieczności swej misji. 

Tcozofja, w mvś' zasad jej założycie 
li, jest religją lecz ogranicza sie do 
' i le . .w cznyci i ic.zważań i badań nad 
Istota wszystkich religji i wiary w Boga. 
Ambicja, i dążeniem p Besant było zied 

• -.z.nii* w tękcjtich i grupkach teozo-
di a d e o l ó w wszystkich wyznań, 

:o w o b e c A D O Y R N A T Y E T N O K C I ruchu teozo 
[i< . IKTFO nic n a p o t y k a ł o na większe 
; T Z ( zkoc!y i sprzyjało nadzwyczajnej 
ekspansji ł.owarzvrtw teozoficznych 

zwłaszezr . w okresie powojennym. 
i i i ic i . i tywn p-r,i B O P O U I , minio pewne 

cęCir; n i e c o d z i e n n o ś c i , nic ma jednak 
vł s ob ie nic 7 bluffu nni też tartuferji. 
\'r7<:c ;<:; o, jest to z j a w i s k o wyrastają
ce : hntdzo g ł ę b o k i c h pokładów UCZUcio 
.• r.ści i nenras ten j i powojennej. Jest to 
Ittkgdyby gwałtowna reakcja ducha 
przeciw nieznośnej rzeczywistości. Pró-
b" u c i e c z k i przed piętrzącymi trudnoś
ciami po linji najmnieiszego oporu, 
• 'hęć wzlotu w wyższe rejony cudu wo 
•cc z w i c h n i ę t y c h nadziei r 1918. 

\ tu, choć się to wydać może zrazu 
>aradokr,nlnem,' występuje na jaw łącz

ność miedzy manifestem prez. Włlso-
n'a a ov.'ą uroczystością madraską. 

Besant ra aprobatą niskupa 
australijskiego, Ch. W. Leadbeater'a, oz
najmiła zebranym delegatom, iż; „zja
w i e n i e 9)4 wyprane*" nastąpiło na szczę
śc i e wcześniej i towarzyszy mu nadzieja 
-apobicicnia nowej wielkiej wojuir 

Charakterystyczną jest rzeczą, iż ten 
A-iaśnic motyw spowodował inicjatywę 
p. Besant i ż e on też wywarł najgłębsze 
wrażenie na obecnych. 

Nie pr/e-eniając roli Krishnamurli, 
Hgrtry biernej zresztą, nic wdając się w 
o c e n ę krytyczną akcji p. Besant, klóroj 
riciikiem jest już rozłam w obozie teo-
;<iiów enpiclskich, nie możną nl« doco-
• ' . ' i : w p ł y w u , jaki ta akcja może mieć 
• • O ^ R D N F Ó . 

Przypomni jmy s o b i e ów tsk daleko 
jakby leżący za nami rok 1917 i orędzie 
Yvii-o".'a Magiczny w p r o s t , cudowny 
i czaródTTCISKI efekt owego słynnego o-
redzła na setki m i l jonów ludzi walczą-

\ cjn na Śmierć I życic da się porównać 
w perspektywie historycznej z najwięk-
! /.cmi wydarzeniami dziejowemi. 

Orędzie J o a n n y d'Ar.c wywarło po
dobny wptyw na Francje co orędzie Wil 
r.on';i P O wszyMkie ludy z obozu koali
cji. Wpływ jego i porywający urok był 
laki, iż cenzura niemiecka starała się 
wszclkiemi silami nie dćpuicid tekstu 
cędzia do prasy krajów centralnych, za 
.nić je przed ludnością. 

Zbędncm byłoby dziś wracać znowu 
J o słynnych 14 punktów, do programu 
demokracji wszechświatowej. Faktem 
jest natomiast, Iż wojnę wygrały metyle 

Nie wierzę w sprawiedliwość sądów! 
oświadczył wielki pisarz i myśliciel rosyiski, 

Lew Totstoi 
Jeden sąd skazuje, drugi uniewinnia. 

Znany rosyjski O. S. Trachtc-
rew opowiada w piśmie parys-

* kiciu „Wozrożdicnje" o swem 
spotkaniu z Lwew Tołstojem i o 
poglądach wielkiego pisarza na 

' wymiar sprawiedliwości (Redak
cja). 

'Było to w roku 1900. Kilka minut 
przed odejściem poOiągu ze stacji Tuła 
nadkoiidtiktor otworzył drzwi do prze. 

dną z owiec do morza. Całe stado bieg
nie w ślady swego towarzysza niedoli i 
tonie. 

Winowajca staje przed sądem Pier
wsza instancja stwierdza, że jest on od 
powiedżialny tylko za pierwszą owcę, 
natomiast instancja druga orzeka, że 
musi on zapłacić za wszystkie owce po
nieważ, Jak wiadomo, stado zawsze 
Idzie za przewodnikiem. 

Celem os ta tecznego rozs t rzygnięc ia 
tfu z a s a l , . , t ™ a l ' tej kwestji zwrócono się do pewnego u puścił do wagonu znaną mi dobrze z por 1 

tretów postać Lwa Tołstoja. 
Ody drzwi zamknęły się za Tolsto 

jem, podszedłem do nadkonduktora i pó 
prosi łem go. oby in! umożliwił rozmowę 
7. au to rem „Anny Kareniny". 

Konduktor poradził mi, abym zapu
kał do przedziału 1 zwrócił się z tą proś 
ba bezpośrednio do Tołstoja. 

Po krótklem wahaniu zdecydowa
łem się skorzystać z otrzymanej rady i 
wstydliwie zapukałem do drzwi. Po 
chwili odsunęły sie one 1 na progu uka
zał się Lew Tołstoj. 

— Czego pan sobie życzy? — zapy 
tał uprzejmie. 

— Proszę mi wybaczyć, panic hra
bio, ale człowiek nieczęsto ma okazje 
podróżować w jednym wagonie z 
Lwem. Tołstojem. Niechaj ml pan poz
woli pomówić zc sobą jedną minutę, a 
ta rozmowa pozostanie dla mnie wiel-
klcm wspomnieniem przez-cale tycie! 

— ;le pan ma lat? — zapytał Tołstoj 
z dyskretnym uśm'echam. 

— Dwadzieścia trzy! 
—- A juki jest pański zawód? 
— Przed kilku dniami zdałem adwo

kacki egzamin I jestem obecnie prakty-
k.-intem u jednego ze znanych adwokat 
T W W . 

Moja odpowiedź widocznie zrobiła 
na Tołstoju p r z y k r e wrażen i e , gdyż o-
dezwal się s z o r s t k o : 

— C z y t a ł pan Rabc la i sa? 
— Nie! 
— U niego może pan znaleźć nastepu 

jacc charakterystyczne wypadki s ado 
w e : W P a r y ż u przechodzi tjMcą obok 
sklepu rzeźnickiego, jakiś żebrak. Za
t rzymuje się na chwile , wyciąga / kie* 
szeni kawał chleba, wchłania zapach 1 
zjada następnie swój chleb. 

Właścic ie l jatki wybiega na ulicę, le 
«rłtvmuje żebraka i s k a r ż y gd' następnie , 
indaj!qc tń C*iił.vmAw odszkcdow."łti^ 
za boznrawne wykorzyjtywart-:! iego 
wlaMjaść ł . Sędzin przcnrOwndzu roz
p r a w ę i r skaż i i je .żebraka , by lin s łó! 
rzeźnłka rzucił 10 centymów, aby te.i 
usłyszał brzęk monety 

Inny w y p a d e k : Niedaleko w y b r z e ż a 
morskiego pasie się studo owiec . Prze
chodzący t a m t ę d y człowiek wrzuca je-

Drastyczne tematy. 
Juz niejednokrotnie skarcono sie ns wypra

cowania szkolne, przerastające umysły chłop' 
ców I dziewcząt, którym Je zadano, a jednak 
są one wciąż leszcze na porządku dziennym, 
szczególnie w AnglJI I Francji, gdzie dopiero O" 
statnio oburzano sie I drwiono z tematów wy
pracowali, które są dla dorastające] młodzlełi 
nie ćwiczeniem ducha, a meką, wprowadzając 
zresztą w zakłopotanie nawet lodzi dorosłych, 
którzy usiłowali je rozwiązać. 

„ExceIslor" opowiada, że w Jednej z francd* 
sklch szkół powszechnych zadano dzieciom n * 
stępujące wypracowanie: „Wyobraźcie sobie. Uf 
jesteście ulicą, I opowiedzcie waszo myśli I spo« 
strzeżenia". 

Jedna z dziewczynek rozpoczęła wypraco
wanie od słów: „Byłam ongiś wyboisto, ale t& 
raz jestem w dobrym stanic". 

Profesorowie londyńskich szkół średnich po* 
szli na te] drodze Jeszcze dale], jak dowodzą 
następujące dwie próbki. Jeden z tematów czonego, który oświadczył: 

— Weźcie kości 1 wyrzućcie na stółji brzmiał: „Żołnierz, który w roku 1431 byl *wU« 
Ten, który wygra, ma rację. ^ k i c m spalenia na stosie Dziewicy Orleańskiej 

Czyż nie byłoby prostsze, gdyby ta 
czej? W tych dniach zakończył się w 
Tulc proces przeciwko pewnemu mło
dzieńcowi, oskarżonemu,o zamordowa
nie ojca. Sąd moskiewski uniewinnił go, 
ale senat najwyższy skasował Wyrok i 
nakazał ponowne przeprowadzenie roz 
prawy przed sądem w Tule. Sąd ten 
skazał młodzieńca na 20 lat ciężkich ro 
bót. Jakże to możliwe? Jednego i tego 
samego człowieka jeden sąd skazuje, a 
drugi uniewinnia go za to samo przestęp 
RtWO. 

Czyż nie byłoby prostrzc, gdyby ta
ki wypadek rozstrzygnąć zapomocą 
wyrzucenia kości? 

Nie wierzę w sprawiedliwość sadów 
ule wierzę w waszych sędziów. W każ
dym razie życzę panu, młodzieńcze, 
wiele szczęścia na ciernistej drodze ży
da. Oby pan został kiedyś sprawiedli
wym sędzią! 

Tołstoj mocno uścisnął moją rękę i 
powrócił do swego przedziału, łiyło to 
moje jedyne spotkanie z Lwem Tołsto
jem, ale nic zapomnę nigdy ani jednego 

O. S. Trachtcrew. 
mmmmmmumm 

opowiada żonie przebieg egzekucji 1 swe wra* 
żenla". 

Drugi temat żąda, aby uczniowie przeniósł* 
się myślami w skóro gońca, który przyniósł 
władzom angielskim szczęśliwą wieść o Znlsf* 
czonlu „Niezwyciężone] Armady". 

Zycie za pieczeń. 
W pewno], prywatne] kuchni miasta Marsylii 

rozegrała się niezwykłą, a krwawa tragedja 0 

śmertclnym wyniku. Kobieta zabiła swego mc 
ża z powodu pieczeni. Było to tak- Wypiekał' 
Jakś udziec esy boczek, który zapowiadał sl< 
znakomicie. Zmuszona - wyjść na „chwilko", * a ' 
wezwała my/n, aby pilnował pioczenl w plecui 
gdyż smakołykowi groziło przepalenie sio. Dc 
kuchni wlazł żarłoczny kocur I ściągnął pieczeń 
przez uchylone drzwi pieca, zawlókł zdobyci 
gdzieś do kąta I ostudziwszy Ją, pożarł całość 
wraz z kosteczkami. Gospodyni po powrocie, 
zastała zadumanego męża i nasycontgo kocurn 
Z powodu doznanej straty taka nawiedziła i" 
nawałnica złości, iż chwyciła za rowolwor ' 
trzema celnymi strzałami, położyła trupom na 
mleiicu męża „bałwana". 

Wyższa akademia rolnicza i górnicza w Fairbanks koło Alaski, Jest lialbirrtifćj 
na północ wysuniętym Uriłwersi/t^tein na Awietifc, 
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Łódź nie zna Rosfi 
Str. 7. 

zisiejszej. 
twierdzi przewodniczący rady wszystkich trustów i syndykatów sowieckich. 

p. Daniszewski. 
W najbliższym czasie Sowiety zgłoszą zapotrzebowanie na wielkie 

partje manufaktury. 

Przemysłowcy łódzcy niesłusznie orzech walają się znajomością 
rynku rosyjskiego. 

tyywtad naszego spółpracowmka z naiwyższym reprezentantem organizacji gospodarczych Z.S.S R. 
Wśród rowicckicj delegacji handle 

która bawiła w Łodzi w ubiegły 
c*wartek, był obecny jeden z najwybit
niejszych przedstawicieli dzisiejszego 

swiata gospodarczego Rosj i , p. Danisze
wski j , prezes „Centralnowo Sowietu go 
sudarstwiennoj promyszliennosti i tar-

gowli", były 
Przewodniczący sowieckie)' delegacji 
Podczas wstępnych rokowań pokojo

wych w Mińsku. 
P. Daniszcwskij zatrzymał się w Ło-
dłużej gdyż udał się stąd do Francji 

1 A n ś ' i i , sfinalizowania rokowań o 
V i pół milj. kredytu dla rosyjskiego prze 
"fcysłu leśnego oraz załatwienia szeregu 
8Praw związanych z eksportem drzewa 
-granicę. 

Korzystając z powyższej okoliczno
ści zwrócił się współpracownik „II. Rc-
Pubiiki" do p, Daniszewskiego z prośbą 
* 'precyzowanie swych poglądów na ak 
bJalne zagadnienia, dotyczące polsko-
^yiskich stosunków handlowych. 

Zaznaczyć należy, żc zdanie p. Dani 
s*«wskiego posiada w Rosji ogromne zna 
c*enie, gdyż jest on 

najwyższyra reprezentantem centralnej 
|»dy związku wszystkich dziejących na 
l e r enie Z.S.S.R. trustów i syndykatów. 
Pośród których znajdują się organizacje 
8»łegb przemysłu włókienniczego. 

Związek ten wywiera potężny wpływ 
decyzje czynników państwowych, 

stwierdzających t. zw. „gosplan", za
bierający wytyczne polityki eksporto-
^o-im portowej. 

Rozmowa nasza z p. Daniszewskim 
"^ ła przebieg następujący, 
A Na wstępnie nawiązujemy do wywia 
SJ udzielnego nam przez p. prezesa 
Hbngona, w którym interlokutor nasz 
° a Podstawie przekonania, zdobytego 
P°dczas ^-miesięcznego pobytu w Mos-
, w ie , stwierdził, że 

5 0 towycb żniw sowiety nie będą doko 
nywały zagranicą zakupów. 

Kupować będz femy! 
Daniszewski oświetlił nam spra-

^ tt następująco, 
j Jałt panu zapewne wiadomo zasa 
Jt n a s z e ; polityki handlowej |2s t utrzy
manie aktywności bilansu handlowego. 
. Celem osiągnięcia tego sukcesu dą-
Vmy systematycznie, aby import przy-

fiort"1'6' ° 2 0 p r o c e n Ł P " Ę W y z s z a * c ' h S " 
^dmo to jednak mogę pau'i oświad-

^Byuióz maszyn do Rosfi 
„ J & stron/y pewnych sfer czynione są 
"* l'owania wywozu całych zespołów 
u r z edzalni odpadkowych do Rosji. 
b Tamtejszy przemysł bawełniany 
\vvf w oJną był wyspecjalizowany w 
kais a r z a n i u wysoko-gatunkowych per 
y» \ absolutnie nie potrafił produko
wać tWanl.. « J • "~ >łionn„ ^ n , n odpadkowych. To też Łódź 

'^Połowo opanowała przed wojnr 
*-JSzy rynek. Obecnie również sto ^mti 

^nkowo największym popytem cieszą 
1(J towary odpadkowe. 

w Wychodząc z tego założenia, czy
nione są w Łodzi starania rozpoczęc ia 

e J gałęzi fabrykacji w Rosji . , 
pbowiązujące obecnie p r a w n e wa-

^nki w sowietach przewidują możność 
^wierania towarzystw akcy jnych tak, 

z w tej formie można będzie rozpocząć 
" a c ę . Obecnie wśród fabrykan tów, k t ó 
* y mają nieczynne zespoły odpadko-

Prowadzona jest agitacja, aby uczę 
l iczyli w tem przeds ięwzięc iu . 

c?vr że państwo uwzględni zgłoszone 
zapotrzebowanie importowe organizacji 
gospodarczych i w tym kierunku nio 
pizeprowadzimy żadnych ograniczc',. 

Dla ścisłości muszę nadmienić, że pe 
wne najzupełniej nieznaczne restrykcje 
kontygentów impertowych będą miały 

miejsce conajwyżej do kwietnia. 
W okresie nadchodzącego miesiąca, zo
stanie definitywnie opracowany nasz 
„importplan", który odpowiednio do 
przewidywanego wzmożenia eksportu, 

powiększy możliwości wwozowe. Będzie 
to miało w pierwszym rzędzie znacze
nie dla naszego handlu z Polską. 

— A iMt p. prezes zasadniczo zapa
truje się na handel Rosji z Łodzią, oraz 
na widoki w najbliższej przyszłości? 
Mogę z całą pewnością powiedzieć, te 
JUŻ W NAJBLIŻSZYM CZASIE ZGŁO 
SIMY U WAS ZAPOTRZEBOWANIE 
NA WIELKIE PARTJE MANUFAKTU 

RY. 
Narazle od dokonania w Lodzi tranzak-
cji na większą skalę, wstrzymują nas pe 
wne 
przeżywane chwilowo przez Rosję tru

dności walutowe. 
Zasadniczo zaś wróżę handlowi Ło

dzi z Rosją wielką przyszłość. 
Uważam, że przemysł łódzki winien 

uczynić wszystko — celem nawiązania 
z rynkiem rosyjskim, ściślejszych stosun 
ków, a czas ku temu oraz warunki są 
obecnie, zdaniem mojem, bardzo pomyśl 
ne. 
Zbrodnią byłoby więc nie wyzyskać te

go momentu! 
W odpowiedzi na postawione przez 

pana pytanie zaznaczę jeszcze, że dą
żymy inteneynie do podniesienia wydaj
ności własnych fabryk włókienniczych. 

Nie łudzimy się rzeczywiście, że na
wet przy najradykalniejszej rozbudowie 
naszego przemysłu, zdoła on zaspokoić 
konsumpcję rynku tak, iż 
O OGRANICZENIU IMPORTU TKA

NIN NIEMA WPROST MOWY. 

Gusta i wymagania rosyj
skiego konsumenta. 

— Jakie wrażenie wywarło na panu 
zwiedzanie łódzkich fabryk i osobiste 
zapoznanie się z naszemi sferami gospo 
darczemi? 

— Techniczne urządzenia oraz gigan 
tyczne rozmiary waszych fabryk wpra
wiły mnie w formalne zdumienie. 

Zaznaczyć jednak muszę moje oso
biste spostrzeżenie, że 

ŁÓDŹ NIE JEST DOSTATECZNIE 
PRZYSTOSOWANA DO OBECNEGO 

ROSYJSKIGO RYNKU. 

Uważam, że jeżeli łódzki przemysł 
chce przeniknąć do rosyjskiego konsu
menta, to zdoła to uczynić jedynie drogą 
dokładnego zapoznania się 
z nowemi gustami i wymaganiami Rosji, 
fachowcy łódzcy muszą wytworzyć so
bie pojęcie o barwach i deseniach tka
nin, wymaganych przez chłopską i ro
botniczą ludność nowej Rosji. 

— Zdołałem się przekonać na pod
stawie rozmów z miejscowymi fabrykan 
tami, że 
przechwalają się oni swą znajomością 

rosyjskiego rynku. 
Zgodzę się, i e łódzki przemysł jest 

stworzony i przystosowany dla Rosji, 
ale dla tej z 1914 r. 

Pod względem przystosowania się do 
nowych wymagań wiele zdołał uczynić 
nasz własny przemysł. 

Przyjeżdżajcie z ko
lekcjami 

— Jakie środki p. prezes uważa za 
celowe do usunięcia tego barku? 

— Sądzę, że fachowcy łódzcy winni 
się zapoznać z produkcją rosyjskich fa
bryk. Przemysł łódzki winien nawiązać 
stosunki z naszemi targami na których 
wystawiane są modne na rynku artyku
ły włókiennicze. 

Zdaniem mojem, o p a r ł e m na wielo
letnim doświadczeniu i znajomości ro
syjskich, stosunków gospodarczych) pod 
stawą do rozwoju handlu na rosyjskim 
rynku, jest 

DOKŁADNA ZNAJOMOŚĆ WYMA
GAŃ KONSUMENTA. 

Gdyby łódzki przemysł przysłał dziś 
do Rosji aientów z kolekcjami odpowie 
dnich artykułów, wywołołoby to for
malną sensację. 

Tego nie oczekujemy ani ze strony 
Włoch, ani Niemiec względnie Czecho

słowacji, lecz jedynie od Łodzi. 
O ile Łodzi to się uda, rozpocznie się 

handel z Rosją w ogromnych rozmia
rach. 

— - W kwietniu planowane jest otwar 
cie w Moskwie polsko-sowieckiej izby 
handlowej. Wtedy stworzyć będzie moż 
na w Moskwie stałą wystawę ekspona
tów łódzkiego przemysłu, przez co da 
się osiągnąć wielkie sukcesy. 

My—Polsce, Polska nam 
— Jakie jest obecnie zainteresowa

nie w Rosji sprawą nawiązania z nami 
bliższych stosunków gospodarczych? 

— W całem społeczeństwie gospo-
darczem przezemnie reprezentowanem 

panuje obecnie wydatny przełom w kie 
runku uświadomienia co do wielkich 

Rada gospodarcza m. Łodzi 
rozpatrywać będzie wszystkie sprawy, dotyczące 

przemysłu i handlu. 
W piątek, dnia 12 b. m. odbędzie sie 

plenarne zebranie wszystkich organiza 
cji przemysłowych 1 handlowych, wclio 
dzących w skład powołanej przed kilku 
tygodniami do życia rady gospodarcze] 
m. Łodzi. 

Na zebraniu tym zatwierdzony zo
stanie statut rady, który opracowany 
już został przez specjalna komisję. 

W myśl tego statutu każde stowa
rzyszenie gospodarcze, które należy do 

rady, deleguje po 2 przedstawicieli. 
O przyjęciu członka do rady roz

strzyga plenum jednogłośnie. 
Rada obowiązana iest rozpatrzeć 

wszystkie sprawy zasadnicze 1 wspól
ne, dotyczqce przemysłu, handlu, rze
miosła i własności nieruchomości, a mo 
gące być załatwione jedynie drogq In
terwencji u władz centralnych lub miej 
scowych na wniosek choćby jednego 
tylko członka. 

możliwości ekonomicznego zbliżenia r 
Polską. 

Tendencje te mają ogromne znacze
nie gdyż 
„importplan" ustala się na podstawie 

zgłoszeń organizacji. gospodarczych. 
Wobec tego zaś, że poszczególne 

„Torgpredy" (torgowyja predstawitiel-
stwa) są jedynie wykonawcami zleceń 
poszczególnych organizacji, to przy dzi
siejszej chęci ze strony rosyjskiego spo
łeczeństwa nawiązania z Polską stosun
ków, można być pewnym, że o ile w Ło 
dzi, zakupy będą się kalkulowały, to 
konkurencja zagraniczna nie będzie dla 
was niebezpieczna. 

Dotychczas z towarów zakupionych 
w Łodzi jesteśmy zadowoleni, czego nic 
można powiedzieć, o włoskich, na któ
re napływają masowe skargi. 

—- Co należy jeszcze przezwyciężyć 
aby handel z Łodzią nie napotykał no 
trudności-

Dziwi mnie bardzo, żc 
ŁÓDZCY PRZEMYSŁOWCY NIE OR-
JENTUJĄ SIĘ ABSOLUTNIE W OBE

CNYM SYSTEMIE HANDLOWYM 
ROSJI. 

A wszak trudno być w stosunkach z. 
kontrahentem, którego zwyczajów się 

nic zna. 
— Jest to tembardziej, ważna spra

wa, o ile się zważy, że aparat gospodar 
czy Rosji bardzo się różni od wzorów 
zagranicznych. 

Tę lukę winny wypełnić izby handlo 
we przez systematyczne urządzenia re
feratów o stosunkach w Rosji. 

—Jak się pan prezes zapatruje na 
sprawę zawarcia traktatu handlowego? 

— Przy obecnych tendencjach, panu 
jących zarówno w Polsce, jak i w Rosji, 
pewien jestem, że sprawa ta jaknajpo-
myślnlej dla obydwu stron zostanie za
łatwiona. 

— Co pan sądzi o roli Polski, w cha 
rakterze pośredniczki w stosunkach Ro 
sji z państwami Zachodniej Europy! 

— JA OSOBIŚCIE JESTEM STA
NOWCZO PRZECIWNY KORZYSTA

NIU Z USŁUG SFER POŚREDNICZĄ
CYCH. 

Na tem zakończyliśmy wywiad z 
przedstawicielem rosyjskich sfdr gospo
darczych, który jest uzupełnieniem, za
mieszczonych przez nas w piątkowem 
wydaniu wywiadów z przedstawiciela
mi Rosji urzędowej. J. Cer. 

Majstrowie poszuki
wani w Rosji. 

Ze strony sowietów prowadzona 
jest intensywna akcja, zmierzająca do 
angażowania majstrów fabrycznych. — 
Majstrom o średnich kwalifikacjach 
ofiarują sowiety pensję w wysokości 
150 dolarów miesięcznie oraz mieszka 
nie przy fabrykach. 

Jak się dowiadujemy, ze strony pe
wnych władz miejscowych czynione są 
trudności w wyjeździe tych ludzi do 
Rosji. 

Należy wyrąz(ć wielkie zdziwienie 
na tego rodzaju postępowanie. Skoro 
doprowadzono przemysł do tego, ii nie 
ma pracy ttawet dla specjalistów, to 
trzeba im pozwolić na wyjazd po nia 
gdziekolwiek-by to było. Jeśli wyjazd 
do sowietów jest obecnie ryzykowny, 
to z chwilą przejęcia pełnego ryzyka 
przez zainteresowanych, władze nie po 
winny stwarzać trudności 
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raju wszelhich możliwości 
można szukać szybkich i wielkich zysków, ale nie 

inwestować. 
Rosja, a zwłaszcza spółczesna jest 

Krajem bardzo ciekawej konstrukcji go
spodarczej. Zdumiewa ona każdego sto
jącego z d a ł a , n a boku, i nie orientujące
go sie w charakterze rynku naszego są 
s i a d a wschodniego. 

Źle skończy importer czy też kapita 
lista, który pracuje z Rosją i nie zdaje 
sobie sprawy z niebezpieczeństw tam 
czyhających. , 

"Sprawa handlu z Rosją przedstawia
ła się i przedstawiać się będzie nastę-
ntijąco: . . . , • 

Kapitał zakładowy umieszczony w 
Rosji należy uważać zgóry za straco
ny. Oczywiście nie można podać termi
nu kiedy to nastąpi, ale przyjdzie już 
jakaś wojna, rewolucja czy też inna nie 
spodzianka, o jaką w Rosji nic trudno, 
i wówczas pierwszymi kozłami ofiarny 
mi będą kapitały zagraniczne. 

Z tem powinna się liczyć zagranica, 
a nie mniej Polska przy nawiązywaniu 
szerokich stosunków handlowych. 

Gdy tak sprawy stoją, to oczywlstem 
jest, iż kapitał zagraniczny, który zgó
ry liczyć się musi z poważnemi stratami 
w niewiadomej przyszłości, osiągać mu 
si bardzo wysokie zyski z dokonywa 
nych tam operacji. Zyski te należy w 
jaknajwiększych rozmiarach wycofy 
wać do kraju macierzystego, gdyż za
chodzi obawa, iż przedewszystklem ka 
pitały zakładowe ulegną zniszczeniu. 

Czy stanie się to w formie nacjonali
zacji, konfiskaty, daniny majątkowej, to 
już jest rzecz drugorzędna. Pewnem jest 
jedno, kto w Rosji prowadzi interesy, 
ten liczyć się musi z tem, iż przyjdzie 
czas, gdy on, czy też jego następcy, w 
gwałtowny sposób zostaną pozbawieni 
bez swej winy włożonego tam kapitału 
zakładowego. 

Rosja jest ogromnym obiektem gc-
i spodarczym 1 siłą swej masy stawiać 

może żądania, które w każdym innym 
wypadku musiałyby być odrzucone. 

Onegdaj pisaliśmy o żądaniu udzielę 
nia, zamiast dotychczasowych półrocz
nych, jednorocznych kredytów. Nie ule
ga wątpliwości, iż po pewnym czasie so 
wicty zażądają jeszcze większych kredy 
tów. 

W miarę coraz większego wsiąkania 
kapitałów zagranicznych, czy to w for
mie inwestycji, czy też towarów, stano 
wisko Rosji wobec zagranicy będzie co
raz mocniejsze. 

Mówiono nam, coprawda z wielkim 
zastrzeżeniem, iż należność Polski z tran 
zakcji towarowych dochodzi w obecnej 
cli wili do wysokości 200 milj. złotych. 
Po pewnym czasie niezawodnie będzie 
większa. Obecnie słyszymy mprz. o usi
łowaniach przeniesienia całych zespo
ł ó w odpadkowych z Łodzi i urządze
nia w Rosji przędzalni. 

Promotorem tych wszystkich czyn
ności jest z jednej strony zastój, a z dru 
giej strony nadzieja na szybki zarobek. 
Nie mogą sobie uprzytomnić cl wszyscy 
pionierzy, iż w 99 wypadkach na sto 
szybki zarobek uWnrunkowany jest na
stępną zupełną stratą kapitału zakłado
wego. 

Nie znaczy to bynajmniej, iż nie na
leży robić podobnych interesów, prze
ciwnie jest to jedynie zagadnienie aryt
metyczne, polegające na tem, iż tracąc 
kapitał zakładowy, można w międzycza 
sie zarobić d w u czy też trzykrotną war 

tóść jego, to też taki interes, może się 
opłacać. 

Pamiętać tylko należy o tem, iż za
robki powinny być szybko i umiejętnie 
wycofywane i lokowane w kraju o mniej 
romantycznej strukturze gospodarczej, 
aniżeli R o s j 3 . 

* . 

Mówi się dużo o tem. iż powoli' w 
Rosji dochodzą do głosu i wpływów In
teligenci, doskonali eksperci w sWej spe 
cjalności. Widocznie jest to proces bar
dzo powolny, skoro jako delegata do Pol 
ski w imieniu trustu hutniczego w ostat 
niej wycieezce przysyła się półinteligent 
nego majstra. 

Niech, nam teraz ktokolwiek powie, 
czy pewne są interesy w kraju, stosują 
cym takie metody? 

Inny charakterystyczny szczegół z 
ostatniej wycieczki to dyskusja na te
mat kombinacji przywozowo-wywozo
wych. 

Przed wojną Rosja przywoziła do 
nas swą wełnę, którą przerabiały czesał 
nie łódzkie i sosnowieckie. Wiadomo jed 
nak, iż w czasie v/ojny prawie wszyst 
kie stada owiec zostały wybite, a te, któ 
re pozostały, nie podlegały racjonalnej 

i kontrolowanej hodowlj, zapewniającej 
otrzymywanie odpowiednich gatunków 
wełny. 

Wycieczka rosyjska proponowała 
przywóz, wełny wzamian za czesankę, 
.lak jednak brać należy tę propozycję, 
skoro wiadomo jest, lż Rosja dzisiaj weł 
ny prawie nie posiada i występuje stale 
jako kupujący na aukcjach londyńskich? 

** 

Obecnie handel z Rosją jest nam bar 
dzo potrzebny, jak Rosji handel z Pol
ską.' ; 

Pewnem jest również, iż stosunko-' 
wo zarobki polskie w Rosji będą więk
sze aniżeli Rosji w Polsce i w tem wła
śnie tkWi niebezpieczeństwo. Wielki za 
robek jest wyrazicielem wielkiego ryzy 
ka. 

Gdy beckicmy o tem pamiętali, to na 
piwno . strata obecnie inwestowanych 
kapitałów w Rosji, która nastąpi, nlewla 
domo tylko, w jakim czasokresie, nic be 
dzie dla nas niespodzianką. 

Zawczasu jednak należy myśleć o za 
bezpieczenlu odpowiednich rekompen
sat. 

Dr. Leszek Kirkien. 

Kalendarzyk podatkowy 
Jakie, gdzie i kiedy trzeba płacić podatki. 

PODATEK PRZEMYSŁOWY. 
— Podatek przemysłowy od obrotu, 

osiągniętego w m-cu grudniu ub. r. 
przez przedsiębiorstwa handlowe 1 i II 
kategorji 1 przemysłowe I—V kategorji, 
płatny jest z karą 4 proc. za zwłokę, li
cząc od dnia 29 stycznia. 

— Podatek przemysłowy od obrotu, 
osiągniętego w m-cu styczniu r. b., obo
wiązani są zapłacić do dnia 15 lutego: 

1) przedsiębiorstwa sprawozdawcze 
(spółki akcyjne, spółki z ogr. odpow., 
spółdzielnie i t. d.); 

2) te przedsiębiorstwa, nieobowiąza-
ne do publicznego składania sprawo
zdań, handlowe i I i II kategorji oraz 
przemysłowe I—V kategorji, które pro
wadzą prawidłowo księgi handlowe.. . 

Inni plamicy podatku przemysłowe
go mogą również wpłacić ratę miesię
czną za styczeń, ale nie według włas
nego obliczenia, a w wysokości 2-15 po 
datku przemysłowego, wymierzonego 
za U półrocze 1925 r. Termin obowiąz
kowej wpłaty podatku za 1 kwartał 
1926 r. dla tej kategorji płatników przy 
pada dopiero 45" maja r. b. 

— Termin płatności III (ostatniej ra
ty) podatku przemysłowego od obrotu, 
osiągniętego w I półroczu 1925 r., minął 
31 stycznia 1926 r. Kara 4 proc. za 
zwlokę biegnie od 45 dnia po- otrzyma
niu wezwania płatniczego. 

— Dnia,.14 lutego mija ulgowy ter
min płatności podatku przemysłowego 
od obrotu, osiągniętego w II półroczu 
1925 r. przez przedsiębiorstwa handlo
we poniżej II kategorji, przedsiębior
stwa przemysłowe poniżej V kategorji, 
zajęcia prezmysłowe i samodzielne wol 
ne zajęcia zawodowe. 

— Zeznania o obrocie iż. II półrocze 
1925 r. do dnia 15 lutego 1926 r. obowią
zano są złożyć: 

1) Wszystkie przedsiębiorstwa spra
wozdawcze bez względu na kategorię 
o obrotach wszystkich należących do 
nich zakładów, lecz co do każdego od
dzielnie, temu urzędowi skarbowemu, 
w okręgu którego znajduje się siedziba 
zarządu, za wyjątkiem spółek akcyj
nych; które Składają izbic skarbowej, w 
okręgu której znajduje sic siedziba za
rządu spółki; 

2) przedsiębiorstwa handlowe 1 i II 
kategorii, przedsiębiorstwa przemysło
we I—V katetrorj' uprawiający najecie 
przemysłowe I i II a i b kategorii oraz 

uprawiający samodzielnie wolne zajęcia 
zawodowe o obrocie każdego oddziel
nego zakładu względnie zajęcia temu 
urzędowi skarbowemu, w okręgu które 
go wykonywane jest przedsiębiorstwo 
lub zajęcie. 

Inne przedsiębiorstwa mogą również 
składać zeznania i korzystać skutkiem 
tego z ustawowych uprawnień (patrz 
art. p. t. „Zeznania o obrocie" w Tyg. 
Handl. nr. 3, z dnia 15 stycznia r. b.). 

Do zeznań należy dołączyć dowody 
wpłat miesięcznych. 

WOJEWÓDZKI PODATEK 
OD OBROTU TRUNKAMI. 

Do dnia 15 lutego r. b.-należy złożyć 
łącznie z zeznaniem p obrocie ogólnym 
oddzielne zeznanie o obrocie, osiągnię
tym przy wyszynku i drobnej sprzeda
ży trunków w czasie od dnia 1 lipca do 
dnia 22 sierpnia-1925 r. włącznie, t. j 
,do dnia zniesienia wojewódzkiego po
datku od obrotu trunkami. 

Dotyczy to przedsiębiorstw, obowią 
zanych do składania zeznań o obrocie 
ogólnym. Zeznania te mogą składać i 
inni płatnicy (jak wyżej). 

ŚWIADECTWA PRZEMYSŁOWE. 
Kara 4 proc. za zwłokę od niewyku-

pionych w terminie przed lustracją 
świadectw przemysłowych na rok 1926 
biegnie od dnia 15 stycznia r. b. 

Prowadzenie przedsiębiorstwa lub 
wykonywanie zajęcia bez świadectwa 
przemysłowego obłożone jest karą pie
niężną od 3—30-krotnej kwoty, nie uisz 
czonej za świadectwo. Prowadzenie 
przedsiębiorstwa przy świadectwie niż
szej kategorji, niż kategorja, do której 
przedsiębiorstwo faktycznie się zalicza, 
obłożone jest karą pieniężną do wysoko 
ścl 3-krotnej kwoty, stanowiącej różni
ce miedzy ceną właściwego, a posiada
nego świadectwa. 

K A P I L O R J E N . 
jedyny, niezawodny oraz wypróbowa
ny przez powagi lekarskie środek, któ
ry oczyszcza powietrze, wzmacnia cia
ło i nerwy oraz działa dodatnio jako 
przymieszka do myc'a i kąpieli. —• Roz
pylacze rozmaitych rozmiarów na miej
scach sprzedaży. Do nabycia w apte
kach, skłudr.ch aptecznych, perfumer
iach i t. p. 1722 

Dolar w Łodzi. 
W dniu wczorajszym na miejsco

wym rynku pieniężnym w obrotach Pr>' 
watnycb kurs dolara wynosił w ciąg" 
dnia 7,33 w płaceniu 1 7,34 I pół w żą
daniu. 

Przed południem kurs posiadał wy; 
łącznie znaczenie orientacyjne, gdy* 
żadnych tranzakcji na rynku nie dojfotiy 
wano. 

Pod wieczór tendencja się zlękło 
wzmocniła, co jednakże nie wywarł" 
żadnego wpływu na kurs. 

W z wiązł* u z tym w god?. poohle* 
dnich ruch minimalnie się ożywił. 

Na gleHzle urzędowej Bank PolsW 
pokrył całkowicie zapotrzebowanie. 

GOTÓWKA 
Dolary 7,30 — 7,29' 

CZEKI. 
Londyn 35,56 — 35,53 
Nowy Jork. 7,30 
P?ryż 27,40 
Praga 21,61 
Szwajcarja 140,80 
Wiedeń 102.75 
Włochy 29,45 

PAPIERY PAŃSTWOWE I LISTY 
ZASTAWNE. 

Pożyczka dolarowa 64.50, w złotych 
470,205. 

Pożyczka kolejowa I20,r— 125.— 
Pożyczka konwersyjna 5-proc. 34,60 

35.00, — 8-proc. 100,—. 
I i pół-proc> listy zastawne ziem-

skie: 23.85 — 24.10. 
4 i pół-proc obi. tow. kred. m. Wat' 

szawy przedwqjeune: 18.40—• W.25 -*! 
18,50 — złotowe: 21,10 

5 proc. obły tow. kred., m. Wtarsz* 
wy przedw. zlotowe 32,15'— 32,50. 

AKCJE . 
Bank dyskontowy 4.50 
1 lapk handlowy 1.75 
Bapk zachodni 1,:— 
Bank zjedn. ziem. polskich 0,95 
Bank zarobkowy \ 
Elektryczność 1,60: • 
Chodorów 4,90 — 4,05 
Czersk 0,23' 
Częśtoćlcć 0.90 
Gosławice 1,15 
Cukier 2,15 ~'2, '20 
Węgieb 2.05 ~- 2.15 . 
Nobel 1,60 
Lilpop 0,69 — 0,71 ' 1 

Modrzciów 2,35 —• 2.40 ' 
Norblin 0.92 — 0,93' 

. Ostrowieckie 5,*— -V5;05 - ' . 
Rudzki '1.02 — 1,04 . 
Starachowice <0,S8 — 0 . 9 0 ..-•' ' 

, :Zieleniewski 10,35 •. 
Zawiercie 7,— . .• ;•. 
Żyrardów 8,00 — 8,05 

• Borkowski 0,62 
Habcrbusch 5,25 
Lombard 0.95 

K O M U N I K A T ! 
W „Łódzkiem Echu Wleczornem" ,z dnlą 

b. m. w rubryce „Krateczkl sadowe", 'ukaz**^ 
se niesłychane oszczerstwo dotyczące ntoif> 
osoby. Cale. to dzieto składa siu ze stów: tli6' 
bezpieczny grandziarz, łobuz, kat I t. d. Do*J" 
qzy to sprawy mojej ze starym bankrutem 0$ 
widem Nectfoklberj-em, w której zosta? wydan-v 

wyrok uniewinniający mnie. Niechcąc nie, wó , , v 

wsć w żadni; dyskusje z powyższymi osobai11'' 
podaje do wiadomości publicznej, że za *' 
oszczerstwa' wytoczyłem sprawy karne ,.f-cW 
Wieczornemu" I Dawidowi NetiKoldbergowi-

Firma „Józef" 
JÓZEF RAJCHENBĄCt* 

SALA FILHARMONII. 
J e s z c z e t y l n o 3 dn i ! 

Teatr Ukraiński 
Dziś: Pocz. 6 30 *V 

CyflaiPskle tx:ary 
Jutro: - ?:.>porcj£ec sin Dunajem. 
Wioryk r łalałka Poltitwtta. 179'; 
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Paryż dał się wyprzedzić! 
Nowości sezonowe ukazują sit: wpierw w New Yorki, a dopiero później zjawiała w stolicy » * * 

Paryż nie jest już dziś wszechwład
ny w dziedzinie mody. Ameryka wy
zwoliła się już nieomal z pod wpływów 
starej stolicy świata i narzuca jej nawet 
pod .wieki względami swą wole w dzie
dzinie mody. 

W ciągu ostatnich kilku sezonów 
nowości pokazywały sie najpierw w 
wystawach sklepowych New Yorku, a 
no-nie? .dopiero utartymi szlakami, dążył 
P a n / . 

W szczególności odnosi się to do ka 
peluszv. Podajemv kilka modeli ostat
nich kapeluszy amerykańskich. Cechu
je je-linja z jednej strony łagodnie unie
siona; z drugiej zaś ostro spadająca. 

Kófófv?, Macie, piękne panie do wy
boru: od delikatnie różowych, aż do 
królewsklei nurpurv. zależnie od cery. 
koloru I W I o k ó w . czy też usposobienia i 
smaku. Kwiaty ; p :ónj pożądane, ajc nie 
koniei-./ne. 

Płaszcz wieczorowy Jest nieodłącz
ną częścią garderoby każdej eleganckiej 
pani. 

Żywe barwy płaszcza na tle srebr-
nem lub też złotem, dają pole do niesły
chanych kombinacji gustu. 

Rękawy o typie au Mandarin, zdra
dzają ponownie wyraźny wpływ chiń
ski, ostatnio Już zupełnie wyellminowa* 
ny ?. dziedziny mody. 

** 
Pierwsza suknia balowa młodej 

dziewczyny winna odznaczać się szcze 
golną prostotą linji i delikatnością tonu 
i barwy. 

* 
Cieliste pończoszki niedługo już 

skończą swe panowanie. Jak bowiem 
donoszą z Paryża, w tamtejszych sfe
rach kompetentnych wszczęła się ffwał 
towna propaganda na rzecz przywrócę 
nia praw pończoszkom ciemnym, a na
wet czarnym. 

Zównocześnie zmodernizowaniu ule 
gną fryzury damskie. Zmiana nic doty
czy fasonu ..chłopięcego" lecz barwy 
włosów. Odtąd modne będą zwłaszcza 
przy toalecie wieczorowej — włosy sre 
brzyste. Ta moda ma podobno wszelkie 
szanse powodzenia i obecnie już spoty
ka sie w salonach paryskich coraz wię
cej dam z włosami farbowanemi na ko
lor srebrzysty. 
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W I E L K A R E W O L U C J A R O S Y J S K A 
Tragedja Rosji i jej 3 epoki 

MiKołajII, KierensKi,,Lenin iTrochi 

Brak mertianlzmów.— Prłca bez wszelkiego nadzoru. 
— Żadnego dopełniania kwasów. — Długoletnie — 

gwarancja, 
Wyłączna sprzedazt 

I N Ź U A G N L D N H O B F 
Warszawa. Wieribowa 8. — Telef 173-25 I 252-03. 
Przedst na Łódi: B uro Te.bn. . .TECHNIKA", 
— Łódi, Narutowicza 44. — Telef. 14-37. — 

-Prospekty I kosztorysy na żądanie bezpłatnie.— 

Kasa Chorych m. Łodzi 
podaje do wiadomości osób zainteresowanych. U 
w czwartki każdego tygodnia odbywa sią 

drogą przetargu 
sprzedaż ruchomości. 

-v (Meble. maatToy. wyroby włókiennicze 1 Ł p.)-
2 Bliższych wladomolci udziela Wydział Gospodarczy 
"Centrali, ul. Wólczańska I* 225. ł* pokoju 15. 

WmWlM 6 Dwie potęgi 
branży meblowej złączyły się pod firmą 

I 
i o tworzy ły wytworny 

SKŁAD MEBLI 
p r z y u l . PIOTRKOWSKIE] 6, lei. 43-CB 

6 
Ceny bezorzglsdnip kookuieotiiBii taranki 
dogodne, najbogatszy w lodzi w>h6r. 

KantioDowsne l HoDcesionowaie pnez Mlnlstr. Spr. UlewD. 

Biuro Inkasa Wierzytelności 
M. Szenffelda 

Tel 8-5S 1 8-99 
— Z IELONA 6 — — ZIELONA 6 — 

O b e j m u j * l ikwidacje zb io rową d ługów I p r ze 
p rowadza układy po jednawcze. 

Związek Majstrów Przemysłu WłóhoisteDO 
Wojewódz twa ł ó d z k i e g o , Z a t t o d i l a K. 6 1 

| Dziś w niedzielą, dn. 7 b . m. 
| o 4% po poł. odbędzie sią 
| doroczne 

w lokalu związku. 
1678 Zarząd. 

JEDYNA W POLSCE FABRYKA 

ilUT IIEIlIfUlILI 
Angielsko-Polski Przemyśl Gumowy 

„ G E N T L E M A N " 
Łódź, ul. Wschodnia 76, telef. 42-33. 
Komunikuje Sz. KHJentell, że do nadchodzącego sezo
nu już przyjmuje się zamówienia na palta gumowe, 
Jak również sprzedaje ze składu. Palta są wyłącznie z an
gielskich materjafow 1 pierwszorzędnie wykończone. 

CENY KONKURENCYJNE. 

Kursy Handlowe I. MANTINBANDA 
w Łodzi, Przejazd 12. 

Wykłady na kursach rozpoczęły się. Zapisy 
w dalszym ciągu 

do końca bież. miesiąca włącznie 
przyjmuje kancelarja kursów codziennie od godz. 
11 — 1 po poł. i od 4 — 8 wiecz . 

K i e r o w n i k k u r s ó w 

1632 I. Mantinband. 

% m Fi 

K O N C E R T 
S t a n i s ł a w a GroszczynsK eoo 
i Jadwigi Pankiew czowei . 

W programie: Andrzej 
Chenier (Glerdano) Dziewica Za 
chodu (Puccini). Żydówka (Halew) 
oraz pieśni Barfbtlem vego. Czaj

kowskiego, Griega. Karłowicza 
i innych 

n o n 

PiotrKowsKa 37, tel. 21-22 
FABRYKA LAMP 

PrzYlmute ile wszelkie teoeratte i wm0 

P o s z u k u j ę inteligentną sSą™b2 
do prowadzenia gospodarstwa, 

któraby się też znała na szyciu. 
Dowiedzieć się: Z. D o b r z y ń s k a , P i o t r k o w s k a 10. 

Składy elektrotechniczne 

„ E U E K T R O P O L " 
A. SZCZEKACZ, 
ZAWADZKA JĄ 16a 

poleca: wszelkie materjały instalacyjna 
P O CENACH F A B R Y C Z N Y C H — 

P. P. Monterom specjalny rabat 1712 

Wszyscy mogą się uczyć! 
N o w y k u r s języka f r a n c u s k i e g o rozpoczną 
Sie w piątek 12 b. m. o godz. 6 wieczór, an
g i e l s k i e g o w poniedziałek 16 b. m. o 8 
Opłata miesięczna tylko zł 7.80. Zapisy codziennie. 
od 5—8 wGimnazjum. Wólczańska 2 3 

lligwlitka R. Berman-Singerowa. 

Młody dyplomowany 

inżynier-akwizyf or 
możliwie mechanik z pewną juz praktyk* 

poszukiwany. 
Oierty do ,11. Republiki" sub. „Akwizycja". 

MIÓD rn groszy lekcial 
DU AnRielsIeego. 

Tel. 13-R7. 
K L I N I K A 

10 OGRODOWA 10 
Tel. 13-57. 

CHiioroiczna. 
Dr. med. Michał Kantor 
przyjmuje klin od 1—2. 

P di oiDlczD-GlietologlczBi. 
Dr med. Szarlota Elgerowa 
Dr. Reitler-Kuijanska 
Dr. med. Juljusz Baum 

AMBULATORIUM 
Dr. Reltler-Kujańska — choroby kooiace 10 1 pół —11 1 pół 
Dr. Juliusz Baum . „ 12 — l. 
Dr Szarlota Elgerowa . . 1 i pół — 2 I pół 

Poród normalny, ped onserw. lekarską i 10-dnlowy pobyt na kl. l-ei 30D zł. 
I n f o r m a c l e o d 5 > e | d o 7-eJ. 

Przy Lecznicy „ V I T A " 
ul. Piotrkowska 45, tel. 47 44 

czynna jest P o r a d n i a dla m a t e k pod kierunkiem D-rów 
Samet-Mande sowej. Józefa Kona i Kapłańskiego, przyj-

moiąca niemowląt pod stałą Opieką lekarską 
Godziny przyięć codziennie 10.30 — 12 i od 3 — 6. 

OaaaaatJaafJJa^^ 

do wynajęcia. 
na zespół przędzalniczy 
w fabryce uruchomionej, 

Pomorska 77- 634 

artykułów spożywczych, kolonialnych, 
owoców suszonych, poszukuio dgjaln.o 
go zas'e .( v Uwzględnieni zostaną re 
iektanci. mający doświadczeń e ir.cho. 

we i długoletnią praktykę. Keicretice 
obowiązkowe Oferty przyimuje „Po-

lanonce" Gdańsk, pod szyfr itoiG. 

Ważne dla Pan! 
Znana nauczycielka naucza kroju szy
cia i modelowania w przeciągu Jedne
go miesiąca za 45 zł. Przyjmuje rów-
n e ż lekcje pryw. za 70 zl. Nauczam 
także bielizniurstwa męsk., damsk 
systemem wiedeńskim. Jak również 
bielizny dziecinnej, poscielowei, blus 
touoszy pyjamy w przeciągu 6 tygo
dni za 55 złmych pod gwarancją. 
Dla niezamożnych 15 proc taniei, 

GRYNBLAT. Pańska Nr. 9 m. 33. 
Zapisy codziennie od godz.II—11 2—3 

Tylko te przedsiębiorstwa i firmy mogą 
Uczyć na s łuszny wymiar podat 
ków skarbowych, która prowadzą 
prawidłowe księgi b«ndlowo. Bucnal -
te r - Bi lans »ta. dobry organizator, 

były szef biura. 
m a Killia godz in wolnych . 
Sporządza bilanse, zakłada i prowadź, 
ksiąthi zgodnie z przepisami skarbowemu 
Oferty sub .Wynagrodzenia umiarko

wane* do. ..;!:. ':i n'Di*iazrgo pisma 

(Gessner) 
Kahr>ka w Jugosł-- wj poszukuje 
za .gotówkę iuywa'ia w dobrym 
stanie, wyłącznie dla trykotaży. 
Łaskawe oferty aub: .Pr. V.' do adm. 
niniejszego pisma. 642 

itoka deserowy kuracy|ny. prawdziwyj hebraisKlego. 
czvstv bez domieszek z wtasnel na j . C O skiego, n tem «* 
wlekącej gallcyjsklel pasieki 5 Kg. kiego Warszawski. 
14 3 1* Kg. 27 zł.. 20 Kg, 53 zł. wraz Kamienna 15. » 2 8 

z opakowaniem 1 opłatą pocztową wy. — - -
syta Eugeniusz Biliński w Zbarażu. 

Z a w o d o w e Szko ła 
kroju I szycia I robót ręcznych 

A. KopydłowakieJ. 
Piotrkowska 154. 

Kura kroju, szycia, pasowan'n I 
delowania Kurs wszelkich robót recy 
nych. slojdu 1 robót freblowsk 
Kurt baftu maszynowego I modnia; 
stwa, Po ukończonym kursie uczem«-

otrzymuią świadectwa. t 

Zapisy w kancelarii szkoły od 10-% 
i od 6—8 wiecz. 

ANDRZEJA Je 7. 

przyjmuje do składania s e c n a 
nia o o b r o c i e za ii gie półrocze 
1925 r. pg. nowej Ustawy, którego 
ternrn upływa dna 15 lutego pi 
sze rekursy i podania o raty p o 
d a t k o w e jak ró*n>eż w p ł a c a 
r o z ł o ż o n e s a l e o ł e podatk i 
c z ę ś c i o w o ( ra tami ) . 

Sklep frontowy 
na ul. Piotrkowskiej miedzy Cagialnlaną 

a Przejazd poszukiwany. 
Oferty aub .Zet*. 657 

Ważne dla Pań! 
Okazyjna sprzedaż pończoch w 
wielk m wyborze po cenach nis 
kich Zawadzka 9, prawa oficyna 
rn. 13. 

Tlialnia ręczna 
na firanki story 1 L p. 14 krosl?" 
„Jacjuard" z kompL urządzeni*1? 

zaraz do wynajęcia. 
Wiadomość uL Cegielniana 68 u P° r' 

tjera. Tamte do oddania. 
~ sale fabryczne.!^ 

Modniarstwa 
wyuczam giuntow ule w ciągu 

6 tygodni . 
najnowszym . systemem paryskim. 

Zachodnia 72 
front, parter, w bramie. 86—24 

Najwyższe ceny! 
za brylanty, djamenty, perty, złoto, 

srebro i platynę płaci 
ZAKŁAD JUBILERSKI 

M. fi. L I S S A l i 
P i o t r k o w s k a 6 . 

Lokal liz tiitiwii 
Natychmiast do wynajęcia LOKAL ^ W 
śródmieściu, składający się z 2 >* 
(ok. 920 łokci kw.) i z pięciu pokoi. p £ 
dłogi parkietowe. Do wszelkiego oły* 

ku Tylko za komorne. ^ 
Oferty pod „L K . " do adminUłr^ 
.11. Republiki'. 
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r Lecznica „YITA" 
Icka n y specjalistów dla przychodzącvch chorych 
— przy ul. P io t rkowsk ie ) 4 6 , Tel. 47-44 — 
Przy lecznicy laboratorium bakteriologiczne 

KONCESJONOWANE 

KURSY KIEROWCÓW SAMOCHODOWYCH 
W. WOYNA, Łódź, PiotrRowsKa 91. 

Prowadzone są dwa równoległe kursy ZAWODOWY I AMATORSKI zaięcia praktyczne I teoretyczne w godzinach rannych 
I popołudniowych. Związkom i organizacjom, oficerom rezerwy, urzędnikom państwowym, policji zarząd kursów udziela 
jaknajdalei Idące ulgi. Nowoczesny system naukowy umożliwia nowowstępującym branie natychmiastowego udziału w zaja
d a c h pra .tycznych i teoretycznych bez względu na rozpoczęcie si kursów. Zapisy przyjmuje i wszelkie Informacje udziela 

Kancelarja kursów od godziny 9—8 wlecz, bez przerwy. 
I T u r a d a * 0 " e p o "kończeniu kursu trwajaceeo 3 miesiące słuchacz nie otrzymałby prawa jazdy. Zarząd kursów zobowiązuje t lę bezpłatnie VWtljftll» doprowadzić naukę do pomyślnego rezultatu. 

na 
dla 

laboratorium 
tticjscu, gabinet fizykalnej terapii, poradnia 

matek, gabinet lekarsko-dcntystyczny. 
Choroby wewnętrzne: 
Dr A . Dawldowlcz (specjał, chor, płuc) 11-12 

i 3>"-4K nledz. 12—1. 
Dr. J. I telson fspec. przemiana materjl i chor. krwi) 

3M_4«o n i e d j : > i _ 2 . 
Dr. H. Kry szelc (spec, chor. serca) 5—7 nledz 

11-12. 
Dr A . liry son (spec. cbor, przewodu pokarmowego 

4,°—6»° niedz 1—2. 
Choroby chirurgiczne; 
Dr. M. D o b u l . w l c z 5—6 M 

Dr. M. Kantor 6 8 0— T"> niedz 10—11. 

Dr. E K u n ł c i 2*>—3t0 

Choroby kobiece i akuszerja: 
Dr. JM. Maezew»k l U—\ 
Dr. A. Pogorze l sk i 5—7 
Dr. R. Rait lcr -Kur laftska 3—4 
Dr. j . Szwalcer 10'"—U 1 0prócz sobót i od 4 - 5 

prócz czwartków, niedz. li—12 
Choroby dzieci: • 
Dr, J. Kapłański 5 - 6 . wt. czw, i sob 12»°—180 

niedz 11—12. 
Dr Józef Kon 3 - 4 . wtor.i piat 10»°- U»° sob. 11-12 

niedz. 12—1. 
Dr, S. Samet -Mande l«owa 4 - 5 . poniedz ,środ., 

czw.. i sob 10O T—ll 3" niedz. 1—2 
Choroby skórne, weneryczne i moczopłciowe: 
Dr E. Eukert 12—2»° 
Dr W. Łagunowsk l 2»°—3 i 5—7 niedz. 12—1 
Choroby oczu' 
Dr lqn Margo l l s 12—1 i 5—7 niedz. 11-12 
Choroby gardła, nosa i uszu: 
Dr. A. Ż e b r o w s k i 9 - 1 0 i 7—8 niedz. 9-10 
U r - A. M a z u r poniedz środa, piątek 2'a—3cn. wtor. 

czwartek, sobota 4—Ł a o niedz,. 11—12 
j-horoby nerwowe: 
Dr. M Urbach 1 - 2 i 7—8 niedz. 10—11 
choroby zębów i jamy ustnej; 

L. G e i o w u w a 5 3 0—8 
niedz. 10»-11«> 

i { H H i l p e r n o w a 3-5*° 
usarze-dentyki ) niedz o—io« 

( Jakób Rotenbera 11»»— 2 
* niedz l l J ° - l 

F R o ż e n 9—11«» nledz. 1 - 2 
Laboratorium: bakierjologiczno-cbcm. 
Dr. Zu rkowsk l 
Roentgen. Lampa kwarcowa (górskie słońce) lampa 
"Ultra słońce*. Solux, clektryzac a. 

Masaż leczniczy, wibracyjny i clek-
''yczny Kąpiele świetlne Szczepienie ochronne 
t»zec w szkarlatynie. Operacje i opatrunki. Wi« 

| j ^ ^ ^ ^ ^ ^ ^ ^ ^ ^ ^ ^ ^ M ^ n d < ^ c ^ ^ ^ ^ ^ ^ ^ ^ ^ ^ ^ ^ ^ 

C z y t a j u w a ż n i e ! 
ISTNIEJE WIĘCEJ mój magazyn mebl 

p P R ! Sini Rynek pizy ul. Rzgowskiej 2. 
"kładzie s t a l e : bogaty wybór najnowszych 

— stylowych — 
od n a j s k r o m n i e j 
s z y c h do naj w y k w i n t 

'ojo-T """^ m m H " n i e i s z y c h , oraz sztuki 
j e Qyńcze. Warunki bardzo dogodne. Ceny znacz 

nic zniżone. Długoletnia gwarancja! 
Proszę' się przekonać. 

„Najtańsze ź ród ło" F. NASIELSKI 

J 

- styl 

h E B L I 

TAŃCÓW t l f f l t l S H M 
WYUCZA 

ZYGMUNT HENRYK0WSK1 
CEGIELNIANA 57 . 

g. Nauka w kompletach i oddzielnie, 
"*sze infoimacje na inieiscu. od godz. 11 —2 c 

od 4-tej do 10 wlecz. 

^ f c r e S Z K Ł O O K I E N N E 
e9*«j s z a m o t o w ą fabryki Ćmielów i t p, 

po zniżonych cenach. — 

• e r w 

Materjaly Budowlane i Szkło 
T. H A N E L T , Ł Ó D Ź , u l . P U S T A 17. 

Teleł on34-53. 

s z o r z ę d n a P r a c o w n i a S u k i e n 
i okryć d a m s k i c h 

JV KARWOWSKA 
frz~Wł**' u l " 6 " 9 ° S i e r p n i a K& 10 . 
iaate'7"j].Ł' obstalunkt z własnych i iiowicnonych 

jaiow, wykonanie wyKwntne' rołg. niod.Ii 

oleca 
paiyskicb 

gotowe: Suknie wieczorowe i wizytowe. 
zcaexxxxxxx>ooo 

Sp. AkC. W Łodzi, ul. Juljusza 6|8. 

przyjmuje do wyrobu zarobkowo wszel 
kie gatunki tkanin jedwabnych i pó l jed 
wabnych oraz wszelkiego rodzaju surow
ców, jedwabi naturalnych i sztucznych do skrę

cania, nawijania i t. d., pod kierownictwem pierw

szorzędnego fachowca b. kierownika znanych 

fabryk to warów jedwabnych u b-ciGebhard 

Z powodu Likwidacji flj 

B Z U P E Ł N A W Y P R Z E D A Ż g 
g MEBhl. DYWANÓW, Ł Ó Ż E K METALOWYCH g 

Całe urządzenia oraz pojedyncze sztuki po cenach najniższych fc-s 

MAGAZYN MEBLI g 

g Władysława RomiszowshiBgo g 
Piotrkowska JYs 116, I piętro, f ront 

t e l . 21-61. 

Słynne w całym świecie 

Zioła z Cór Harcu 
D-ra Lauera . 

Zalecane przez najslynn'ejsze po
wagi lekarskie, iak prof. Berlińskie
go Uniwersytetu Dr. v. Leydt-n-
Dr. HcWhfloeitea. Df. Martin i wie
lu innych wybitnych lekarzy, rady
kalnie usuwają wszelkie cierpienia 
wątroby, cierpienia nerek kamienie 
żółciowe, hemoroidy, atretyzm i 

reumatyzm. 
Ziota z gór Harcu dr. Lauera 
zostały nagrodzone na wystawach 
lekarskich najwyźs>env odznacze
niami i złotemi modelami w Berli
nie, Londynie. Wiedniu, P arvźn i 
wielu Innych miastach. Tysiące po
dziękowań otrzyma' '), Lauer od 
osób wyleczonych Ct i «/, pudeł
ka zł. 160. podwóji., ondelko zł 
2.50. Sprzedaż w aptekach 1 składach 

aptecznych. 
Uwaga: Każde oryginalne pudełko 
zaopatrzone ^ 4 3 w{»- 'ej. w M, n # 

Zdr Purd. 461 

CZY PANI M U S Z K A S A M A ? . . 
A może Pani coś potrzebuje 

z manufaktury? 
Na wypłatę;! Na jwygodn ie jsze 

warunk i ! Najtańsze cenyl 
Crep dc-chine we wszystkich kolorachj 
tafta meialina, aksamit, jedwab na plasz 
cze. Najlepsze wełniane towary: na 
damskie płaszcze, kostjumy 1 su'<nie,| 
jak również na męskie garnitury, palta] 
• i spodnie, Biały towar, purpur, prze
ścieradła, ręczniki, obrusy. Kołdry 
towe i pluszowe, chustki, swcatry 

Wie lk i wybór f i ranek, 
potowa damska i męska bielizna Poń-
czochy, skarpetki i dużo innych towa 

jrów. Poleca 
LEON RUBASZKIN 

I Kilińskiego 44. teL: 36 48. 512-14I1 

NAJLEPIEJ 
kupić można 

Meble Stylowe 
oraz pokoiki panieńskie na dogod
nych warunkach w długoletniej firmie 

L. SALAMONOWI CZ 
66 Wschodnia 66. 

L e k a r z - d e n t y s t a 

Karabanow 
Wschodn ia S I (W podwórzu). 

Ordynuje od 9 rano do 8 wieczói, 
Ceny kl iniczne. 

5 Z A W A D Z K A 5 

Jadalnie, sypialnie, gabinety 
dziecinne, Kuchenne, otomany, 

kozetki , krzeata w i e d e ń s k i e ^ 

na raty i za gotówkę 
do nabycia w p o d w ó r z u 

6 Z A W A D Z K A 6 

Przychodnia ,.S A L U S " 

Lecznica l e k a r z y - S p e d a l i i t H w 
G A B I N E T LEK.-DENTYSTYCZNY PRZY AL. 

Głównej 41. 
Przyjmuje chorych we wszystkich spe-
c alnościaeh codziennie od godziny 9-ej 

rano do 8-ej wieczorem. 
P o r a d a 3 z ł o t e . 

Wizyty na mieście. Wszelkie, operacie 
i opatrunki od umowy. Analizy lekar
skie (moccu, krwi, plwocin .i'i d — 
Szczepienia.zęby sztuczni-, mosty., ko

rony złote i i lat 
P O M O C N K U S Z E R Y J N A I Z A M Ó W I E 

N I A N A P O R O D Y . 
P O R A D N I A D L A m a t e k . 

Taaio.bo w Drjwatneji mieszkania 
wszelkiego rodzaju w su 
rowyin i gotowym stariie 

I. OpatOWSkl «owmniBislia 27 
Tci. -fó-oa-

P r z y c h o d n i a „SANITAS" 
LECZNlCfl L ^ k * - - - ? - * - * - - - 6 0 ł b i n e t lekarąko-dentys,\ Cegielniana 2 0 . Tel . 44 -51 

Dr. A Kacene'son • 5—fi chor nerwowe 

Dr. O. Rozenberg od 4—6 
niedz, 11—12 

choroby źołądKs 
1 kiszek 

Dr. D. Fr ld 
Dr. 1. Izygson 
Dr. H Rakowski 

12—1 6—6 
10—11 6—7 
U—12 4—s 

choroby 
wewnętrzne 

Dr. 1. Bet te 
Dr. W. Łaski 
Dr. 1. Ssta lnberg 

3.30- 5 
10-1112.30-3.30 
1 2 - 1 6—7 

choroby 
dzieci 

Dr. Z. Lewlnson 

Dr E. Mor tkowlcz 

1 2 , 3 0 - 3 

4—6 

choroby 
chirurgiczne 

Dr H. Gutsztadt 
Dr. B. M l n t z 
Dr. L. Szalerowlcz 

6 - 8 
11—1 8 - 9 
9—11 3—5 

choroby 
kobiece 

i położnictwo 

Dr J. Imlch 
Dr. S. Matowls t 

3.30-5.30 7-8 
niedz, 11-12 

12—1 6—7 
choroby uszu 
gardła i nosa 

Dr. O Gerszta jn 
Dr E Rozenb la t towa 

10—12 1—2 
9—10 4—6 

choroby 
oczu 

Dr. S Kantor 
Dr. M. Lewlnsonowa 
Dr. L. Prybulskl 

• 

2—3* 
1 2 - 1 6—7 

nledz. wtorek 
czwart. sob. 

1—2 
poń śr. pląt 

od3">—5 

chor. skórne 
weneryczne 

i moczopłetowe 

Dr. A. S z t a l n b e r g 3.3«—5 
Roentgen fizy
kalna terapja 

ortopedia 
Lek. dent . J. Cukier 
Lek.dent B Gr inszta jn 

H a r k a w l 
Lek.dentE Krenlcka Cypln 

Lek. dent E Szacka 

11"—2" 

9—1I« 
5«— 8 
2 » - 5 « 

choroby zębów 
plombowanie 

zęby sztuczne 
koronki i mostk 
złote i plater i 

Roentgen. Elektroterapja, Lampa kwarcowa, Djatermja, Wsze 
kle analizy, i operacie, opatrunki, zastrzyki-

wania, szczepienie ospy. Lecznica czynna od 9 r. do 9 w. 
W nledz. od 9—4. Dyżury nocne lekarzy-apec—Pogotowie 
aknszeryjno w dzień i w nocy. Wizyty na mieście. 

Kosmetyka lekarska. 

Najtańsze ź ród ło 

Szkła okiennego 
H I C D A I P iotrkowska N° 3, 

s s A Ink w fkm ——, tel 3 0 - 0 9 . ===== 
zawiadamia Sz. Klljentelę żc sprzedaje p o nader niskie] 
cenie i przyjmuje wszelką robotę w zakres szklarstva 

wchodzącą. 
Wielki w y b ó r s z y b I n s p e k t o w y c h z a w s z e 

n a s k ł a d z i e . 

Lecznica „ Z D R O W I E " lekarzy specjalistów 
prty nL Nowomiejskiej 3 (Wschodnia 13). teł. 37-76 

I 
• 

nerwowe i 
umysłowe 

S3 

Dr. B ron is ław 
Frenkel 

Dr. K lozenberg 

12.30—1.30 nerwowe i 
umysłowe 

S3 

Dr. B ron is ław 
Frenkel 

Dr. K lozenberg wtorki, czwartki 
i soboty 1 1 - 1 2 

żołądka i 
kiszek 

Dr. A leksander 
Margol ls 12—1 

wewnętrzne 
• 

• 
• 

Dr. GlblaAskl . 
Dr. Kac 

Dr. Loevy 
Dr. Kon Henryk 

9-11, niedz. 10-11 
11 30—1.30 
niedz. 11-12 
3-6. niedz. 1-2 
6-8; niedz 12-1 

dzieci 

• 

S 

Dr. Sofowiejczyk 
Ark . 

Dr. Maślanka 

Dr. Prechner 

8.30—9.30 3—5 
nledz. 12-2 
9 30—10 30 
1 30—2.30 
nledz. 10 30—12 
5—6 30 
niedz 9—10 3") 

chirurgiczne 

m 

Dr. Goldman 

Dr. Per l ls 

3.00—4 .10 
niedz. 9-10 

chirurgiczne 

m 

Dr. Goldman 

Dr. Per l ls 11-12, 6 0 0 - 7 . 3 0 
niedz 11—1 

kobiece 
• 

Dr. A r o n s o n 
Dr. E lgerowa 

12-1 niedz. 12-1 
pon. środy czw, 
i sob od 10.30.-I1.3C 
wtor.t piąi.1.30-2 3C 
środ. sob. 6—7 

nosa, gardła 
i uszu 

Dr. He lmnn 

Dr. Rablnowlcz 

3 — 4 ' 
nledz. 1-2 
12 — 2 
nledz. 10-11 

skórne 1 we
neryczne 

Dr. Falk 
Dr. Sonnenberg 

3-4, niedz. 9-10 
11-12, niedz. 11-12 

1 
oczne j Dr . Krausz 

1 0 8,0-121 od 2,30-4 
nledz. 10-11 3ij 

Rentgenolog Dr. K e i l s o n Dr M. K o c e n 
anaVzv leuarskie 

Wizyty na mieście. Szczepienie ospy. Szczepienie o-
•hronne przeciw s/.Karlatyn e Naświetlania (Lampa kwar 

cowa) Icentgenogiarja i zabiegi lekarskie 
Leczn'ca czynna codz. od g. 8 , ( l rano do g ^ J ł 0 w 

w niedziele od 8.30 r. do 2 pp 
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Dr. m e d . 

Limski 
:hor uszu. nosa 

i gardła 
przyjmu e w lecz
nicy .VlTA* nllcs 

P otrkowska 45 
od v 9IB I od 78 

Dr. med. 

choroby skórne I 
weneryczne, lecze
N I E lampa kwarco
W A i prom. Kontgena 

£1. Kościuszki 31 
Tei . 4 6 - 1 0 
12—2 1 6 - 8 

280 10 

Dr. 

Nawrot Na 7. 
Telefon 28-07 

Choroby skórne 
I weneryczne 

Leczenie 
Rentgenem i kwarco 
wą lampa.. Przylm. 
od 10—12 i 5—/ 

0 r . med. 

ZeligsoDOwa 
Akuszerja 

chor. kobiece 
weneryczne (kob) 
usuwanie włosów 
N A twarzy elektro

liza 
Ul. 6 Sierpnia 1 

od 1 do 4-ej. 
Niezamożnym 

ustępstwa. 

Dr. MARJA 

11 
Choroby skórne 

weneryczna 
i moczop łc iowe 
(kobiety ' dzieci) 

Cegielniana 6 
Telefon 43-63. 

przyjmuje od 11-12 
do 4 — 6 wiecz 

x x x x x x 
Or. med. 

Specjalista chorób 
skórnych I wenę 
tycznych I włosów 
Gabinet Rfintgena 
< swiatło-teczniczy 

DLPiotrkowska 1 4 4 
rop bwangielicKtei 

Tel . 29-45. 
Przyimuje: od 8-2 
i o-S Ola pan od
dzielna poczekalnia 

od •>-* np 

Dr. med 

LUBICZ 
C e g i e l n i a n a 4 3 

T e l . 4 1 - 3 2 . 
ciurom moim. tt 
newine motioomtut 

Leczenie sztucz
nym słońcem wy-

7VNR>wem. 
Przyjmuje od 

od g. 9 do l l 
i od 5 — 8. 

Dr. med. 

Zawadzka Ha 1. 
Teleion Nr. 25-38 
Choroby skórne 

włosów, wenerycz 
ne ' moczopłciowe 
(leczenie światłem 
Lampa kwarcowa 

' promieniem 
Uflntgena. 

Przyimuje od 9—2 
i od 5—8 

Ola pań od 4 — 6 
Oddzielna pocze

kalnia. 

POŁUDNIOWA Nr 23 
telef. 40-26. 

Spectalista chorói 
skórnych 1 wene 

ycznych Leczeni, 
światłem 'Lamp* 

kwarcowaj 
Przyimuie 

od 8 — 12 
i od 5 do 8 

Dr. 

E. Ektert 
choroby wenery 

czne skórne l mo
czopłciowe 

Kilinskiego ifl 
przyimuje od i—7 

Dr med. 

ul. Z ie lona Na 6 
Chor. skórne 

i weneryczne. 
Przyjm od 8—10, 
2—4 i od 7—8 w, 

Dr. med. 
IGNACY 

Margolls 
spec chor. oczu 

przyim w lecznicy 
.VITA- ( 

Piot rkowska 4 0 
od 1 2 - 1 i od 5 - 7 

w niedz. 11—12 

Dr. m e d . 

Choroby nerek, pe 
cherza i dróg mo

czowych. 
Przyjmuje Od 1—2 

l od 4 - 7 

Piramowicza 11 
(dawn. Olgińska) 

Lekarz-dei i iys ta 
I 

JASNA DĘBOWA 
taniodo sprzedania 

Sienkiewicza 29, 
ewa oficyna, 1-sze 

weiście, lll-cie pię
tro, piawe drzwi 

—696 

Kupuję 
różne używane me
ble, dywany, (ma 
szyny do szycia) 
fuua garderobę I róż 
ne sprzęty domowe 
Płacę najwyższe 

ceny. 

A. Wa)cman 
Narutowicza 

(Dzielna) 19 
sklep sta ych mebli 

Ładny 

frontowy z balko
nem 

do w y o a i g t l a . 
Dowiedzieć sie 

przed południem 
Ewald, ul. Szara 

M 20-29. 641 

Poszukuję 

kocioł 
parowy 

w dobrym stanie 
od 15-tu do 18-tu 
metrów powierzchni 

ogrzewany parą. 
Kometa" Nawrot 

Je 84. 662 

ul. Zamenhofa 
(Rozwadowska) 6. 

swetry 
HanutaKfora 

Galanteria 
Jedwab 

Firanki 
P lo t rkowska37 

(w podwórzu! 

na otwarciu wyita 
wy palestyńskiej 

portfel, zawierający 
pieniądze, paszpoit 
[dokumenty. Upra
sza się znalazcę o 
zwrot tylko papie
rów oraz paszportu 
pod adresem D 
Nowiński, Zawadz-I 
ka 15 

la 25 zl. 
można się nauczyć 
kroju szycia i mo-
delowanla prakiy 
cznie I teoretycznie 
tylko zredukowane 

pracownice. To 
wszystko w przecią 
gu jednego mielą
ca u znane] nauczy 
cielki kroiu i szycia 

f. G r y n b l a t 
Pańska 9 m 33 

Zapisy od g. 11-1 
i od 3 - 7 66 

Gruntowna nauka 
kapeluszy, kurs 6 
tygodniowy. Ucze-
nice otrzymuią iwla 
dectwa. Zapisy od 
9 - 1 l od 6—« w. 
w kancelarji Szkoły 
zawodowej, Piotr
kowska 154. 644 

Za 30 z l . 
w ciągu Jednego 
mieaąca nauczam 

gruntownie 
kroju i s z y c i a 

nauczam także 
blet lznlaratwa. 

Po ukończeniu obu 
kursów kurs hałtu 
maszynowego b e / . 

płatnie. 
Aleja 1-go maja 41 
m. 17. 664 

Uli > I I II I aJULi 

Pio t rkowska 
51 m. 8. 

Centralny punkt 
w mieście, weiście 
irontowc, niedrogo 

•111*1111111 

Inteligentna 

poszukuje jakiejkol
wiek posady w ban 
ku. biurze lub in
nym przedsiębior

stwie. 
Łaskawe oferty su-
H. 4 . 547-,'8 

Ś L E D Z I E 
Nlnieiszem zawiadamia sie, że długoletni istniejący 

sk ł ad śledzi i rmy 

A . I . B E R G I E R 
Z O S T A Ł PRZENIESIONY 

na ulicę ZGIERSKĄ 18 
Stale na składzie w wielkim wyborze różne śledzie jako to: 

szkockie, pocztowe, uliki i jarmuckie w różnych gatunkach. 

poleca znane z przedwojennej dobroci 
Ś N I A D A N I A , O B I A D Y , KOLACJE. 

PIWA: Oryginalne Piwo Pilirnskle Prazdró) Jako tez: PHźeńskie I Monachijskie 
piwa z browaru Sukr, A. Anstadta w miejscu. 

Piwnice zaopatzone w najlepsze krajowe I zagraniczne trunki w wielkim wyborze. 
Co wieczór przygrywa pierwszorzędny Kwartet bólowy a w niedzielą i święta 

również podczas obiadu 
•, ;:.> .,•:•= W czwartki I niedziele F L A K I . • = 

Z poważaniem 
Tel. 2 70. Józef Petrykowskl . Kierownik: Juliusz Tamme, 

Wykwintna pra 
cownia sukien 

poszukają 
wykwalifikowana, 

krawuyole 
do powiększenia 

pracowni. Zgłaszać 
się niezwłocznie do 
administracji dla K. 

564—7 

NA RATY! 
Wszelkie mate<jały 

wełniane w naj
przedniejszych ga
tunkach, j-duable. 
gatamerja, b ia łe 
towary etc. po 
cenach przystęp

nych poleca .KREDYT KRALOWI'' 
P o t rkowska 70 
(ront, II piętro. 31 

ooooooooooor 

h 
Komornik przy 

Sądzie Okręgowym 
w Łodzi, na powat 
Łódzki, JanAndrze-
lewski. zam. w Ł">-
dzl, przy u l Orle) 
J* 16 na zasadzie 

art. 1030 UlL Post 
Cyw. opłssza, te 
dnia 16 lutego 1026 
od godziny 10 rano 
w Konstantynowie 
odbędzie się sprze
daż przez licytacją 

publiczną rucho
mości, należących 

do Augusta Jassma 
na składających aię 
z maszyny do szy
cia oraz mebli osza 
cowanycłł na ogól
ną aumą 720 zł. 

Komornik 

J. flDdizelewski. 

POSZUKUJĘ 
pokoju umeblowa 
nego x oddzielnem 
wejściem od scho
dów. Oferty pod 
„ N . A. 89* do "11. 
Republiki" 1671 

XXXXXX 
SZYJĘ I przerabiam 

suknie, kostjumy, 
płaszcze, ubranka 

dziecięce Arneker 
Pla: Wolności 2-

parter. 6 1 2 - 7 

Wykwalifikowana 
krawcowa szyje 

bardzo tanie, Ulica 
Konstantynowska 7 
front A piętro. 50 

fjrzybłąkał sie pies 
r rasy wilczel ode 
brac można za awro 
tem kosztów, mi. a 
Zakątna 66 Rogów 
ski. 6 0 
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IT Ogłoszenia drobne, j f 

I Kupno I 
• s p r z e d a ! B 

A Sypialnie na sio 
. 0 ni ową kość i 
sypialnie oębowe 
sprzedam tanio 

Stolarnia. Lubelska 
6, przy Naplórkow. 

679 S iodło kupie do 
konnel jazdy w skiego 

dobrym stanie uży- — — — 
wane. Oferty do inystyczne figury 
adm ,,IL Republiki" H bi 
pod „Siodło" 653 

oronzowe I mar
murowe zn; nych 

akulpiórów Wiedeń 

2 place do sprze-' , k ' c n sprzedam 
dania 95x60 przy Lipowa 56, m 12 

ul Milsza, wyciąg- r r o m 3 piętro. 691 
nięty fundament, >-"•—•••••>•-»—•••-. 

zapasowe cegła I Samochód etężaro 
wapno. Cena b- U wy do sprzedania, 

przystępna bvle za Wiadomość n gos-
raz. Wiadomość: podarza uL Lwow-

Rataj Zawadzka 9 ska N> 3. 694 
do U rano. — — — — ^ 

673-10 Janio do aprzeda-

Lokale 

fab yczny lokal 
15x10 łokci do 

wynajęcia. Gdańska 
108 55-2, 3. 4. 6, 7 

Pokój do wynajęcia 
umeblowany od 

zaraz Sienkiewicza 
63 m. 15. 534—7 

nia domek dwu-

Kupuję meble, dy- mieszkaniowy mu-
*'any, garderoby rowany, w Zelowie 

maszyny do szycia Wiadomość Odań-
Płacę najwyższe ce ska 19 Barański, 
ny. Awret6 Sierp-, 674 
ma (Benedykta) 34 
.irawa oficyna, par-] 
ter. 67ó! 

Karetka Forda pra 
wie nowa do 

sprzedania, garaż 
Andrzeja 14 637 

Motory elektryczne 
in 20 konny 3000 
wolt 725 obrotów 
używany .Wolta* 
Rewal i 7«/. konny 
120-220 wult 14 0| 
oorotow Bergmana 
Berlin, nowy tanio 

do sprzedania. 
Zgierz ul Średnia 
I * 22 ra 4. 633 

Motor jednrkonny 
używany kup ę 

Oferty składać doi 
adminlstr, sub. .Fa
chowiec'. 728 

I meble na raty 
H pojedyncze i 

K O M P ety gwaran
cje, odświeżanie za 

m any, Stolarnia. 
Lubelska NI 6 przy 

iplórkowsklego. 
235—40 

F'togi aliczny apa 
rat do powiększeń 

sprzedam, Wierzbo
wa 20 Łukasik. 

667 

Skład apteczny do. 
br<e piospeiu|ący 

z powodu wyiaziiu 
do sprzedania. O-

feriy solidne do 
.11. Republiki, iub. 
J W." 665 

rię okazyjnie 
meble gabineto 

we oraz tapczan, 
Oferty z podaniem 
ceny snb. .Tanio' 

—72 J 

Cztrne •atluki do 
sprzedania Kiliń-

ski ago 100, N I . 27, 
fiońt, 3 piętro, 68? 

UIÓD CZYSTO 
IH pszczelny pod 
G W A R A N C J I W ptlaz 
kach po cenie 5 ag 
12 zł. 50 gr, 1 i kg 
H zł. 70 gr. bmtio 
wysyła za za iczką 

. ITIIKA Kupczynce. 
p- Denysów, woiew. 
Tarnopol 5b3-l 

przedam tanio 
U tkalnią 20 war
sztatów 72-64 ca 
iowe angielskie wię 
ksza część rewol
werowe, z wszyst-
Kteml pomocnicze 
mi maszynami w 
CI ntrum miasta, e. 
wentualnte odnajmę 
takową sub. „U. S' 

523 

SY młode szpice 
sprzedam. Kiliń

skiego 89, mleczar
ni* 602—7 

tydowska Encyklo-
L pedia w rosj i-
sKim języku, oeter-

sbur6kie wydanie 
sprzedam tanio Li

powa 56. ra, 12, 
front, 3 piętro 692 

Pokój s meblami 
lub bez t oddziel 

nym wejściem po
szukuję. Oferty 

„Nlekręputące" 55, 

Pokot obszerny z 
meblami lub bez 

elektryczność, wy
gody dla małżeń
stwa, dwuch lub 
lednego pana od 
b-go marca do wy 
naięcia. Cegielnia, 
na 71 lewa oficyna 
i-cle piętro prawo 
m 2a 642 

Do wynaięcia obo 
ra na tledem 

krów, szopa miesz
kanie Wiadomość 
u gospodarza ulica 

Napiórkowskiego 
7* 157 6»3| 

Pokój frontowy z 
niekrępującem 

wejściem nmeblo 
wany od zaraz do 
wyna ęcla Wi.do 
mość; Zawadzka 2 J 
fiont mieszk 5 

646 

OUży frontowy po 
kój w centrum 

masta do wyna ę-
cia Wiadomość, ul, 
Kilińskiego M *9\ 
m. 4. 651 

POKOJE z meblami 
lub het, poszuki

wane Adresy przyi 
mnie „Ogniwo-

Sienkiewicza 67 
6 8 8 - 7 

PRZYJMĘ.na mie»z 
kanie p. n.i (nnę) 

ewent. osobny po
kot. Wiadomość! 

Odańfka !>0 Tocli-
teiman. 618-7 

2 lub 3 pok .je, 
kuchn a poszuki-! 

wane zaraz. Cena 
oboiętna Oferty 

składać do „Ogni
wa", Sienkiewicz a 
67 617—7 

Mieszkania 3 lub 4 
ID pokoi owego z 
wszelkiemt wygo
dami, 1 lub 2-gie 
p ętro, poszukuje 
ioważny teflektanl 
Wiadomość: Pańska 
N) 85 m. 4. 659 

fLEOANCKO ume-
l Plowany pokól 
wygody do wyna-
lęda Przeja7d 36, 
m 4. 6 0 8 - 7 

Przyjmę jednego z 
panów na młesz-

kaoie wejście nie-
krępujące. Ul. Ka
rolewska II, Mar
sza!. 6 « 0 - 7 

łOKAL duży fr.-n-
L towy(19x4 l / ,mr) 
z przyleglemi 2-ma 
pokoianii i kuchnią 
— niedaleko poczty 
głównej—do wyna
jęcia. Ofeity sub 
.38' do admin. „LI 
Republiki* 620-7 

rjokój z kuchnią 
' bl sko centrum 
poszukuje. Oferiy 
sub. D. 6(3 

Odnajmę pokój u-
meblowany z u-

lywalnością kuchni 
wygodami. Szkolna 
6, m. 6, od 9 — 1 
p. p. 

fłokól 2-oklenny 
r słoneczny, do 
wynajęcia. Wiado 

pność Sienkiewicza 
40 m 7. 

Duży. ciepły pokój 
trontowy o dwuch 

oknach z eleklrycz-
nem oświetleniem 1 
używalnością tele
fonu z^raz do wy 
naięcia. Wiadomość 
ul. Sienkiewicza 52 
ra. 15 684 

Wynajmę p^kój mai 
żt-ńsiwu osób 

nem wejściem, eiek 
irycznością, kuchen 
ka. Lipowa 53 m. 
10. 68o 

Pokój umeblowany 
du wynaięci? Pi. 

ramowicza II m. 21 
od 1—5. 

okój umeblowany 
z wygodami. 

Gdańska 31-a m. 20 
—724 

i lub 2 pokoje u-
1 meblowane dla 
pojedynczych pa

nów z centralnym 
ogrzewaniem i win 
dą zaraz do wyna
ięcia. Narutowicza 
2. m. 9. 68 > 

:ngllsh Teacher gi* 
I ves EngUsh Ies-
sons Olfers to tłu 
AI Republika- u«-
der „Engllsb '«•» 
cher-r 660 

i lub 2 pokoje u-
1 meblowane dla 
pojedynczych pa

nów z centralnym 
ogrzewaniem i win 
dą zaraz do wyna
ięcia. Narutowicza 
2. m. 9. 68 > 

ibsolwent Semi-
l na'ium RabinrW 
udziela, hebrajskie

go, angielskiego, 
iteratury i religii' 

Traugutta 5, m. % 
—72$ 

Ieden ewent. dwr-
J ładne pokoje do 
wynajęi la Wszel
kie wyg idy 1 tele 
fon. Do obejrzenia 
od godz. 2 — 4-EI. 
Wschodni 72, m fc 

ibsolwent Semi-
l na'ium RabinrW 
udziela, hebrajskie

go, angielskiego, 
iteratury i religii' 

Traugutta 5, m. % 
—72$ 

Ieden ewent. dwr-
J ładne pokoje do 
wynajęi la Wszel
kie wyg idy 1 tele 
fon. Do obejrzenia 
od godz. 2 — 4-EI. 
Wschodni 72, m fc 7-kUSKtKA % 

I awansowana * 
muzyce, przyjmie 
kondycje na po' 

dnia (po PI łudniilk 
Of sub .Rekomei' 
dacje". £69—» 

Qokói umeblowany 
r do wynajęcia 
Radwańska 7 m. 10 

7-kUSKtKA % 
I awansowana * 
muzyce, przyjmie 
kondycje na po' 

dnia (po PI łudniilk 
Of sub .Rekomei' 
dacje". £69—» 

nokój albo 2 z 
r wszelkieml wy
godami 1 meblam. 
z używalnością ku I 
chm kto zapłaci za 
n k z góry Gdań
ska 31-12 646 

7-kUSKtKA % 
I awansowana * 
muzyce, przyjmie 
kondycje na po' 

dnia (po PI łudniilk 
Of sub .Rekomei' 
dacje". £69—» 

nokój albo 2 z 
r wszelkieml wy
godami 1 meblam. 
z używalnością ku I 
chm kto zapłaci za 
n k z góry Gdań
ska 31-12 646 

|łO MATURY ni*-
J miecki z g*1" 
rancią. Również 0>" 
zyka (fortepian p0* 
cząikij. Przyjmuj' 

tłumaczenia (nie
miecki, rosyisk'. 

irancuski). ,11. 
publika* Praca u' 
mysłowa-. 576-' 

Ieden lub dwa przy 
J legające elegan
ckie pokoje odnaj

mę. Wiadomość: 
Zawadzka 23 ml i. 

—726 

|łO MATURY ni*-
J miecki z g*1" 
rancią. Również 0>" 
zyka (fortepian p0* 
cząikij. Przyjmuj' 

tłumaczenia (nie
miecki, rosyisk'. 

irancuski). ,11. 
publika* Praca u' 
mysłowa-. 576-' 

Ieden lub dwa przy 
J legające elegan
ckie pokoje odnaj

mę. Wiadomość: 
Zawadzka 23 ml i. 

—726 

Ieden lub dwa przy 
J legające elegan
ckie pokoje odnaj

mę. Wiadomość: 
Zawadzka 23 ml i. 

—726 

| Posady^j 
agenci do węgla 
H poszukiwani V 
dobrym wynag'0' 
dzeriem, Szmtil*' 
wicz i PohL ulW 
iWęglowa 7. mj 

Mieszkanie 6-cto 
IH pokotowe słone
czne ze wszelkieml 
wygodami i windą 
przy ul. Narutowi
cza tan o odstąpię, 
twent zamienię na 
3 ch pokoiowe s)< -
neczne z wygodami 
na 1 lub 11 pittrze 
Oferty sub „S 2000" 
do „U. Republ kr . 

640 

| Posady^j 
agenci do węgla 
H poszukiwani V 
dobrym wynag'0' 
dzeriem, Szmtil*' 
wicz i PohL ulW 
iWęglowa 7. mj 

Mieszkanie 6-cto 
IH pokotowe słone
czne ze wszelkieml 
wygodami i windą 
przy ul. Narutowi
cza tan o odstąpię, 
twent zamienię na 
3 ch pokoiowe s)< -
neczne z wygodami 
na 1 lub 11 pittrze 
Oferty sub „S 2000" 
do „U. Republ kr . 

640 

[Jotrzebne fileciaflj1 

r Zgłaszać się: 
Sienkiewicza 29-1* 

ąj-»<ływw,ąĵ «tayv^4at̂ BfW^ rechmk dentysto 
1 tzny z 3-leir>' 
praktyką poszukW* 

posady Łaska*' 
of. rty poo „Te* 
nik" do adminisfj' 

1 dauka i 
•rychowante | 

rechmk dentysto 
1 tzny z 3-leir>' 
praktyką poszukW* 

posady Łaska*' 
of. rty poo „Te* 
nik" do adminisfj' SCSaSH fSSBBMB SEsTsTS 

rechmk dentysto 
1 tzny z 3-leir>' 
praktyką poszukW* 

posady Łaska*' 
of. rty poo „Te* 
nik" do adminisfj' 

Uauka rysunku 1 
U malowania z na 
tury. Datlkowania. 
Rysunku t modelo 
wanta dla nauczy
cieli Rysunku tech
nicznego dla prac 
biurowych. Rysun 
ku 1 proiektowania 
dla tkaczy, hafcie-
rek, kilimlareu, ma
larzy pokojowych 
i szyldowych, sto
larzy i t. p. Infor 

macje: wtorki, 
czwartki, soboty 

godz. 6 - 8 , A-chi-

cj. , IL RepubU«L* Uauka rysunku 1 
U malowania z na 
tury. Datlkowania. 
Rysunku t modelo 
wanta dla nauczy
cieli Rysunku tech
nicznego dla prac 
biurowych. Rysun 
ku 1 proiektowania 
dla tkaczy, hafcie-
rek, kilimlareu, ma
larzy pokojowych 
i szyldowych, sto
larzy i t. p. Infor 

macje: wtorki, 
czwartki, soboty 

godz. 6 - 8 , A-chi-

nOSZUKUJĘ wy* 
r waliflkowanej 
wychowawczyni *J 
dwojga dzieci z 
oreml referenwiai?. 
Oferty M. bjtjj 

Uauka rysunku 1 
U malowania z na 
tury. Datlkowania. 
Rysunku t modelo 
wanta dla nauczy
cieli Rysunku tech
nicznego dla prac 
biurowych. Rysun 
ku 1 proiektowania 
dla tkaczy, hafcie-
rek, kilimlareu, ma
larzy pokojowych 
i szyldowych, sto
larzy i t. p. Infor 

macje: wtorki, 
czwartki, soboty 

godz. 6 - 8 , A-chi-

(Jotrzebnl aprzed*'j 
r cy, sprzedawełf 
n e. Duży zarobił* 

Ptotrkowaka 79 
prawa oiicyna W 
wejście 584-** 

Uauka rysunku 1 
U malowania z na 
tury. Datlkowania. 
Rysunku t modelo 
wanta dla nauczy
cieli Rysunku tech
nicznego dla prac 
biurowych. Rysun 
ku 1 proiektowania 
dla tkaczy, hafcie-
rek, kilimlareu, ma
larzy pokojowych 
i szyldowych, sto
larzy i t. p. Infor 

macje: wtorki, 
czwartki, soboty 

godz. 6 - 8 , A-chi- Ujajsjl BHBBH^^ 
tekt Schneider, 

Gdańska 10 iU p 
658 

| Rozmaitej 

Ijjykwalifikowana 
II nauczycielka e-
went Szkoły Po
wszechnej (izrael.1 
otrzyma wzamian 

za odiabianie lekcji 
z 2 dziewczynkam 
(klasy C i lj miesz 
kanie wraz z calu-
dzlennera utrzyma
niem Ofeity sub 
,.H. M 17" 64n 

Uroiu, szycia 1 O1' 
A delowama wy* 
cza pracownia < | | ,

l 

rówdi-mskichl d S 
etnnych oraz h»'" 
ręcznego na 
mach i kostjum*^] 
tamże wyucza *j 
gruntownie bie 1: 
nlatstwa. haftu »«' 
lego i Met. Pafl'*; 
Nr. 75 m. 52 °W 
na parter U w ' l ^ 

Uorepetycjl udzie
li lam. Lencja 60 
groszy. Łaskawe o-
frrty sub. „Dobry 
korepetytor". 6-19 

Uroiu, szycia 1 O1' 
A delowama wy* 
cza pracownia < | | ,

l 

rówdi-mskichl d S 
etnnych oraz h»'" 
ręcznego na 
mach i kostjum*^] 
tamże wyucza *j 
gruntownie bie 1: 
nlatstwa. haftu »«' 
lego i Met. Pafl'*; 
Nr. 75 m. 52 °W 
na parter U w ' l ^ 

Uorepetycjl udzie
li lam. Lencja 60 
groszy. Łaskawe o-
frrty sub. „Dobry 
korepetytor". 6-19 

(lo bafiu reczn*^ 
U przyimuja aokO*J 
jedwabiem i k° II 
lami, loledo. » ^ 
kacie i mereżki R. 
bielifnie. także W 
czeoie takowel l^I 

na kapy lirat^ 
story i podu»*»| 
Ceny niskie wa'"". 
ki dogodne Potr*' 
ne panny do m*-̂  
ki i haitu. M» Kj 
lies, Kilińskiego^ 
1 p-. iront. $U2l 

lbsolwentka Gim-
H na/jum Żydow
skiego udziela lek
cji wraz z hebraj. 

skim ewentualnie 
hebrajski za angiel
ski. Wiad. Pańska 
» 24 m. 8 telefon 
42-7Z 600—7 

(lo bafiu reczn*^ 
U przyimuja aokO*J 
jedwabiem i k° II 
lami, loledo. » ^ 
kacie i mereżki R. 
bielifnie. także W 
czeoie takowel l^I 

na kapy lirat^ 
story i podu»*»| 
Ceny niskie wa'"". 
ki dogodne Potr*' 
ne panny do m*-̂  
ki i haitu. M» Kj 
lies, Kilińskiego^ 
1 p-. iront. $U2l JlNGIELSKiEOO 

H konweisacii 1 I<-
tui.tury udziela ru
tynowany nauczy
cieli Nowo-Cegitl-
n ana Nb 12 m. 4 od 
3 do 8 pp. 60* 7 

(lo bafiu reczn*^ 
U przyimuja aokO*J 
jedwabiem i k° II 
lami, loledo. » ^ 
kacie i mereżki R. 
bielifnie. także W 
czeoie takowel l^I 

na kapy lirat^ 
story i podu»*»| 
Ceny niskie wa'"". 
ki dogodne Potr*' 
ne panny do m*-̂  
ki i haitu. M» Kj 
lies, Kilińskiego^ 
1 p-. iront. $U2l JlNGIELSKiEOO 

H konweisacii 1 I<-
tui.tury udziela ru
tynowany nauczy
cieli Nowo-Cegitl-
n ana Nb 12 m. 4 od 
3 do 8 pp. 60* 7 

nierwszorzędn* * j , 
r wslifikowan* <" 

dysika pr/yjrnul!/ 
stare kapelus" . 

nainowsze f» s 0,v, 
•a 3 zŁ 6-go S;e^ 
nia 14 (Benedyfjj 
sklep kapeluszy^ rTUDEN r przygoto 

i wuie szybko d<I 
egzaminu z kuisu 

gimnazialnego. 
Piotrkowska 16, m 
26, 605—9 

nierwszorzędn* * j , 
r wslifikowan* <" 

dysika pr/yjrnul!/ 
stare kapelus" . 

nainowsze f» s 0,v, 
•a 3 zŁ 6-go S;e^ 
nia 14 (Benedyfjj 
sklep kapeluszy^ rTUDEN r przygoto 

i wuie szybko d<I 
egzaminu z kuisu 

gimnazialnego. 
Piotrkowska 16, m 
26, 605—9 

Inteligentna pf^',,/ 
1 stiijna.mułyi""-
posażna pannś. , 
wrze znajomo*c j 
izraelitą do •8', f ltf 
Cel raatrymonUi^ 
na anonmy n i e , 
[ I I IW .n i . ,ii u od 
. D d a r y . 

PTCNOGRAEJl wy
li 1Ł ucza wszyst
kich listownie bez
płatnie, celem pro

pagandy Instytut 
Stenograficzny An 

tonitgo Wojnara. 
Warszawa, Kr nc .-, 
J* 26 >9-3b 

Inteligentna pf^',,/ 
1 stiijna.mułyi""-
posażna pannś. , 
wrze znajomo*c j 
izraelitą do •8', f ltf 
Cel raatrymonUi^ 
na anonmy n i e , 
[ I I IW .n i . ,ii u od 
. D d a r y . 

PTCNOGRAEJl wy
li 1Ł ucza wszyst
kich listownie bez
płatnie, celem pro

pagandy Instytut 
Stenograficzny An 

tonitgo Wojnara. 
Warszawa, Kr nc .-, 
J* 26 >9-3b 

nraktykant <kŚ[f 
Y łotog.af) nl«»f 
Główna 46, 

PreDameraiB< = wraz z llusti. dodatkiem niedzielnym .Nowa Panora-
llnttrnuisnal Bonnhlll/I" m a " : w Ł o d z l 4 z ł ' 2 0 miesięcznie. — Zamieicowa 

.IlUillUWlIUei BcPUDIIII 5 ZŁ 20 gr. mleslęcznle.-Zagranlcą 7 zł, 20 mleslęczn. ,, . ., . ,,. • Zaręczynowe i zaślub pó tekście 10 złoty. Zamiejscowe óotf"proc. Zaiirini"czne'"o 100'prflł 
Odnoszenie do domu 30 groszy miesięcznie drożej. Za terminowy tjiift ogłoszeń admin. nie odoowtada Droone 10 gr. Poszukiwanie pracy 5 gr. Najranletsze 50 g' 

.Uustrowtfts Republika" i „EzpreM Wieczorny" łącznie T odnoszeniem do domu zł. 7.50 mes. , - . .. .- . - , — „ 

0r r } n c - 7 Q n i o • ZWYCZAJNE: 8 gr za wiersz milimetr, (na strtunie 10 szoąlt). W rBKSClE 40 er. za wkl 
y i U b Z c n i c l . mil (na stronie 4 szpalty) N E K R O L O G I 1 NAOSSt.AS2 30 gr. u wiersz mil (na 4 S Z P « I ^ 

Wjdaweei Dc. Leszek Klrkian. fUdakteB Wacław Smolaki Czcionkami wydawnictwa „Republika" sp. z ogc odj>, Piotrkowska 49 i t*> 


